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W Petersburgu, Paryżu, Warszawie
me powinienem się ny,  , . ife

uczyć metody u tak doskonałego i t.d., wreszcie  
polemisty, jakim jest prof. Stroń- międzynarodóweczKę w e własnych nym
ski, t. zn. nie odpowiadać na sta­
wiane pytania, a zaczynać mówić 
o czem innem?

Marokko, Algier, i unis i t.d. środki dyplomatyczne. Pakt wscho  
sympatyczną lii dni jest takim wybitnie ofenzyw-

dyplomatycznym środkiem

Pytałem się prof. 
czy nie uważa, że:

Strońskiego,

1) Jesteśmy dla Francji 
bardziej pożądanym sojuszni­
kiem, niż Sowiety, a to nie 
ze w zględów moralnych, (które 
także nie mogą być obojętne dla 
państwa, posiadającego Indo-Chi

kopalniach), ale ze względów te- działania ze strony  
chnicznych, (wiojskowych, geogra  
ticznych.

2)  Należy rozróżniać pomiędzy co zaspakaja  
organizowaniem paktu wschodnie przez Anglję i 
go (zwłaszcza z ,,pożądanemi“ ską, lecz celem jego jest hegemo-

fran c ji ,  dąży 
on sensu stricto nie do za - 
bezpieczenia Francji od agresji, 

gw arancja Renu 
przymierze z Pol­

nie „niezbędneini“ Niemcami) 
zabezpieczeniem Francji od agre- ropy. 
sji niemieckiej. Konferencje po-*
kojowe dzieliły już broń wojen­
ną na ofenzywną i defc-nzywiią. 
Dadzą się tak podzielić także i

a nja Francji na kontynencie Eu-
W systemie paktu wschod­

niego Polsce wyznacza się miło­
ściwie miejsce jednego ze staty­
stów,
komu

lepsze
mnemu.

MNISI ZAr ONU Ś W .  BERNARDA W HIMALAJACH

Kiedy czytam depesze o w spa- ne? czyż 
małych uroczystościach pogrzebo­
wych towarzysza Kirowa, o tysią­
cach wieńców, dziesiątkach tysię­
cy deiegacj-j, miljonach ludu, —  
myślę sobie, że słuszną była mo­
ja teza, iż akty terorystyczne mo­
głyby zmienić fizjonomję polity­
czną na terytorjum byłej Rosji w  
ciągu jednego roku Ale tych ak­
tów terorystycznych nie będzie.
Emigracja rosyjska nie dostarczy  
amatorów. To specjalny typ psy­
chiczny zamachowca terorystycz- 
nego. W  90  proc. wypadków  za­
mach jx>lityczny jest dziełem pro­
wokacji, w  pozostałych fanatyzm  
polityczny musi być podsj cany 
degeneracją, histerją, lub innemi 
anormalnościami osobistemi tego, 
leto zamach wykonuje. j

Zamach na Kijowa, jest nie-* 
wątpliwie albo prowokacją, albc 
zemstą osobistą jakiegoś histery  
ka. Tych 66 ludzi, których roz-j 
strzelano to są ludzie niewinniJ  
Wzięto ich, aby kogoś rozstrze-j 
lać, aby rozstrzelać jaknajwięcej, 
aby każdemu zamachowcowi, każ­
dej Szarlocie Corday, która sięgnie 
po nóż, czy rewolwer, mówiło su­
mienie: wyślesz na śmierć setki; 
niewinnych ludzi. Sowiety zresz-; 
tą nie będą ukrywały, że roz- 
strzeliwują niawinnych, że roz­
strzelanie tych 66 , to nie akt wy  
konania sprawiedliwości, lecz akt 
odwetu, zemsty, a przedewszyst  
kiem utylitarne zastosowanie te­
noru. Przecież każdy bolszewik  
aatyle zna historję teroryzmu, iż
w ie , Że z a m a c h ó w  W ro d z a ju  z a - : M nisi szw aj®arscy  Z g ó ry  św. B ern a rd a  p rzyb y li do Tyb tu . Z am ierzają o n i prow adzić w H im ala jach  sw e dzie
bójstwa Kirowa nie przygotowuje B ern arda z Montony, twórcę ieh zakonu.____________

się w  gromadzie 66 osób, że c 
! a kich zamachach (zwłaszcza u-j 
danych) mogą wiedzieć tylko je­
dnostki, dobrze, jeśli trzy osoby, j 
bardzo źle, jeśli siedem, lecz nie:

sympatyczną rolę 
amanta. Nie mamy o'to  do Fran­
cji żadnych pretensyj o charak­
terze moralnym, wiemy, że we  
Francji nie w yśm iewają się z mo- 
oaistw ow ców  i imperjalistów, 
+ak jak prof. Stroński ze mnie się 
wyśmiewa, dążenia Francji do 
ńegemonji są niewątpliwie zgod­
ne z pięknem! tradycjami oa Lud­
wika św. począwszy, ale znowuż 
wolno jest nam odpowiedzieć, że 
nie odpowiada to ani naszym w y

role porozdawano maganiom, ani objektyw nej rze- 
a Rosja otrzymała czyw istości, skoro hadź co bądź

i

iw

POST USTANAWIA NOWY BEZ­
WZGLĘDNY REKORD WYSOKOŚCI 

DLA SAMOLOTÓW

pierwszego jesteśmy najpożądanszym  dla Fran 
cji sojuszniKiem.

Oto są moje dwa punkty, na 
które prof. Stroński nie odpo­
wiedział, zwalniając mnie w  ten 
sposób od polemizowania z jego 
punktami. Jednak jeden z nich 
tentuje mnie specjalnie. Prof. 
Stroński pisze, że Lavai tak to mą 
drze wykombinował, że przystą­
pienie Litwy do paktu wschodnie­
go wespół z Polską, stanowiłoby  
uznanie ze strony Litwy granic z 
Polską za obowiązujące. Otóż to 
znowu jest naiwność. Litwini 
czegoś podobnego nigdyby nie u 
czynili. W ogóle  trzeba pamiętać, 
że me mamy żadnych szans na 
uaktywnienie naszej polityki wor  
bet Litwy, a ja  twierdzę, że szans 
tych nie mieliśmy nigdy i bar­
dzo, bardzo długo mieć nie bę­
dziemy. Litwę trzeba traktować  
w  dyplomacji tak, jak wielka w oj­
na uczyła nas traktować wielkie,
trudne do zdobycia, fortece. Nie 
zatrzymywać sie przed niemi z ca­
łą armją, a pomijać je i iść dalej.

♦ * *

A m erykań sk i lu tn ik  transocean iczny 
W ille y  Post, jednooki r>osi ad acz re ­
kordu w locie naokoło św ia ta , zdołał 
osiągnąć wysokość 14 630.4 m etra , 
w zniósłszy się  na sam olocie przezns 
czonym do lotów strato sferyczn ych  
nad  O klahom ą Pobił od n a jlep szy  w y 

m k dotychczasow y o 200 m.

więc ludzi1

RCSJA ZNCłrt U W POTOKACH
URZĘDOWY KOMUNIKAT 0 ROZSTRZELANIU 66

KRWI
wiecej. Rozstrzelano . . . r -  -------  ~

. . .  | M O SK W A . —  O godzinie 2-e j
w  nocy czasu m oskiewskiego opu-

Ktoś mi powie, że Dymi ow, blikowano Komunikat urzędow y,
Popow i, Tanew', oskarżeni o donoszący o skazaniu na śmierć i
podpalenie Reichstagu, także byli konfiskacie majątku 37  z pośród
niewinni T o też zostali uniewin- ^9 oskarżonych o przygotow yw a-
nieni, zostali wypuszczeni na nie akfów  teroru przeciwko przed Kramska, złuzona z 200 przedstawicie-
wohiość, gorzej oddani Sowietom, j eiIimrraHr!pW a'u / i 2 okre!,ow PrzemSsłowych.
ahv s ta  itad nrzvPOtowvwać re- „o ?  \  29 z Posród  ̂ Leningradu przybyła delegacja za-aby s  amtąd przyg w yw ac  re 32 oskarżonych o to samo prze
woiucj-ę międzynarodową. Za cza- stępstwo w Moskwie.
sów procesu Bułgarów w  Berli W szystkie wyroki wykonano.
nie, odbywał się w Londynie im- ( J ^ t a  r f i a r  t e r r o r u  b o l s z e *

Spęd dt.eyarjf
M O SK W A. — A gen c ja  T ass po­

d a je , że n a  uroczystości pogrzebowe 
r r t y b y w a ją  do M oskw y liczne de lega­
cje repu b lik  zw iąźkowvch w iększych  
m iast. M, in  p rzybyła  d e legac ja  u-

kładów przem ysłowych i  kołchozów 
okręgu len ingrt.dzk iego  w  liczb ie  ty - 
s iąca  osób. L iczne de legac je  p rzyb y ­
w a ją  z repu b lik  zakaukask ich .

Pogrzeb \ irewa
L .O S n .w A . — A gencja  T A SS  do­

nosi: O godz. 13-ej S ta im , W oroszy 
łow t oraz n a jb liż s i tow arzysze K iro-

Podpisanie okładu francusks-sowieckiepo
B ERLIN  — N iem ieckie b iuro in ­

fo rm acy jn e donosi z G enew y: Ubieg-
n y  je s t  pcg ląd , iż układ ten je s t  po­
sun ięciem  sowieckiem , wymierzonem

libe -
ralizmu zeszłego wieku, tak znie­
nawidzonego przez bolszewików.  

Czy będzie taki kontr-proces

dn iam i w P aryżu  U kład ten  pozosta- 
porozu je  w mocy, dopóki n ie zostanę zakoń­

czone rokow an ia w  sp raw ie  paktu  
wschodniego.

ponujzcy kontr - proces, na któ- wickiego
rym oskarżyciele domagali się ka-j W  obv.0clzlfc ieringi adzkim rozstrze . .  _____________  .
t y  Ś m ie rc i d la  H it le r ; T en  k o n tr-( la n i z ^ t a l i :  Ł arin . Chiusow, T rinkow  ^5 I l jcy  za ir ty  został układ  m iędzy irzeciw ko  ^ z p ^ ś r e t o ie m u 1116
p ro c e s  in s c e n iz o w a ła  o u rż u a z jd  sk ij , Bogomołow, K ita in , Petrow , D o -lLavale] i  L itw inowem  Na mocy te - 'm ie n iu  m iedzj -am óa i  N iem cam i 
e u r o p e js k a , p r z e d s ta w ic ie le  l ib e -  łow> L aw in sk ij, S to janow , Azusow, 8°  “ kładu F ra n c ja  i  Zw. Sow ieck i U kład m iędzy F ran c ją  i  Zw Sowiec-

Sto janow , K iranow , Jegorow , Sturow , zobow iązu ją  ^ię n ie prow adzić żad- kim  m iał być z aw arty  przed k ilkom a
Seliw anow , K luczkow, S ła t in sk ij, Gu r ! . °7 ,a ń ,°  z&warcie (lv
rln , F ad u ljew , N iko łajew sk ij, Olli J S i a ^ f e  uprzedniego

u" N ikołajey skij, Władimirów Czuka W politycznych  kołach Genewy,
w sprasWfwne zamachu na K u r o w a ? ( now, Dodonow, U strugow , A fan asjew , Jak  tw ie rd z i n iem ieck ie b iu rc  w yraża
.  .  . . . .  V T *  * ^VT O ?  A V A l l f  T  VTT O V .  A ,  T* n  —.  f  u     n  ■ 7 J
Nie, — nie będzie. Nie ma się 
żadnych danych o sprawie Niko­
łaj ewa, ^resztą ci i tak już są 
rozstrzelani, a w  razie wszczęcia  
takiego procesu oowiety odpowie­
działyby na niego nowemi roz­
strzeliwaniami.

Pan Litwinow pojedzie teraz 
do Genewy. Tam będzie witany, 
jako zbaw ca wolności, bo zbroje­
nia niemieckie zagrażają Europie 
itratą wolności.

M ajorow, Iwanow, G riger. G riger, 
Czynów, Antonow, — Nozcuien Du­
bów. M asian in , Komirow.

W  obwodzie m oskiew skim : W asi- 
Łew, Rum iaiłcew , Pozdniakow Bob- 
row, P an ie jach a , stro ganow , Sydoren 
ko, Sydorow , M anuchow, K alw enaj, 
Iw anow sk ij Sydo rtnko , P .eczajn ik, 
B nłygina, Rozenberg, K orn ick ij, B an iu  
szkm , Zdobnow - Ewkow, Ejsmond, 
Wołkow, Sew astjano w , Stokałk in , 
S a s i,  N eledow , R iep iciiko , P ru tkow , 
S ie rg ie jew , K am auchow . Kozłow i 
Chabalenno. v’h ^ - '

Z pośród 6fl rozstrze lanych  przed 
w czoraj w  M oskwie i  L en ingradzie, 

Muszy z a ł a tw ić  z a le g ł ą  p o le m i- ’ m ia jdu je  się  jed n a  kob ieta  B ułygńia. 
k ę : c z t e r y  z a rz u ty , k tó rem i od- W edle Porfosek rozstrze lany K onstan

nowiedział prof. Stroński na mój ?  Syn K rf Styna l  osenl>ei ; ma bvć
. J k rew nym  k ierow n ika w ydziału  zagra-

a r ty k u l Ale c z y  to j e s t  w s k a z a -  { ^  ig0 p a r t i i  nar(. , .so c ja lis tyczn e j.

0 powrót Niemiec do Ligi
PARYŻ. A gen c ja  H avasa  dono- 1 wschodn.ego i  p rzyśp ieszen ia  jego  re-

s i 15 Londynu, że po postaw ien iu  na | a liz a c ji, z ysk a ła  aprobatę rządu an-
porządku dziennym  sp raw y powrotu ' g ie isk iego . A p robata t a  jednak  nie

może pójść ta k  daleko, ab y  A r g l ja

* **

N hm iec do Genewy, rząd an g ie lsk i u 
w aża, że in ic ja ry w a  p rzygo tow an ia dy 
plom atycznego całej sp raw y pov inna

m iała w ziąć udział w p akc ie  wschod­
nim  zasaum czo bowiem A n g lja  n ie

■wyjść z F ra n c ji i  N iem iec. In ic ja ty  chce angażow ać s ię  po lityczn ie  w Eu- 
wa m in is tra  L ava la  w  sp raw ie  p ak tu  rop ie.

Angielska pożyczka dla Niemiec
B E R LIN . —  O fic ja ln ie  notwier- 

d z a ją  tu  wiadomość londyńską o p o  
życzce B anku  A ngie lsk iego  d la  N ie­
m iec . Pożyczka w ynosi 750.000 fun ­
tów  szterlingow . Musi ona być spła­
cona w  c iągu  roku I  rzeznaczona je s t

n a  pokrycie  n iem ieckich  zaległych  zo­
bowiązań p łatn iczych  z ty tu łu  sprow a 
dzan ia  tow arów  ang ie lsk ich . D ecyzja 
w  te j spraw ie zapad ła przed sześciu 
an iam ? a  ogłoszenie je j  nastąp iło  do­
p iero  w czoraj

wa z czasów w o jn y  w yn ieś li urnę z 
jego  prochami z domu zw iązków  za­
wodowych. Uform ował się pochód ż a ­
łobny, k tó ry  w yru szył n a  p l. Czerwo­
ny, gdzie zgrom adziły s ię  liczne tłumy 
robotników, p rzed staw ic ie li fab ryk  i 
zakładów  m oskiew skich , garn izonu, 
oraz de legac je  p rzybyłe ze w szystk ich  
stiOn z.w. Sow ieckiego. N a p lacn  Czer 
wonym  prezes ra d y  Komisarzy ludo­
w ych Mołotow w im ien iu  kom itetu  
centralnego  p a r tj i  kom unistycznej i  
rządu  sow ieckiego zainaugurow ał w ięc 
pośw ięcony pam ięci K irowa

M O SK W A. — T A sS  do no si’ Po 
żałobnym w iecu na p lacu  Czerwonym, 
w czasie k tórego wygłoszono przemó­
w ien ia  ku  czci K irow a, o godz. 15-ej 
S ta lin , Mołntow K aganow icz, W oro- 
szyłow i Ordzonmiuze pon ieśli urnę 
z procham i K irow a w stronę murów 
K rem la, gdzie u rn a  została w m urow a­
na p rzy  huku sa lw  arm atn ich  i  dżwię 
kach  m ędzynarodów ki. N astępn ie na 
p lacu  Czerwonym  odbyła s ię  o lbrzy­
m ia  n an ife s ta c ja  robotników i po­
chód przed członkami centralnego  ko­
m itetu  p a r t j i  i  rządu , k tó rzy  stan ę li 
przed mauzoleum  L en ina. W  pochc- 
dzie p rzedefilow ały ^ysią^e robotn i­
ków, de legac je  fab ryk , kołchozów 
św ia ta  artystyczn ego  i t .d . Niesiono 
sz tan aa ry , oraz iran sp o ren ty  1 h asła  
m i politycznenu.

Nie Wiatka, a „Kirów*1
M O SKW A — A gen c ja  T A SS  do­

nosi, że n asku tek  licznych  próśb robo­
tn ików  m iasta  W ia tk i, cen tra ln y  ko­
m itet w ykonaw czy Z SP R  postanow ił 
zm ienić nazw ę W ia tk a  na K irów . J a k  
wiadomo zam ordowany K irów  uro­
dził się  w re jon ie  W ia tk i.

Wzamian za cztery punkty prof. 
Strońskiego, zwróciły żnoją uwa­
gę cztery hypotezy, skonstruowa­
ne przez publicystę francuskiego  
na temat, dlaczegc Hitler rozjjo- 
czął swoją „ofenzywę pokoju" w 
kierunku Francji

H ypoteza p ierw sz ; • T ylko  i 
w yłącznie m anew r u syp ia ją c y  
czuiność Francuzów .

Hypo eza d ru g a : N iem cy chcą 
doprowadzić do ugody z F ran c ją , 
ta k  jak  doprew auziły  do ugody 
z Polską, aby  mieć wolne ręce w 
dorzeczu D unaju i przeciw ko 
Włochom 

H ynoteza t rz e c ia : N. moy ehcą 
ko lab o rac ji z P o lską  i  F ran c ją  
celem  re a liz a c ji w ie lk ich  p lanów 
n a  te ry to rju m  S S S R ,

H ypoteza czw arta . N iem iecka 
pokojowa ofenzyw a tłum aczy się 
sianem  p o lityk i w ew nętrznej. Oto 
obydw ie konkuru jące  ze sobą w 
Niemczech s ił y :  R eichsw ehra i
H it le r , chcą m ieć F ran c ję  za so­
bą. J e ś l i  w czasie  rozstrze liw ań  
Roehma, mówiło s ię , że F ran c ja  
gotow a dopomóc Hohenzollernom 
do powrotu, b y le  obalić H ith - 
ra , to teraz H it le r  chce s ię  zabez­
pieczyć przed tego typ u  ingeren 
c ią  F ran c ji.

***
Pan Stroński zadaje mi taki 

sztych, znakomitą swoją szpadą:  
P M ackiew icz chełpi się , za­

pewne słusznie, że n iew ie le  umie, 
a le  szkoda, że jeszcze i z tegc 
n ie  w szystko  rozum ie.

Nie jest to zupełnie ścisłe Przfc- 
dawiszystkiem nie chęłpię się tem, 
lecz wstydzę się, po- drugie nie 
tem, że „niewiele umiem", lecz z 
tego, że umiem mniej od prof.  
Strońskiego, a t<c... nie jeejno i 
to samo.

A jednali czasami zdarza się, 
że umiem coś więcej od proi 
Strońskiego Oto w  powyżej oma­
wianym artykule prof Stroński 
twierdzi, że id 28  września, t. j. 
od odpowiedzi polskłej w  Gene­
wie do dziś dnia, był ty lko  pakt 
wschodni i pakt wschodni. A  ja 
powiadam: nieprawda. Odpo­
wiedź polska załamała pakt wscho  
dni, popchnęła aspiracje i nadzie­
je  Francji na pośrednictwa p r  
między Włochami a Jugosławją  
i dopiero kiedy to mniej więcej 
zawiodło, pakt wschodni udżył na 
nowo. Cat.
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Miesiąc miodowy enoielskkh nowożeńców riiljonowy dj?ment pan! G
Kleinot uratował małżeństwo

( e l) .  P an i M anuela  G arret b y ia  u w io  ty lk o  dzieckiem  szczęścia i  nu- 
przez dziesięć la t  żoną m ak le ra  gieł w oiiszem , n aw et na am erykań sk ie  sto 
dowego w Chicago. W  n a jb a rd z ie j fan  sunk i. r a n i  G arre l je z az u a  corocznie 
tak tycznych  snach  n ie wpauło je j  do do r a ry ^ a , a  je j  rachu nk i z a  to a le ty ,

ROMANTYCZNA SCENA 
W  SA N A TO RJU M

Pondowa* p an i G arret n ie chciała
?iowy, ze k ied yś  s tan ie  s ię  posiadacz o siągały sum y, k tóre m ogły zaimpono s i?  godzić u a  opuszczenie P a ryż a , maf 

! ką n ajw span ia lszego  d jam entu  w feta- w ac naw et giowcm  Koronowanym. N a konec je j  uznai za stosowne u aać  się 
r a e h  Zjednoczonych. Z a ję ta  b y ia  w y  jed n e j z l ic y ta c y j w  P a ry ż a  nabyła 010 E uropy. W .Paryżu zostać p rzy ję

pan i G arret dziew ięćdziesięcioK arato- t y  przez zonę barozo nieiasK aw ic. J e j  i 
w y  Ijam ent z a  n iezw yk le  w ysoką ce zachow anie wydało s ię  kupcow i t a k i  
nę. N azywało się, z e  kam ień  ten  po daiece dziwne, że w ziął do pomocy 
chodzi z k le jno tów  carsk ich  i  że rząd  dwóch p sych ja iró w  parysK ich, k tó rzy  

i â  cu la c ja  g iełaow a p rzyn iosła p a  sow iecki napro ino dotychczas usiło- zadecyuow aiń^ iż  p an i G arret pow inna 
j nu G arre t ‘owi pokaźną sumę. Po tym  Wa l go s p iz c ia ć  Czy djamenJ ten  i- u a  Przec i^  k l lk a  m iesięcy zam ienić 
( p ierw szyr. w yp adku  n as tąp iła  cała se ctotnio pochodził z k le jno tów  carsk ich  lu k su sc "Y ap artam en t notelowy na 

r ja .  Zdawało się , że fo rtu n a  kroczy —trudno stw ierdz ić  natom iast ta k -  sk ro m n ie jszy  pokoik w  sanato rjum  
w  trop z a  panem  G arre t‘ em. Podczas . ŁG:n ; est> ie  cf k] n ien iu aWilJ, sow a_ d la  nerwowo chorych.

łącznie wychow aniem  sw ych dziec i i 
I p row adziła p rosty, skrom ny żywot,
] j a k  w ie le  m iljonow  kobiet A m eryk i. 

Trw ało to tak  do chw ili, gd y  uda

K lię  wo K entu po ślub ie

gd y  s ta rz y  m iljonerzy m usie li oddać 
sw e m ien ie szponom k ryzysu , G arret 
stał się  w  r. 1933 w łaścicie lem  szere- 

! gu domów tow arow ych  i w łaścicielem  
m iljonowego majątKu.

OBOW IĄZKI R-fiRREsE N TA U JI 
j Zona ln lP o n tra  m usi reprezento- 
, w ać. W obec tego w psychice p an i Gar 
i r e t  zaszły  znaczne zm iany. Z am ienna 

■zteropokojowe m ieszkan ie  na w spa­
n ia łą  w illę  i  salon je j  o tw ierał s ię  go 
śc in iue  d la  tych  w szystk ich  z górnej 
w arstw y 10.000, k tó rzy  zdołali szyb-

ła p an i G arret na posiadaczkę n a j­
w span ialszego  d iam entu  św ia ta  i  zw y 
c iężyła v ten  sposób naw et ak to rkę 
film ow ą P eg gy  Joyce , k tó ra  dotych­
czas szczyciła się  tym  tytułem . Ośiem 
d z icc ię iio kara to w y  so lite r  P eg gy  J o y ­
ce m usiał u stąp ić  p ierw szeństw a.

U WODZICIIiBSKI HffeZPAN

M ając  kam ień, n ie  zam ierzała  p a ­
n i Garret, pokazyw ać go ty lko  sweim  
gościom, a le  cnciała rów nież popisać

U ff

Lekarz« ni 83 ns! pepełnia ii raocó j awo
z obawy przed operacją

W e środę rozeszła s ię  po B udape­
szcie w iadomość, że p ro tesor un iw er­
sytetu  dr W ilhe lm  T au ffer , n a jsław  
E iejszy len a rz  chorób kobiecych  w 
Budapeszcie, k tó ry  przez d z ies ią tk i 
ia t  był k ierow n ik iem  tam te jsze j k l i ­
n ik i gineKologicznej, popełnił samo­
bójstwo w ystrzałem  z rew olw eru .

W iadom ość o trag iczn ym  zgonie 
tak  bardzo znanego i  cenionego lę k a ­
ł a ,  a  płrzytein sław nego uczonego, u- 
czyn ila tem  bardz ie j w strząsa jące  
wrażeniu, że p rzy"zyn ą sam obójstw a 
Dyła operacja , k tó re j ae r .a t m iał się  
poddać. Ten s a u  człowiek, k tó ry  z a li 
czany był do n a jlep szych  ch irurgów  
sto licy  W ęgier, i  sam  w ykonał przesz 
ło trz y  ty s ią c e  operacyj, n ie  w ahał 
s ię  sięgnąć po broń, gdy chodziło o 
niego samego. Przy+em czynu tego nie 
popełnił w  ja k ie jś  chw ili umysłowego 
zam roczenia, ponieważ znajom i jego  i

p rz y ja c ie le  m ogli stw ierdz ić , że n a  sze 
reg  dn i przed  operac ją , w ykazyw ał 
ja k  zaw sze bystrość i jasność rozumo 
w am a,

TRWOGA CHIRURGA

Od dłuższego czasu c ie rp iał p ro fe­
sor T au ffe r  n a  chorobę przewodu po 
karm owego, k tó ra  b yła  bardzo boies- 
na. L ekarze , k tó rzy  go badali, s tw ie r­
dzili, że c ie rp ien ie  to można złagodzić 
znaczn ie przez operację . Jednakżo  
słyn ny  ch iru rg  n ie chciał się  zastoso

ko zapom nieć, że pan  G arret był w łas ‘  ‘ a r ^z a - O stro iny  mąż zao
p a trz ył j ą  w  polisę ubezpieczeniową 

■ ■ M M M M M M )1 d la  d jam en tu  oraz dodał je j  agen ta
po licyjnego , k tó ry  m iał czuwać, ab y  
drogocenny kam ień  n ie  s ta ł s ię  łupem 
jak ieg o ś  sp ryc ia rza . W  Earj^żu odwie 
d za ia  pan i G arret n ie ty lkc  du m y  mo 
dy, a le  takso  w szelakiego  rodza ju  im 
p rezy. W ydaw ała pieniądze! g arśc iam i 
zw łaszcza od chw ili, gd y  poznała for- 
dan sera  .nazw isk iem  .Fedro C antera.

DZWONEK DO D RZW I I  STRZAŁ 
REW O LW ERO W Y

W sze lk ie  potrzebne do operac ji

Odwiózł w ięc tam  sw ą żonę, w raz 
z 36 sukn iam i w ieczorowem i i  oczyw i­
ście kosztownym  d jan  entem. Sam  w y 
jechał do Chicago, usponojny, że jo  
go zona n a  czas pobytu w  san ato rjum  
zaoezpieczona będzie od groźnego H i­
szpana. Jounaicze H iszpan  okazał się  
rów nie pcm ys.ow y. R izeku p ił służbę 
w  sanato rjum  i z zastosowaniem  k a r- 
kołom i-j; e k w ilib ry s ty k i dostał s ię  do 
pokoju sw ej um iłow anej. N ie p rzeby­
wał tam  długo. Po go rących  zapew nie 
m ach  miłości, H iszpan  w yraz ił oba­
wę, że jego  pobyt mógłby zostać od­
k r y ty  i  skom prom itować parną G ar­
re t, wobec czogo uiotm ł się  tą  sam ą 
droga, k tó rą  p rzybył.

W raz  z n im  zn iknął cenny d ja - 
m ent.

P an i G arret dostała  lekk iego  a t a ­
ku  szału. Do Chicago wysłano kab lo ­
wą depeszę.

W SZYSTK O  DOBRE CO SIĘ  
DOBRZE KOŃCZY...

O trzym aw szy

przeutem  odw iedził chorego pewien
w ać do te j rady, wobec czego lek a rze  i  tem u zw ierzał się  w ie lk i

ch irurg , ze mimo dokonan ia ty lu  ope- 
ra c y j, n ie może sobie w yobrazić  sieb ie 
na sto le  operacyjnym .

zw rócili s ie  o pomoc do jego  rodziny 
i w raz  z n ią  poczęli go nam aw iać do 
operac ji, tw ierdząc , że je s t  ona n ie ­
zbędna, i  że w łaśn ie  on — jako  ich 
n a js ław n ie jszy  ko lega — w ie  o tem  
n a jlep ie j.

W końcu p ac jen t uległ i  zgodził się  
na operację , k tó ra  odbyć s ię  m iała  na 

I stęjm ego dnia.

Zdum ienie p ana G a r r e f a  było o- 
gToiune, gd y  pewnego d n ia  otrzym ał 
l is t  od de tek tyw a, podróżującego z je  

p rzygo tow an ia poczyniono w ięc w pe- g° toną, w  k tó rym  d etek tyw  ten  prze ret  uśm iał się  serdecznie. B yła  to  n a j 
wnem san ato rjum  budapeszteńsk iem  i praszał, że p rzek racza  ta k re s  powie- m ilsza  goozLia jego  życ ia . N ie m iesz- 
w ysłano samochód z asysten tem  po rzonych mu obotsuązków, ałe uw aśa  z a  k a jąc , w yb rał n ę  za raz  do E uropy.— 
słynnego profesora, k tó ry  leżał w  łóż stosowne poinform ować pana G arre- W iedz iał przecież, że d jam ent, z któ- 
ku w  domu. Gdy a sy sten t zadzwonił t ‘ a, że w praw dzie tancerz  n ie ukradł 
do drzw i m ieszkan ia , rozległ s ię  tam  cennego d jam en tu , a le  nato m iast 
s trza ł rew olw erow y. Dr. T au ffe r  za- sk ra(fł s< rce jego  żony. Dołączone dc 
s trzeu ł s ie  z n iew ie lk iego  rew eulw eru ^  ko p jt rachunków  w ykazy- 
bębenkowego, N a k ilk an aśc ie  m inut w a-7 sum y ta k  zaw i oti e, że par Gar­

re t, uw zg lęd n ia jąc  fak t, że p ien iądze 
te  szły na p rezenty d la  fo rdansera, 
postanow ił przerwać pobyt p an i G ar­
re t  w  P aryżu .

depeszę, pa*. Gar-

rym  żona w yb rała  s ię  do Europy, był 
fałszyw y . P raw d z iw y  spoczywał w 
sk ry tce  banku wej to w arzystw a  aseku ­
racy jn ego , k tó re  pod tym  w arunk iem  
zdecydowało się  p rz y ją ć  jego  ubezpie 
czernie. S p ry tn y  H iszpan  n ie  pozna* 
s ię  na doskonałej im ita c ji .podobn ie , 
zresztą , j a k  się  n a  n ie j n ie  puznał 
n ik t  w P aryżu .

MSSSW*1

33 mi es i ęcy  wi ęz i en i a
grozi Marii Ciunkiewiczowe]

Przed nowym procesem w Sądzie Apelacyjnym
W  kronikach sądow ych nazwisko 

Marjl C iunkiew iczowe1 pow tarza się Kil­
kakrotnie w ciągu ostatnich dwóch lat. 
P ierw szy je j proces o oszustwo ase­
kuracyjne, jak iego  dopuściła się w 
Grand Hotelu w  Krakowie, przeszedł iuż 
w szystk ie trzy instancje. Obecnie jest 
ona prawomocnie zasądzona na 15 
m iesięcy w ięzienia, z zawieszeniem  w y 
konania k a ry  na p rzeciąg lat 5-ciu.

Niezależnie od tego popadła Ciun- 
kłewiczowz jeszcze raz w  konflikt z

krzyżow ane. Sprytn ie obm yślana afe­
ra 5pa iła się  na panew ce. Oszukańcze 
zam ierzenia n it zostały zrealizow ant, 
a  zaw iadom iona o  poczynaniach Ciun 
kiew iczowej policja aresztowała „hra­
binę" wraz. z je j spolnikami.

W  nocy z 4 na 5 sierpnia br. zakoń 
rzyl się drugi proces M arji Ciunkic-

K A R JE R A  SŁAWNEGO 
CHIRURGA

P rofesor T au ffe r  był przez o sta t­
n ie cz te ry  d z ie s ią tk i la t  n a j słynni ej 
szym  lekarzem  choro b kobiecych na 
W ęgrzech. Człowiek ten  został w  26 
roku ż yc ia  docentem un iw ersy te tu , po 
ukończeniu fak u lte tu  w  W iedn iu  i  
H elće lsbergu . M a jąc  la t  29, był już  
proferorem  zw yczajnym . On w łaśn ie 
był p ierw szym  w ęg iersk im  lekarzem  
chorób Kobiecych, k tó ry  za ito sow ai w 
B udapeszcie najnow sze zdobycze me­
d ycyn y  w  ch irn rg ji. W ychow ał on ca ­
łe gen erac je  le k a rz y  chorób kob ie­
cych i p raw ie  w szyscy  ginekolodzy, 
p ra k ty k u ją c y  n a  W ęgrzech, są  jego 
uczniam i. B ył on członkiem licznych 
zagran icznych  akadem ij i  autorem  
w ie lu  prac przełożonych n a  w szyst 
k ie  ję z y k i k u ltu ra ln e .

List gończy za Sarą Fedak
sławną aktorką budapeszteńską

oboje śc iągnąć do sąd u  w Los A nge­
les. P an n a  A kney s taw iła  s ię  w raz  ze 
sw o ją p rzy jac ió łk ą  S a rą  F edak , co 
wywołało ogólno zdum ienie. B udape­
sz teń ska  ak to rk a  zeznała przed sądem  
że V a jd a  na jak iem ś p rzy ję c iu  urzą- 
dzonem przez znanego reżyse ra  E rne­
s ta  L ub itscha prosił ją ,  b y  sprow adzić 
je j  p rzy jac ió łkę  W  Limę A kney z B uda 
pesztu , ponieważ p ragnąłby j ą  poślu­
bić To samo zeznała A kney. S a r a  Fe 
dak  zap rzysięg ła  sw e zeznan ia, podo 
bnie iak  p rzy jac ió łk a , wobec czego 
V a jd a  wniósł p rzeciw  jed ne j i  dru 
g ie j o skarżen ie  o krzyw oprzysięstw o .

(e l) .  P ra sa  am e iyk au sk a  p rzyn io ­
sła  sen sacy jn ą  d la  E uropy wiadomość 
żo „Grand łu ry“  w i.o s A ngeles po- 
tyd/.ień trw a ją ce j rozpraw ie , z a rz ą ­
dziło aresztow an ie  znanej ak to rk i wę 
g ie r sk ie j S an - F ed ak  i  b yłej ak to rk i 
w iedeńskiego  B n rg te a t iu  W ilm y Ak- 
n ay , z powodu krzyw op rzysięstw a.

A F E R A  MAŁŻEŃSKA 
W IL M Y  AKNŁ Y

K u lisy  te j sp raw y  były  ju z  oma • 
w iano na łam ach p ra sy  niejedno-krot- 
nii>. W ilm a A kney , k tó ra  przez szereg 
la t  na leżała  do zespołu w iedeńskiego 
B urg th oater poznała w W ied n iu  zna 
clę. Nazywało się . że ślub  tych  dwoj- 
nego p isarze  filmowego E rnesta  V » j 
g a  n astąp i wkrótce. Tym czasem  V aj-

*  WIRZE STOLICY
C7Y INŻYNIER DROGOWY *>OSIF 

DZl CHOĆ TYLE CO SZOFER?

K atastrofa autobusu pod Sado­
wym narobiła hałasu. Nienośnl eta- 
tyśc i wrzeszczeli, że oto są  skutk ; 
p ryw atnych  koncesyj na lir.je autobu 
sowe. Państw ow y autobus, autobus 
P. K. P. n iegdyby n.e wpad* do bajo­
ra ; tylko pryw atne pudlo mogło 
sobie na coś podobnego pozwolić I

Antysemici ryczeli, że to w na ż y ­
dów - Ich autobus, konduktorem był 
żyd. P raw da, że i w szyscy  pasażero 
wie co utonęli byli ż yd a m , no ale 
mniejsza z tem...

C w aniacy z okolicy dobrze zaro­
bili. Rozstaw ili s tragany , w ydoby­
wanie autobusu — trum ny trwało 4 
dni, przez te 4 drii do bajora przy szo­
sie Lochów — Brok ciągnęły istne 
p .elgrzym ki ciekaw ych. Setki ludzi stale 
sterczało na wysokim nasypie, gapiło 
się na zaoliw ioną wodę. S tragany z 
bulkam i, kiełbasą i lem oniadą roniły 
furorę. Kupowano, rozkupowano. Co 
za za obki! Sodow iacy nie mogą się 
doczekać keidy wpadnie drugi autobus 
do staw ku.

Urząd drogow y prędko ośw iad­
czy! że winę za w ypadek ponosi w y  
łącznie szofer niefortunnego autobusu 
— Chyliński. Sąd O kręguw y skaza! 
Chylińskiego na dwa i pól lata więzić 
nia, zapakowano biedaka do ceł

Teraz rozpatrywał tę sp raw ę sąd 
apelacyjny. W ezwano ekspertów — 
ale nie z urzędu drogowego, znawców 
niezainteresowanych

1 co? W yrok uniew inniający. Sąd 
uznał, że Chyliński jest całkowicie 
w porządku, telegraficznie nakazał w y ­
puścić go z w ięzienia w Siedlcach, — 
gdzie biedak tkw . niewinnie od 4 mie 
sięcy.

Sąd  ape lacy jny  stw ierdził, że w y 
padek zaszedł właśnie z w iny urzędu 
drogowego. Środkiem mostu nie było 
progu rozgraniczającego kierunki ja ­
zdy, przy barjerze nie było chodnika 
wreszcie b arjera  była spróchniała 
G dyby była normalna, z dobiego drze 
w a  samochód odbiłby się  od niej i 
nie w yleciał z mostu.

Po stw ierdzeniu w iny szofera wnet 
wsadzono go do kozy. A czy obecnie 
po stw ierdzeniu w iny inżyn ieia drogc 
w ego — urzędnika -— postąpi się z 
nim równie spraw n ie?

Eeee, naw et nie pociągnięto go do 
odpowiedzialności... Karol

M3RD POLITYC NY 
w Sowietach

Tym czasem  S a r a  F edak  ma się 
znajdow ać w drodze do E uropj i w 
lk-taeh p isanych  do znajom ych nio

ko teksem karnym . Stało się to w  ma- m iesięcy do 1 roku w ięzien ia z zaw ie
ju br., k iedy nawiązała kontakt z kil szeniem na 4 5 lat.
koma osobnikami, m ającym i wobec j Oa w jtoku  tego Ciunkiewiczown

w ieżow ej. I tym  razem została ona za- Arsenał w alk i z gruźlicą jest w da p rzesied lił s ię  w krótce na stało do w spom niała an i jednem  słowem o pro- 
sądzona. W yrok opiewa 1 i pół roku 
w ięzienia bez zaw ieszenia kary . —
W spólnicy je j otrzym ali karv  od 10

władz w ystępow ać w  roli złodziei, któ 
rzy okradli ją  w  Grand Hotelu; W  
ten sposób spodziewała się Ciunkie- 
w iczow a uzyskać nietylko rew izję 
je j popi~edniego procesu. M yślała też 
o krociowem odszkodowaniu, jak ie 
zdobyłaby w ów czas od tow arzystw a 
asekuracyjnego ,

I tym  razem  p lany je j zostały po

wniosła apelację. Jeszcze raz zasiądzie 
cna przed sądem  krakowskim , fetan.e 
się to w dniu 12 bnt O ile tym  razem 
zostanie zasądzona, pozostaje je j je ­
szcze s lab y cień nadziei: Sąd N ajw yż­
szy.

A gd y  tu taj klam ka zapadnie, zam k 
ną się za  bohaterką głośnych afer wro 
ta więzienne. Na 33 m iesięcy...

W M M H M M M M M M i

Polsce bardzo ubogi! Liczba chorycn 
na gruźlicę wynosi w przybliżeniu 800 
tysięcy  osób, dla leczenia tej Uosci 
chorych Polska posiada zaiedw ie 
3.,>000 łóżek sanatoryjnych , podczas 
gdy Francja ma przeszło 30 tysięcy 
łóżek, a  Niemcy 40 tysięcy . Czyż mo­
żna porównać w alkę z gruźlicą, w e 
Francji lub Niemczech z naszą rodzi­
ma w iJk ą l Cyfry w ym ownie o tem 
św iadczą. O byw atele popierajcie ak­
c ję przeciw gruźliczą. Popiera,cle „Dni 
P reclw gruźlicze"! Kupujcie nalepki 
przedwgrużHcze na budowę sanator 
jum poa W ilnem !

Hollywood, me do trzym u jąc  p rzyrze­
czen ia m ałżeństw a. W obec tego panna 
A kn ey  o skarżyła  go przed sąrlcti* 'o 
odszkodowani-? w  Kwocie 100.000 do­
larów, za n iedo trzym an ie ob ietn icy 
m ałżeństw a i s t ra tę  w yn ik łą  z powo-

cesie. W  tom wszy*tkiom  m a tu  je sz ­
cze słów ko do pow iedzenia żona sce­
n a rz y s ty  V a jd y , k tó ra  chce udowod­
n ić sądom am erykańsk im , że W ilm a 
\kney* n igdy n ie zaw ierała  kon trak tu  
z B u rg th eate r n a  sum ę 2000 szylin -

du zerw ania kon trak tu  z, R urgthea- gów  m iesięcznie, a  wtęc me może żą- 
ter . K o ntrak t ten m iał opiew ać na g a  dać tak  o lbrzym iego odszkodowania 
żę w w ysokości 2000 szylingów  rniesię od je j  męża.
cznie. Mimo poszukiw ań sądów  am ery . . . t
kańsk ich  an i jedno, an i ó r -g ie  n ie j a  , FoM ewa* słuw a f e r y  F ed ak  jak o  .
wiło się  przed ądtm  j * »k o & ate j ak to rk i joet u sta lona w Bu

tlapes/cie i W leam u , a  s ięg a  naw et
SA R A  FED AK  JA K O  ŚW IA D E K  poza te m iasta , budzi cała

KORONNY
spraw a

zrozum iałą sen sac ję , zwłaszcza, że cho
Z końcem p aźdz iern ika  udało się  ó. i o ta k  poważne oskarżenie.

S e rg ie j M ironowicz K irów , sek re tarz  
len iu grad z i-ie j o rg an iz ac ji jia r ty ju e j, 
p ad l o f ia rą  zam achu rewolw erowegt 

o czem obszernie p isabśm y.

m tm *

r o d a - r o d a

C ZY  W O J N A ?
Rozmowa z zagranicznym generałem

M iejsce spotkania: peron w ielk .ego 
dworca. Spostrzegłem tam pana genera 
la — (oczyw iśc ie  byt w  cyw ilu ) — po 
znaiem go natychm iast, chociaż nie wi 
działem go dobrych dziesięć lat, Nie zas 
tanaw iałem  się głębiej nad tem. gdzie 
i poco jedzie w tych  niespokojnych 
czasach, ale nie ukłoniłem się mu. 
pewne chciał zostać mepoznany. — Jed 
nakże w  wozie restauracyjnym  pod­
szedł do mnie i potem aż do W iednia 
siedzieuśmy w tym  sam ym  przedziale— 
on, adjutant i ja.

* * 
*

Nie ia, lecz on skierował rozmowę, 
na najciekaw szy temat d r :a, na przysz 
łą wojnę P. gen. jest człow.ekiem peł­
nym temperamentu.. To co mówił, me 
byto jakąś ustaloną prelekcją, ale jednak 
trzym a! się tematu. W ystarczyło mi mil 
czeć i przysłuchiwać się. Oto co mniej 
więcej mówił:

„Czy gn>zi w ojna? Za wieie się glę 
dzi na ten temat w prasie m iędzynaro­
dowej. Mówię to panu, jako dziennika 
rzowi Nie powinniście ciągle malować

djab la na ścian ie Może z tegc powstać 
jak aś  psychoza, tak jak  w  roku tysiącz 
nyim, albo jak przed czarną zarazą we 
Florencji. O byw atel jest bezradny, nie 
może przewidzieć co mu przyniesie jut 
ro i wobec tego  w yobraża s o lie  naj­
gorsze S ą  .ednak głupstwa, o których 
naw et m yśleć nie woln„, jeśli nie chce­
my stać się w polow.e współwinnymi 
Nie dalej jak wczoraj dowiadywałem 
się w Paryżu o moją kuzynkę. — W yje  
chała do Kanady, „bo tam wojna z pew 
ncścią nie dojdzie". I

Przez pew ien czas osłabł zapał d o ' 
przepow iadania wojny. A oto padły 
strzały w  M arsylji, i zaraz kto miał iesz 
cze strach w kośc.aich z roku 1914, ten 
wolał: „N owy rok 1914!"

Afera m arsylska przeszła w dabre rę 
ce. Uo ludzi z Ligi Narodów. Chcą oni 

muszą utrzym ać L igę Narodów . d late 
go nie bedą się śp ieszyli z jej załatw ie­
niem. A długie rozważania i m edytacje 
mają pewną dobroczynną właściwość 
usypiania

* *
W ojna — to się tak tatwo mówi. Kie

dyś wojny, to były sp raw y, które się 
gd-.ieś tam daleko rozgryw ały, zaled­
w ie do tykając życia obyw atela , życia 
państw a. Pański Goethe oo-wicdzial prze 
cięż : „jak pięknie można żyć , gdy tam 
daleko w Turcji ludzie b i,ą się i sobą" 
Kto prowadzi! w o jn ę? Kupa bezrobot­
nych najmatów. W ojna żyw iła sam ą sie 
bie. Nawet już za czasów  powszechne­
go obowiązku siużby w o jskow ej —woj 
na w  r. 1866 kosztowała Prusv — jeśli 
się nie m ylę — 80 miljonów tala-ów . 
Bismarck mógł zrezygnow ać z odszko­
dowania wojennego. W ojna memeicko- 
francuska 1870 — 71, jeżeli kosztow a­
ła 5 miIjOnów franków w  zlocie to dużo,

P rzyjrzy jm y się  wojnie św iatowe) 
Bezpośredniemi akcjam i wojennemi nie 
sięgnęła do Berlina i W iednia, Sofji, Kon 
stantyinopola, ani do Nowego Yorku, Pe 
tersburga czy Rzymu. Paryż i Londyn 
dostały po parę bomb, o czem nawet 
mówić nie w aito .

Dzis drogi panie, najszybszy sam o­
lot przebyw a 709 km w godzinę. Jest 
to odległość Rzym — Belgrad , Hamburg 
— W iedeń albo Paryż — Innsbruck. — 
W  ,edna godzinę! Dziś są  działa, któ­
rych donośnosć przekracza f50 km. W 
Szw ajcarji i Czechosłowacji niema pun 
ktu. ktoregoby tak, pocisk w ystrzelony 
z nad gran icy nie dosięgnął. Dzisiaj woj 
na dotknęłaby ostatn iego człowieka na

tyłach, bowiem w  dzisiejszej wojnie ty ­
łów niema,

*  **
Dzisiaj i, a id e  oaństwo rozw aży spra 

wę dziesięrio  — nie — naw et tys iąc ­
krotnie zanim zdecyduje się na prow a­
dzenie w ojny. Byłooy to  zniszczenie: 
przedewszystkiem  rządu, ale także pań­
stw a  i narodu

A więc k to ? — Przeciw  kom u? A 
głównie: o co? „Prawda — generał zaś 
miał się w  tem miejscu —plecie się  o 
wewnętrznych trudnościach państw a. 
Na czem on? p o lega ją0 A więc w b a r ­
ku państw ow ym  krucho z dew lzam :; ,  
brak w ełny; ziemniaki s ą  drugie. C z y j 
m yśli pan, że znajdzie się choćby jeden 
mąż stanu na ziemi, który chwyci za ar 
matę, aby spędzić sobie rnuchę z nosa?^ 

Mówi się o potajem łych zbrojeniach i 
...powiedzm y w yraźnie: o zbrojeniach
Niemiec. Czy dzienniki nie przesadzają? 
Ich dane w ahają  się  m iędzy 1500 a 50 
tys. sam olotów. Czy zapomniono już, że 
po traktacie wersalskim  Niemcy musia 
iy  zniszczyć 60.U00 aram t? Czy to  zot 
talo uzupełnione? N.e. Ale gdyby n a - ' 
w et zostało uzupełnione Niemcy znaleź 
liby sic dopiero na poziomie roku 1918, 
to znaczy o w iele lat w  t/le. Niech pan 
sobie nie wyobrąza, że można wojnę 
prowadzić bez arm at.

A jak  sfinansować w ojnę? Jak  umun 
durować arm ję na długi czas i  jak  j ą 1 
przez długi okres czasu w yżyw ić?  C z y 1 
można zmusić tys iące  fabrykantów  i 
miljony robotników, aby pracow ali za 
da_mo— i dostarczali sta le  potrzebnych 
rzeczy? Nie, kochany Danie Dzisiaj już j 
niema pożyczek wojennych, ani i.rarki 
papierowej. j

|
— Czy nie uw aża pan, że F ran c ja : 

jest dostatecznie uzbrojona dla obrony 
A czy Francja niema floty p o w ie trzn e j? . 
Niech pan sobie w yobrazi napad nie­
mieckich samolotów na Francję. Co wte 
d y?

— W roku 1914 marsz Niemiec na 
Belgię zwrócił przeciwko nim 27 
państw  Jak odpowiedziałaby dzisia, lu 
dzkość na atak  niemieckich samolotów 
na P aryż?

Płan w ojenny Schlieffena obejmo­
wał 60 dni. Obliczenie się  nie sprawdzi 
to: 36 dnia mobilizacji rozpoczęta się bit 
wa nad Marną.

— Jak byłoby to tym  razem ? Po na 
padzie lotniczym ? Przyjm ijm y go za 
rzecz dokonaną. Z pewnością kosztował 
by Niemcy połowę floty powietrznej. 
M inister Benesz, liczy się ze związkiem 
Niemiec z Polską i traktu je go jako 
rzecz pewną. Czy jednak może pozos­
tać w takim  w ypadku neutrak.a A nglja

M M M M H H M M M M i
a w szystk ie małe p ań stw a? A w reszci? 
sam a Polska, czy mogłaby się  poddać 
trwałemu wtadztwu Niemiec nad Eu 
ropą?

Po tyrr. fantastycznym  napadzie lot 
niczym nastąpiłaby — nie w o jna wszyn 
tkich ze w szystkim  ale  w szystkich prze 
ciw  Niemcom.

Po stronie Niemiec może W ęgry , ze 
sw ei strony ściśnięte obręczą M alej 
Er.tenty. P rzyjm ijm y nawet, p"zynaj- 
mniej na początek, co jest bardzo n.a5o 
prawdopodobne — życzliw ą neutralność 
Włoch — to okaże się, że w razie prze 
c iągan ia się  w ojny m usiałyby Włochy 
v ystąp ić przeciw  Niemcom Przyczyną 
stałby się Tyrol południowy. Zupełnie 
,ak  wówczas

i  **
Mowi się, 'e  generałowie są skło-nnl 

czynnie w ykonyw ać sw ój zawód, że 
chcą się odznaczyć: a w ięc prowadzić 
wojnę. B yć może, ale tylko wowcza* 
gdy w ierzą w pewne zwycięstw o.

Może pan być przekonany, że nie 
Jocen ia ja , a nawet obrażają generałów 
niemieckich ci w szyscy , którzy przypu­
szczają , że znalazłby się chociaż jeaen 
jedyny generał niemiecki, który naraził 
by się na takie ugrupow anie: całe za- 
m ieszkaie ziemie przeciwko N.emcom ‘

W jechaliśm y do W iednia. Rozmowa 
się skończyła. P rzd . Wł L.
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Hcllerder u Tuwims
Lw ow ska „C hw ila1 1 p rzynosi ogro­

mny - -  ja k ie ś  t rz y s ta  w ierszy  — w y­
w iad  z Ju ljan em  Tuw imem. Autorem  
jego  je s t  młody pot-iu Tadeusz Holleu 
der. W yw iad  je s t  słaby, aczkolw iek 
H olleuder m iał sposobność porozm a­
w iać z w ielk im  poetą. P rzyczyn y sła­
bości leżą w sam ym  gatu n ku  te j pub 
lic y s ty k i lite ra ck ie j, k tó rą  nazyw am y 
wyw iadem  kostn ieje  ona w  szablo­
nach.- Na w stęp ie ) >'zcba koniecznie 
dać dekorację  i n astró j, potem napo­
m ykać w ciąż o swojem  onieśm ielen iu 
wobec znakom itego człow ieka, z k tó ­
rym  się  o b cu je ; potem w ys ilać  s ię  na 
p y tan ia , k tó re m a ją  być głębokie, a 
s t a ją  s ię  banalne. Ale wr danym  w y • 
padku są  jeszcze p rzyczyny , inne, in ­
dyw idualne , tkw iące  w sam ym  Ilo llen  
drze.

Polto j, w Którym sieuzuny, u j ­
m u ją  zew sząd ram iona eleganck ich  
półek w y  di tych  Książkami, zbio­
rem  jeunym  z cenn ie jszych  p ryw a t 
n ych  zbiorów w Polsoe. N astró j w  
pokoju je s t  c ienm oczeiw ony.... P a  
trzę mu prosto w  tw arz  i  w prze­
rw ach  rozm owy rozb ieram  je j  
szczegóły. Lubię patrzeć na pięk-

ALFJA
JANA SOBIESKIEGO

W B k Uk SE wI

Trzydziestolecie pracy naukowej

M  Pf2!ftei3 ir n n m M  Fiftma Ip m  M m
Ił an Prezydent Rzcczypospoli - uświadomionych nias ludowych ojczystej. Pole do pracy ma w spa  r.iem. należy do największych za­

lej I ulskiej, prot. dr. Ignacy Moś Jednocześnie ocenił należycie war niałe —  tyle spraw leży odło- sług prof. Mościckiego,
cieki obchodzi w dniu dzisiejszym tosc nauki, która w wielu w ypad- gicm! Pracuje więc z zapałem, do Pierwszą pracę naukową ogło
trzydziestolecie swej pracy nauko- kach decyduje o zwycięstwie i do k c^ yw a^ c  szeregu nowych wyna- sił inz. Ignacj Mościcki na łamach
wyj. pomaga utrwaleniu zw ycięstwa. la ikó w  i kształcąc zastępy poi- Poczrikz Akademji Umiejętności i cieIe społeczeństwa belg ijskiego i liczna

Inhileus7 ten Mośnem echem Miody uczony pracował inten- s k i th  inżynierów. Jednocześnie w Krakowie w r. 19G4. kolonia polska. Po akcie ods.omęcia
cdbba się w  całej Polsce nietylko pywnie i w  r. ! 897 zdobył stano bierze czynny udział w pracy po- Pierwszych wynalazków  doki l i j 08 bu7 ‘ s.'rf  Bruksei'
dlatego, że Jubilatem ' jest Głowa wisko a tenU prof. Jozefa W ie -  t y c z n e j , s ta ^ c  bez ^ s t r z e ż e ń  po nał wcześniej. W ynalazki te są li- kS

*'■ f  p o ^ l  Ł * ;  *  o d ,  *  i * . .p.msiwa, ale i dlatego, też, iż 
wskutek wielkich za s ltg  nauko­
wych imię swoje połączył p ro , 1 
Ignacy Mościcki z licznemi nau- 
kowemi zakładami i organizacja­
mi na terenie Rzeczypospolitej i 
zagranicą..

Pan Prezydent I, Mościcki jest,  
p r o f e s o r e m  l i o n o r u -  
w y  m Politechniki Lwowskiej i 
W arszawskiej,  d o k t o r e m  
h o n o r i s  c a u s a  W yd zia ­
łu Matematyczno - Przyrodnicze­
go Uniwersytetu Stefana Batore­
go w Wilnie, Wydziału Mechanicz

BRUKSELA. W śroaę odbyła się w 
Brukseli uroczystość otw arcia aiei Ja ­
na Sobieskiego. Odsłonięcia tab licy or­
ientacyjnej dokonał poseł Rzplitej Jac­
kowski. W uroczystości wzięli udzia! 
p*zedstawiciele rząau belg ijskiego , 
władz miejskich, w ojskow ych , członko­
wie poselstwa i konsulaiu, przedstaw i­

ł o  mówiącyen ludzi, nabieraj-  Politechniki Lwowskiej, W y
cych niesamowitego uroku podczas działów Chemicznego i Elektrote
rozmowy... Siorpiemy gorącą hm chr p  )|itc,ch&nikl W a rsz a w .
batę  w  w ygodnych m iękk ich  fo te­
lach  klubow ych....
N iesam ow ity urok, ciem noczerwo­

ny n astró j i s io rpan ie  h erb aty  w m ięk 
k i >h io te laeh  — coś n ie je s t  w po­
rządku . Jestem  p rzekonany, że Tu 
wim nie siorpał. K aczej pop ijał, ra- 
ezej w c iąg r l go rącą  herbatę dużem 
łykam i, d e lek tu jąc  s ię  je j  mocą i aro 
matem . Co się  tyczy  T adeusza Hol- 
lendua, m ożliwe, że sio rpał. Ho oto, 
ja k im  sty lem , mimo n iezm ierne onie­
śm ielenie, p rzem aw ia, gdy sp raw a  ze­
szła m» R o s ję :

...W ydaja m i się , że ku rs  para 
aoksainy w R osji, gdzie morze 
k rw i przerano, łagodn ie je . Że trze  
h a czekać. I  c ierp ieć , p s iak rew ! I 
to w łaśnie ir y tu je  m nie n a jw ięce j, 
r a  bierność m re lek tu a lis io  w  I.
N ie w ytrzym ał łlo llen d er n astro ju  

i m iękkości fo telów  klubow yeh. W ybu

skiej, Uniwersytetu Soi bonny w 
Paryżu, Uniwersytetu Estońskiego 
w Tartu (Dorpacie), c z ł o n -  
k i e m c z y n n y m  Polskiej 
Akademji Umiejętności, c z ł o n ­
k i e m  z a ł o ż y c i e l e m  
Akademji Nauk Technicznych w  
W arszawie, c z ł o n k i e m  
z w y c z a j n y m  W a rsz a w ­
skiego Towauzystwa Naukowego 
etc.

Ten długi łańcuch tytułów naj 
wymowniej świadczy, jak wielki-- 
zasługi położył profesor I. Moście 
ki dla nauki polskiej i jakie zna­
lazł uznanie w  świecie naukowym.

Uczony i działacz społeczny, 
wynalazca i bojownik o wolność, 
łączył Ignacy Mościcki twórczość  
naukową z czynem patrjotycznym. 
Jak wielu wybitnych jednostek je

V fizyki na Uniwersytecie L y ą c  do stworzenia w .P o lsc e  zoiowego z powietrza, destylacji ^ J i ^ h e  J e j ^ H “, ćnót‘ w^jskowyrt. 
w e Fryburgu szwajcaiskim. Moż- poważnego ośrodka naukowe -  ropy, otrzymywania gazo!iwy z g-a PoiSi{a aa>Yet w k̂resje niewoli lłjgdy
no.ść całkowitego oddania się pra badawczego, któryby stał się szko zów ziemnych, chlorowania węglo nie przest ,)a byt wutoą i jej p 4ożenić

w odoiów , otrzemy wania k.WHsi; na wschodnich rubieżach Euiopy za-
siaikowego z kwaśnego siarczanu wyże czyniło z niej i czyni przedm une
sodowego, stężania rozcieńczone- cyw ilizacji łacińskiej. Uroczystość dzi- 
go kwasu azotowego, otizym ywa- sie jsza p izyczyn i się jeszcze bardziej do 
nia tlenku glinowego z glin k r a jo  zacieśnienia przyjaźni polsko - belg j-
wych itd. Pd. skiej. W  odpowiedzi poseł Jackowski

Jedną z. ostatnich prac Pana zaznaczył, że inauguracja alei Jana So~ 
Prezydenta Rzeczypospolitej jest b,oskiego zaw iera w sooie głęboką
wynalezienie metody i aparatury, wym owę. N astępując po niedawnej
pozwalającej na wytworzenie w  uroczystości w arseaw sk ie j, v czasie
loka-laah zamkniętych powietrza którei Sl0lica PoIsk> z,ożyła hoid kró-

lowi A lbe'tow i, nazyw ając jedną z uli/C 
jego  imieniem, stanow i ona w zruszają-

góiskiego.
lako profesor Politechniki we

Lwowie, inż. I. Mościcki w  r. 19 15
ce przypummeme

ohnął. M yślę , że w tym  m om enciej g o  p o k o le n ia , d o  w o ln e j P o ls k i k tó ry c h  r e a l iz a c ją  z a ie ło  s ię  ko i 
tw arz Tuw im a sk rzyw iła  s ię  lekko. A- sz ed ł d a le k ą  d ro g ą , k tó ra  p ro w a -  so rc ju m , ioz.porzą< :a ją c e - p rz e  w a- 
le H ollender n ie  dostrzega tego, mimo ) z l)a

g a ł a
n  n  la • • U l i  n r o  \ »r  n c _  I I 14I U Ł .1 » 0  « »  ■ ■ V. I V .  W . . . -  f ' " * “ ........... »

tylko warunki zmienią się na lep

że m a tę tw arz  w prost p rzed  sobą, i 
n ac ie ra  d a le j :

— Co pan m yśli o ten : w szyst- 
łdem ? Co pan  sąd z i?  Jak pan u w? 
ż a ?
Ja k ż e  odpow iadać n a  podobne py 

tan ir . człowieKow i tak  natarczyw em u ? 
M uei n astać  „zupełna c isza , i  ty lko  
dyni papierosów  wznosi s ię  w w yso­
kie reg io n y  przyćm ionej lam p y ' ‘ . —
M yślim y pewnie nad tem w te j chw il. 
oba j — pisze d a le j ł lo llen d er . T ak. 
ł lo llen d e r  n ad  tem , ja k  rozw ałku je 
w yw iad  z w ielk im  poetą n a  300 w ie r­
szy. A  Tuwim  t  Zapewne o  tem , że 
n ie  bez powodu um ieścił n a  swych 
drzw iach  tab lic z k ę : „ W izy ty  p rzy jm u  
ję  ty lko  po porozum ieniu się  telefo- 
n icznem “ .

cy naukowej pozwoliła utalento- lą dla pionierów polskiego prze
wartemu asystentowi na rozh\iinię- inysłu chemicznego, przyczynił się' . . .
cie swych zdolr śei; -  to też prof. Ignacy M yściek, do powsta- W ’, <*ego na jt-ym ow m ój^ym  do
wkrótce dokonał on szeregu nie- nia w r. 19 16  we Lwowie Instytu J e;S . W^” . f „
zm-iernie ważnych wynalazków, tu Badań isaukowych i Technicz

nych „Metan“. Zreorganizowany  
w r. 1922, ten Instytut w  r. 1926

dwóch monarchów, 
równie sławnych i m ających równie 

— 17 pełnił obowiązki dziekana WZpjosle zrozumienie obowiązku, liono- 
Wydziału Chemicznego, a w  r . ' ru i solidarności europejskiej. W  uro- 
1 925  został wybrany Rektorem Po czystości wziął również udział chór zlo- 
litechniki, lecz zrzekł się tego za- żony z około 200 dzieci szkolnych, któ- 
szczytnego stanowiska, obejmując ry od‘piew al po francusku hymn naro- 
katedrę na Politechnice w  W ar- duw y polski, a następnie belgijski, Ale- 
szawie, dokąd został przeniesiony I i a Jana Sobieskiego jest jedną z na, 
Cheniiczny Instotut Badawczy. j większych artm yj nowej dz.t, iicv bruk 

, , , , se lskiej i prowadzi na w ystaw ę sw iato-
Intensywna twórcza praca nau która byd7ie 0iwarfa w roku przy.  

kowa prof I. Ałościckiego zosta- sz)y 
ła zahamowana wskutek powoła­
nia uczonego na stanowisko Pre-
zydanta Rzeczypospolitej. Stało K R O N IK A  S Ł O N IM S K A  
się to 1 czerwca 1926  roku. —  -  —  — —  -------------

Jednak pomimo nawału pracy, 
związanej z kierownictwem państ­
wa, -prof. 1. Mościcki nietylko nie 
zerwał z nauką, lecz nadal trwo

nia górskiego powietrza i budowa  
fabryki Związków Azotowych w  
Moś Gicach.

Dziś cała Polska składa hołd, ' , Fltr„n„ = żnie kapitałami polskiemi i pracu- ZOstał przeniesiony do W a rszaw y , L)Z1S cala Polska sk'ada hołd Wymoczka w piogramie swe
l  ale j ? ce z my ś1  ̂ °  zastosow aniu wy- j ako Chemiczny Instytut B ad aw -! Uczonemu,- -któr) twórczą myślą bejmuje zwiedzanie T:

mety .o i laznej i  gj , nalazków na terenie polskim, gdy czy j walczył o wolność i potęgę Pol- 1 óóenecji, oraz współudział
izczt-rego zapału , wiary w ja s-  warunki l - si a f   ̂ ' I -  , ! skl  V ™  | ...kó. woniej .ro-zyrtoto w

W  roku 19 17  jozpoczął ptof. 
Mościcki budowę fabryki „Azot“ ,

;ią pi.yszłość narodu. gze
Ci, którzy wkraczali na tę dro-

w i l ^ p X v S z o n ^ d i kÓw i m i f o f -  Fryburgu „So^ete  de 1‘acick ni- rządu polskiego przejął f a b r k ę  
c zvznv  a le  zdała od rodzinnego stosują^ metodę M o śc k -  wic:zków azotow>.
kraju albo ponosili zdecydowana ki‘-go produkcji kwasu azoto- wie. Uruchomienie tej olbrzym iej 
klęskę albc zwycieżaJi bo zatrzy- "'.-gu z powietiza. Inne towarzyst fabryki, którą Niem.y oduali, ma
manie się w  połowie Logi i kom w b -  „Societe generale des eon- jąc pizekonanie, że Polacy nie ua
pro misy były 'niemożliwe i densaieurs ćlectriques a  Fribourg dzą sobie rady z jej prowadze-

' . . .  . w yrabiało kondensatory i b e z p i e __________________________________
lnż Ignacy Mościcki umiał cznjkj Vvynalazku młodego Polaka

w ytrw ale walczyć, umiał wierzyć, w  r ,9 0 5  został uruchomiony
—  to też doczekał się najwsparual mot|e ] pieca elektrycznego o wiru-
szego zwycięs «  a, o jakiem tylko ją Cy m płomieniu dla produkcji
mógł n arzyć!.. kwasu azotowego: model ten zdo

Urodzony w  r  1»67, w  Mierzą był powszechne uznanie w  Euro

— W yc ieczka  do M cnfalcone W
zw iązku  z uroczystością spuszczenia 
-rut wodę nowego s ta tk u  motorowego 
„ P iłsu d sk i" , k tó ry  u trzym yw ać  bę­
dzie s ta łą  kom un ikację  m iędzy G dynią 
a Nowym "Yorkiem —  L ig a  M orska i 
K o lo n ia ln a o rg an izu je  spe< ia ln ą  wy 
eieczkę do stoczni w M onfalcone pod 
Triestom , w k tó re j s ta tek  ten  buduje 
KI f.

W yc ieczka w p i ogram ie swoim  o-
T riestu  
uczest- 

Mon-
talcone. W yc ieczka ro/j,ocznie się  oko 

A gdy Świat naukowy podsu- }0 17 g ru d n ia  i  trw ać  będzie wów-
A więc w  r. 1 9 0 l  powstało we w  Jaworznie, w r. 1922  z ramienia ntowuje wyniki pracy naukowej, czas do 22 grudnia, przyezem wszy^t-

..................  - - ■ •   —  liczne rzesze obywateli Rzeczy l.ie noco spędzać będą uczestnicy w
pospo lite j  Z uznan iem  i p odz iw em  hotelach p o z a  częścią podróży powro-
przyglądają się człowiekowi, któ- trwj z ^ encc-l* do arszat y. I1*

. , i ■ , , , podczas tei nocy uruchomiony bedziery  daje budujący przykład, jak w a iron S j-p ialny, z którego za oddziel 
trzeba żyć i pracować dla Pobki..  na jypj^tą będą m ogli uczestnicy ko-

N. Z.

Do J. M. Rektora U. S. B.
P an ic  R ek to rze ! au to r chciał, ab y  czyn iła  -wrażenie 

m apy dokładnej, p recyzy jn e j, opraco- 
w-ania naukowego.

P o k ryw a jąc  aroganckim  tupetem  
tę sw o ją  w ystępną działalność, p. Le-

miękkie* t 0  . . .  / A C  N e tih a t is e n “ z a k u p iw s z y  pa w ieńska . Okazuje się, że mapa p. Wa- 011 . ^a-silt-wski obrzucił mnie sze-v • na p o lite c h n ic e  W R y d z e . W  roku  n - > z «*au p iw szy  p a  J VI ‘ , roeiem  epitetów . Wybuchy p. Wa-
m n-)  ;u- u i  a ,  u „ , i , ............ „ 1 . t e n ty  M o śc ic k ie g o , n rz y  c z y n n y m  silewsK-ego do tentorjum ukiamskie- „ , ■ „

W e w czorajszym  num erze naszego
nowie, ziemi Połockiej, nauki śre- pie i przyczynił się do udoskona- p ism a ukazała  s ię  druzgocząca ana liza

uiugu. j fj nj( p>ę>bieiał 1. Mościcki w  W ar- lenia produkcji klwast* azotowego, m apy narodowościowej p. WTasilew -
detr zar-zyna rozum acc j s z a w je _ s tudia zaś wyższe o d b y ł  W  1908  r. „Aluminium Industrie | sk iego , n ap isan a  przez p an ią  dr. Re-

L en iw ie podnoszę się
go fo te la  i  ówię ciężko : I 1892  w y  je c h a ł  V o  LondyrMi w-oeTu te n ty  M o śc ic k ie g o , p rz y  rzyn n ym

— No to  trzeba czekac, długo
ezekać, p s iak rew ! Choć oami nie
w iem y wkońcu n a  co. No to może
trzeba iść  lep ie j do domu.

Z p iers i 1 -\wimp w yb iega  w estchnie 
nie u lg i. A le  I lo llen d e i n ie słyszy  go. 
Je s t  zdenerw ow any, podniecony, na­
brzm iały m yślam i. Schodzi ze scho 
dów jak  we m g le :

1 pogrążony w tem  aam yślen iu  
o mało n ie  wpadłem pod wrogie 
m i w  te j  chwili, ryczące , w arszaw ­
sk ie  auto,
Ale n ie wpadł. P siak rew .

S k i

n i a - .  • . • ■ I udziale Dolskieeo iczoneeo zbud. zalicza miCdzy innomi tllia-t-tc(’zko “  r  ł n /!d a ls z y c h  s tu d ju w , jecłlUKzeiŃme I lKlZ' a l f u ' ę , K C ao ił«g° , ZOJJCłO Kóż Grod. ieńsk beenie ndIeż nu są. zw azyw szy na ch arak ter s ta ­
w a ło  w ie lk a  f a b ry k ę  k w a s u  az o to  ^  ^  W0JIią do sło w ianych  ir.n przezem m e zarzutów , na

nim skiego pow iatu . N awet 1 sto- ^  ^  rod* f J . n ‘01"h oskarzen-
sunku do w łasnej k s iążk i p. W a- e jednocześn ie

zaś rozpoczął na szerszą skalę 
działalność polityczną, której m o -j w e &° w k?TtTonie W allis .
torem był Józef Piłsudski

W ych ow an y  w tradycjach pa
W y n a la z k i  i p r a c a  n a u k o w a  

! in ż . I g n a c e g o  M o ś c ic k ie g o  z w ró c i silow sk i popełnił na sw ej m apie * --  . , ; . . , . •— --------------- -----  , .  .-  . -
błędy o dług* Ści 160 km . a  półnoi na u r- R ów ieńskie j, a  to ze w zględu na pnącą zawodową, oddają  s ię  k a m ie

, . .  , . • , . to, że podpisała eksp ertyzę  /.układu roy.kazoni władz o rgan izac ji.
U.S.B w k tó rej) Pon! d o le j .  , ! i e  8 p .d o f ia r

A le
pisał

P-
„krańeowem

W asilew sk i
n ieuctw ie

rzystać .
K oszt w ycieczk i w ynosić będzie 

złotych 400 w k la s ie  I I I , o ra i 485 w 
k la s ie  II , d la  członków L ig i, k tó rzy  
w y leg itym u ją  s ię  kw item  n a  opłaconą 
składkę przed  10 lis to p ad a  r.b . —  ce­
n a  w III  k la s ie  w ynosić będzie z ł.-350. 
— i I I  k la s ie  zł. 353.

Z ap isy p rz y jm u je  Z arząd Oddziału 
Słonim skiego L.M . i  K

T erm in w y ja z au  będzi® podany do­
datkowo.

— Szkolen ie s t r a s y  pożarnej w  Sło 
n im ie Oddział O .S P . w Słonim ie l i ­
czący  70 strażaków , przeszedł całkow i 
t y  kn rs przeszKolenia I-go stopn ie. 
Należy' podkreślić, że często w idzi s ię  
n a  p lacu  s tra ż y  ćw iczących  p rzy  św ie­
t le  w ieczorem  strażaków , k tó rzy  po -a

trjotjcznych, syn i bratanek pow- ł.V na n'e? °  uwagę świat? nauko- 
stańców : r. 1863, wnuk oficera z w-ego; nic też dziwnego, że Poli 
r. 1931 ,  pragnął Ignacy Mościcki technika we Lwdwie zaprosiła go 
zdecydowanych czynów i walki o w  r- 19 12  na katedre chemp fizy 
w yzwolenie naiodu. W  Londynie Cł'-neI / elektrotechniki technicz- 
wskutek konieczności zarobkowa- 11 ;|’ rn'a,lUi4 c afl personam pro  
nia zetknął się, pracując na fabry sorem zw\czajnym.

n ap ie  w yb iega o k ilk a  dz iesią tków  ^ v ier(]z jta n ien aukowosć jego  m apy. 
k ilom etrów  dale,] na połnoc, niz to
w idz im y na m apach redagow anych Otóż, P an ie  Rektorze, sądzę, że sp >- 
przez U kraińców . A jed n ak  proszę łeczeństwo nasze może być ty lko  
spojrzeć na tę  oto m apę p. W asilew - wdz-ięczne Zakładowi G eograficznem u 
sk iego : Koło K ryn ek  n iedaleko B iałe- U n iw ersytetu  S te fan a  B atorego, że 

, . . . .  . gostoku w prow adza p. W asilew sk i p raw dę w ziął w obronę i n iech lu jne
ce, z przedstawił lebirr’ zorgamzo Od tego roku rozpoczyna prof. I swoich U kraińców  ostrym  klinem,, ko- bałam uctw a nap iętnow ał. J e s t  to
wanego proletarjatu, poznał siłę Ignacy Mościcki pracę na ziemi ło R óżany G rodzieńskiej tępym  zę- 

_ _ bbMHHW M hem. Nic n ie znannonuje, że to m a
być m apa schem atyczna. P rzeciw n ie ,

szczegół, a le  wchodzi on do łańcucha 
w ie lk ich  zasług, ja k i  Krajowi nasze­
mu oddaje in s ty tu c ja , m a jąea  P ana ,

B G N N Y  Z A  K R A T A M I
N a wieść o zaareszto w an iu  m spek  rzc iuu  doręczonym kluczem  safesu , 

to ra  Bonny ego, C hautem p: w edług skonstatow ał, że b raaiso letka zgm ęła.
„A cuo il t ran ęa ise  ' zem dlał, a  Che- Po skon tro iow aau i k s ią g  bankowych, 
ron rów nież p rz y ją ł  bez en tuz jazm u okazało się , że sa fe s  został w y n a ję ty  
tę  wiadom ość Leon D audet uw aża je  n ie  przez n ieznan ą osobę postronną, 
tinak że B onny n ie  zadenu nc ju je  ja k  to  zeznała w spó ln iczka EonnyGgo 
Chantem pU a, którego był wspólni- p. D ossier, a le  w łaśn ie  przez sam ą p a­
kiem , gdyz  oddałby tem  samem pod n ią  Dossier zapomocą la łszyw ycł; pa-
gilo tynę w łasną głowę

CIE K A W E  NOT 4TK I 
„L T N T R A SIC E A N T 1 ‘

p ierów  i le g itym acy j, n a  im ię m eja- 
k ie j p D u fa il'y

S ęd z ia  śledczy polecił poszukiw a- 
Drobna n o ta tka , k io ra  p o jaw iła  s i | z.agimonego k i“’ notu, zapomocą o- 

w  ,,L ' ln tra s ig ean t*  ‘ , pow inna dar du -1 Pi^ów i fo to g ra f ij doręczonych przez 
żo dać dużo do m yślen ia  i zw rócić u P- C oiiilon we w szystk ich  lom bardach 
w agę adw okatów  Bonny-ego „L ‘ In tra  ł a ry sk ich  Poszkodowana u trzym uje , 
s ig e a n t"  p isze

„Pozostaw iono w c ien iu  inspektc 
r a  B onny‘ego by go pow strzym ać od 
sam o b ó jstw a" . W yp adk i bowiem sa  
rzecz< codzienną w  B ezpieczeństw ie, 
a  w  c iągu  13 dni popełniły, lub  nsi 
łow ałr popełnić , sam obójstwo' ‘ t rz y  
osoby

ZAGINIONA BkA N SO LE TK A  
P COTILLON 

J a k  p is a liśm j, p. Cotillon ukarży 
w spólników in spek to ra  B onny'ego  o 
Krad: eż kosztownej b ranso le tk i. Sę-

,l‘e j w yg ląd  zew nętrzny w skazu je , że l jak o  k ierow n ika. Cat.

że b ran so le tka  została przed kilkm 
dn iam i w yw iez iona do A n g lji.

NA RATUNEK BC)NNT'EGfO 
Nowa sk a rg a  na in spek to ra  Bon­

n y  ego wpłynęła do sedziego śledcze

Otóż zeznał on według w szelk ich  p raw  
dopodobieństw z nam owy Bezpieczeń­
stw a  Publicznego, którego  obm yśliło 
cały  p lan  działan ia , Gdy się  oKaże, że 
G enerał S a in t-S im o n "  je s t  zw ykłym  
oszustem  — tem  sam em  m niej w iaro- 
godne będzie zeznania p. Cotillon i  
ca ły  ak t o skarżen ia  w  te j sp raw ie  u- 
padn ie. Na zapy tan ie , gdzie zdobyli 
S a in t  - Sim on ty tu ł i  s z lify , odpo­
w iad a  on ż r nadał mu je  n a  w yg n a ­
n iu ... k ró l czarnogórsk i

STA RE  GRZECHY IN SPEK TO RA 
BONNY

W  zw iązku  z aresztow an iem  Bon­
n y ‘ ego p ra sa  fran cu sk a  przypom ina 
sobie rozm aite  f a k ty  zw iązane z oso- j 
bą in spek to ra . Znano, je s t  wszj^stkim 
sp raw a z p a liam i p. Y olberga, nato

go. Złożył j ą  n ie ja k . D issandes de La- m iast „Q uotid ien" opow iaaa , ze
v illa tte , generał de Sain t-S im on . Po in spek to r B onny m iał przed k ilku  l a  j
sp raw dzen iu  o fic ja ln ych  lis t  oficerów  t y  dokonać zbrodni n a  osobie ja k ie jś  
francusk ich , okazało s ię , że żaden ge- ta jn m n iez tj A m erykan k i, kó ra  p rzy je - j 
n erał pod tem  nazw iskiem  n ie  je s t  zna chała z A m eryk i południow ej. Osobie ! 
ny . ,General de Sa in t-S im o n "  je s t  te j włożono k ilk a  gram ów k o ka in y  do 
w ięc zw ykłym  oszustem  i  w  iem  w ła w a liz k i i  n ik t  n ie  w ie prócz Eon- 
śn ie p rz e jaw ia  s ie  c a la  p erU d ja  Bez- n y ‘ ego i  jego  wspólników , co się  B iałegostoku

dzia  śledczy  udał s ię  osobiście do ba p ieczeństw a Publicznego. CzłowieK stało  z k le jn o tam i i  bagażem podróż
nku, w któ rym  według r e la c y j p Cu ten o skarża B onny 'ego  rów nież o n iczk i, ja k  z resz tą  z «sobą n ieostroż-
tilh m  k le jn o t był złożony i  po otwo -zan taż  w  zw iązku  z osobą p. Cotillon. n e j A m erykan k i. INGA

rów s tra ż y  przeszło ku rs I i-go  stop 
n ia , 4-ch zaś ukończyło ku rs 111-go 
stopn ia. Szko len ie p row adzi i n s p .  s tra  
ży  p. N urkow ski.

— „Dzień bez kłam stw a". Objazdo­
w y zespól Teatru W ileńskiego odegrał 
komedje 3 ak to w ą M ongom m eryego 

Dzień bez kłam stwa". Nastrój po 
przedstawieniu był efektowny, g d y i 
wielu z publiczności przejętych praw 
domównością Boba (p. Kersen) zaczę­
ło walić prosto z mostu prawdę w oczy. 
Za ten sukces w ychow aw czy należy 
się teatrow i uznanie ze strony widzów 
i słuchaczy. Temniemniej .ednak czę 
ściow a ta obsada ról w w ym . korne 
dj- nie była należycie przem yślana 
a lt  nie jest to w iną św ietnie g ra ją ­
cych aktorek i aktorów , lecz par exce-l- 
le rce  reżysera Pod adresem n iektó­
rych artystów  byłyby również zastrze 
żenią co do charakteryzacji dość nied 
bale na twarz narzuconej. In plus ze 
spotu naieży zapisać dobre zgranie 
i stad  frenetyczne oklaski i św ietny 
humor widowni,

Teatr W ileński zaw sze znajdzie w 
społeczeństwie slonimskiem sym pa­
tyków , którzy potrafią ocenić nale­
życie w ysoką kulturę teatru polskie­
go na ziemiacn kresowych.

— Nowy instruktor pow O. S . P.
Na miejsce przeniesionego do No­
wogródka p. Grabhsa dotychczasow e- 

i go instr. na pow. Słonimski, przybędzie 
‘ do Slonima instr. pow. O. S P p 

W asilew sk iego , P re z e sa ln s ty tu tu  B adań Sp raw  Narodo- Zygmunt Zieliński z W olożyna. 
n a  k tó re j m ie jscow ość K ryn k i, położona n ieda leko  
i  m iejscowość R o iaw U  G rod-zU fcn , położona n e ?ran i- 

cy pow. Słonimskiego i wołkowyskiegf za liczone zostały do ob-zarn nkra iń  o  A J  SKRZYD ŁA SW Y M  LTSTOM
skiego  I K O RZYSTAJ Z POCZTY LOTNICZEJ
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Polsko-brytyjskie
POI? 0,2 U M U , JM fE  WĘ  G EG WE

LONDYN. — W czoraj po połuci- 
iiiu  zostało w Londynie podpisane po 
rozum ienie przemysłowców węglowych 
P o lsk i i  W . B ry ta n ji w az ied z ir ie  
eksportu węglow tgo. Purozum ienie to 
regu lu je  tę  spraw ę w  sposób, k tó ry  
lo ku je  n a  przyszłość pomyalne w yn i- 

d la  obu stron. Po p rzyjęciu  tego 
porozumienia przez o rgan izacje  węglo 
we obu Krajów, po lsko-angielska umo- 
v a wejdzie w  życie

LONDYN. — Po podpisan iu poro­
zum ienia z p rzedstaw ic ie lam i Dolskich 
przemysłowców węglowy ch w yd an y  
zostai przez b ry ty jsk i zwi izek przem y 
slowoów węglowych n astęp u jący  ofi- 
e ja ln y  kom unikat: Rokow ania pomię 
dzy delegatam i b ry ty jsk iego  i  polskie 
go przem ysłu węglowego, k tó re  odby­
w ały się w  Londynie w  cią^u b ieżą­
cego tygodnia, doprowadziły do pod­
p isan ia  m em orjału zaw iera jącego  w a­
runki porozum ienia, k tó re  de legac i za 
lecę przemysłom w ęglowym  swoich 
k rajów  celem  ap robaty

 « § » ------

SE N SA C JA  BERLIŃSKIEGO 
ŚW IA T A  ARTYSTYCZNEGO

P M  (filJiiMiflfcil iłu  Ligi
KonfliKt jugosłowiańsko-węgierski

GENEWA. Rada Ligi Narodow pr/y petem nycli, że w  zw iązku z ma^owem obchodzeniu się z wychodźcami. Organ 
stępuje do dyskusji nad sk arg ą  jugo- wysicdlam ein W ęgrów  z jugo sław ji urzędowy „Fueggtlenseg" ośw iadcza, 
słowiańską. R O a w ysłucha przede- rząd w ęgiersk i poczynił deinarches dy- j żc opinja publiczna w ęgierska, która

głos delegat W ęgier, k tóry pozaiem  ma 
przedłożyć jutro  obszerne memorandum

w szystk iem  m inistra J tw ticza  uraz przed plomatyczne, jakie uznał za konieczne.
staw icieli Czechosłowacji i Rumunji, któ 1 D,„ . ,n L - c -7T , .
re to państw a przyłączyły się  do apelu B L ?A PE SZ T . M .m sterstw , spraw
jugosłowiańskiego Następnie zabierze wewn n n y c  1 w y  a 0 zarządzenie, ce-

lcm zapewnienia przytułku W ęgrom ,
wysiedlanym  m asowo z Jugosiaw ji. Z 

w  odpowiedzi na memorandum j u r >., ^  rządow ych ośw iadczono p rzeo^a- 
słowiańskie Przewi- uje się, :  następ ł W,C,ek" "  W  Ze edlen‘* ktorZ> 
nie inni czto ko wie R ad ,, a w  szczegół p0ZCitah !e z  ,rodkA'v d°  z>.cif- o rz v '  
ności przedstaw iciele ^łownych F< U  ^  m aterjalne . kwat ry.
europejskich sior ruja punkt w ,d enia ,Na ,utr°  w tej  s p a w ie  zwołana została 
sv o . h rządów ,poc/em spraw a zo sta -j k° " [erpncja, nuęckym .niaterjalna. Koła 
nie powierzona spraw ozdaw cy. Spraw o i P° 1 >czne ansu ją pogłosk , 7e rząd

.  _ j  .    1 W P a i R r & l l t  7 '4 < Ł T 5 łn R U G !)  0 * 0  f i ł i r l  n i v o n ł n a l .
zdaw cą 
Eden

zostanie delegat W'. B rytan ji w ęgierski zasianaw ia  się nad ew entual­
nością sk ierow ania saarg i do Ligi Na-

O ile doniedawna przeważało odro- 
c ien ie  spraw y po pierwszej dyskusji na 
Raazie do sesji styczniow ej, to coecnie
zarysow uje się coraz siln iej tendencja, 
aby  spraw a została m ożliw ie szybu o 
zlikw idowana o ile nie całkowicie, to 
pi zynajm niej w  dużej mierze W zw iąz­
ku z tern przewiduje się, ze sprawo, 
zdaw ca już na obecnej sesji przedsta­
w i i aport obejm ujący najw ażniejsze z a ­
gadnienia, poi uszone pr/ez skargę  ju­
gosłow iańską i odpowiedni rezultat. N;e 
które bardziej skom plikowane zagad ­
nienia mogłyby być odroczone do 
styczn ia. Jak  słychać, odpowiedni pro 
jekt jest juz przygotow any. W obec te

j niem W ęgrów  z Jugosław ji.

OBURZENIE PRASY WĘGIERSKIEJ

śledzi z godnym podziwu spokojem no 
vą na Jugosław ji kampanję przeciwwę- 
gierską, obecnie musi z belesnem obu­
rzeniem stw ierdzić nowy fakt gwałtu. 
„Pester Lloyd“ odwołuje się w sp ra ­
wce w ydalan ia obyw ateli węgierskich 
do cpinji całego św iata .

Dziennik pisze: 
od w yrażen ia naszego sądu nad tego 
rodzaju wystąpieniem  zarówno ze 
względu na to, że w obecnej chwili na 
terenie Ligi Narodów konflikt w yw oła­
ny przez oskarżenie jugosłowiańskie, 
wszedł w fazę decydującą , jak  również 
dlatego, że chcemy uniknąć wszystkie- 

I go, co mogłoby wpłyną/ na zaostrzenie 
| tego konfliktu.

ECHA W 20RAJS2S

Z końcem ubiegłego m iesiąca do­
ręczono wypowiedzenie całemu perso­
nelowi jednej z gdyńskich firm shiphan 
dlerskich, m ających za zadanie zaopa­
tryw anie zaw ija jących  do portu sta t­
ków w  artykuły techniczne, przybory 
naw igacyjne, środki żywności i catą 
aprow izację.

Jak  się dow iadujem y. m ająca 
przyjść za temi wypowiedzeniam i li­
kw idacja tej firmy jest następstwem  ist 
niejącej luki w  polskich przepisach. Oto 
firma, m ająca 3wą siedzibę w  strefie 
wolnocłowej portu, musi płacić za 
w szystko ceny rynkowe, podczas gdy 

W strzym ujem y się ! zagranicą firm y takie są  traktow ane 
jak  eksporterzy i przysługuje im pra­
w e zakupyw ania tow arów  po cenach 
eksportowych. Nasze firmy w ięc nie 
moga konkurować z zagramcznemi shfp 
hi ndlerami.

Sp raw a ta winna znaleźć właściwe 
zrozumienie u władz i być niezwłocznie 
uregulowana, gdyż w  przeciwnym ra­
zie starki, zaw ija jące  ao  Gdyni, stracą 
możność uzupełnienia tu swych zapa­
sów i jest całkiem prawdopodobne, że

„Budapesti Hirlap" ośw iadcza, że 
BUDAPESZT W ęgierska agencja  u- św iat może ponownie ujrzeć, kto usi- 

rędowa donosi, że prasa węg,orska z tuje zam ącić pokój. „M agyar Orsag" 
glębokiem oburzeniem informuje o w y- jak  również inne dzienniki dom agają się j zakupyw ać w  portach zagranicznych, 
dalaniu masowem obyw ateli w ęg :er- od rządu w ęgierskiego  niezwłocznego

TELEGRAMY
POSEŁ NADZWYCZAJNY NIDLR 

LANDÓW NA 2A MKU.
WARSZAWA. Dziś o godz. li,3fc 

Lambert Kai sten pose. n ao zw cz a jn y  i 
m inister pełnomocny Niderlandów złożył 
Prezydentow i Rzplitej sw e listy  uw ie 
rzyteln iaiące na u ioczystem  posłuchania 
na zamku królewskim . O godz. 13-ej 
Erich CaiLsson Boheman, poseł naćzw y 
e/ajny i m inister pełnomocny Szwecji, 
złożył Prezydentowi Rzplitej sw e fisty u 
w ierzytetn iające na uroczystem  pnshi 
chaniu na zamku królewskim . W  obu 
w ypadkach posłowie wygłosili przetuu 
wienia, na które dopowiedział Prezy 
dent Rzplitej.

POSIEDZENIE RADY MINISTRÓW.
WARSZAWA. Dziś w  godzinach po 

południowych odbyło się pod przewód 
nictwem prem :era Kozrow„Kiego posie­
dzenie R ady M inistrów, na którem u 
chwalono kilka projektów ustaw  w sprj 
w ie ratyfikacji konw encyj m iędzynaro­
dowych, projekt noweli do ustaw y c 
utraconych tytułach na okaziciela oraj

zu iąc  s ię  ze sŁanowiikidm  F urtw arn - 
crlera. Mówiono rów nież o d ym is ji 
K lc.ibera W  czasie p rzerw y na sa li 
d ały  s ię  słyszeć głośnie o k rz y k i. F u rt- 
w aengler. Podobne z a jśc ie  w ydarzyło  
się  w  gm achu opery państw ow ej, 
gdzie podczas w ystaw ian ia  opery w  o- 
becności p rem jera  G oeringa padały 
na s a li również podobne o krzyk i. W  
kołach m uzycznych B erlin a  p anu je 
w ielk ie p odn iecenn .

SŁUŻBA W O JSK O W A  W  CZECHO­
SŁ O W A C JI

PRAGA. — Izba deputowanych u- 
ehw aliła  p ro jek t u staw y o przedłuże­
n iu  służby w ojskow ej do dwóch la t .

ZATARG P E R S JI  Z IRA K IE M

GENEWA, —  M in iste r sp raw  za­
gran icznych  Iraku  w p iśm ie, skiero- 
wanem do sek re ta r ia tu  ług i Narodów, 
donosi, że Persow ie kw estionu ją  g ran i 
oę mit dzv P ers ją  a Irak iem  i że g ra ­
n ica ta  je s t  przez Persów  naruszana.
W  liśc ie  m in ister prosi la g ę  Narodów 
o w p isan ie  te j spraw y na porządek 
dzienny obrad R ady  L ig i.

SE N SA C Y JN Y  SPISE K  W  JA FO N JJ |
LONDYN. — Z Tokio donoszą.

W czorajsze aresztow an ia doprowadzi­
ły do wy k ry c ia  sensacyjnego  sp isku  
na życie 5-ciu w yb itnych  japońskich 
mężów stanu . Jed en  z aresztow anych 
miał s ię  p rzyznać, że / dwoma in n ym i; 
miał przegotow ać sp isek  na księeii 
Sa iondz i, hrabiego M anino, Suzuki i 
inn. Główny sp iskow iec liczy 17 lat 
-li-st on robotnikiem  w F ab ryce  a u l i-  j 
n ie ji. D waj jejgo wspólnie sa rów nież • *P «ec iw lIab y się odpowiednie) decyzji
młodzi, lieza od W  do U) hr * * *  L* a  Narodów, zanończył

\ L avalt w ykazała sw oją bezstronność 1
K ATA STO FA  W  TUNŁLCJ sw ą troskę o spraw iedliwość. Powoaze-

RZYM. -  Na l in ii ko lejow ej Flo-I nie rokowań w  tej sp raw ie jest dowo-
renc.ja — C hiusi poc,ąg najechał w  tu 
ne!u  na 5 robotników, zakładających  
kable telefoniczne. W szyscy robotn i­
cy pom eśl śm ierć na m iejscu.

BT RLIN . — A fe ra  wywołana sen­
sac y jn ą  d ym is ją  F urw aeng lcra  z a ta ­
cza coraz szersze kręg i, wychodząc po 
za ram y polem iki czysto  p rasow ej Na 
środę wieczorem zapow iedziany był 
koncert z genera lnym  dyrektorem  o- 
pery państw ow ej K leiberem  jak o  d y - j go  że skarga jugosłow iańska wniesiona 
rygęntem . W  o sta tn ie j chw il' p o jaw i je st na pod taw ie  Art. 11 paktu Ligi 
ły się na m urach m iasta  jd a k a ty  z za- J Narodów, decyzje  Rady muszą zapaść 
wiadomieniom , że zm iasl K le ib era  dy- jednom yślnie, nie w yłączając stron, 
rygow ać będzie in ny  d y rygen t Rother. i T ak w ięc zarówno JugOsławja jak  i 

W śród publiczności zapanow ała ] W ęgry muszą w yrazić sw ą  zgodę. Za- 
konstcrnac ja . Z ust do ust podawano daniem spraw ozdaw cy będzie opiaco- 
Bobie pogłoskę, że d yrek to r K le ib erj w in ie  takiego  tekstu, który daw ałby za. 
odmówił udziału w koncercie , solidury , dośćuczynienie w szystk im  zaintereso­

w anym .

WYDALENIE WĘGRÓW Z JUGO­
SI AWJI.

BUDAPESZT W ęgiersk ie Biuro Ko., j 
respondencyjne podaje, że wczoraj w ie ­
czorem do leżącego nad gran icą miasta 
Szeged przybyła nowa partja wydało- j 
nych . z terytorjum  jugosłowiańskiego 
W ęgrów, Uchodźcy ci opowiadam , iż 
władze tam tejsze zmusiły ich do na­
tychm iastow ego opuszczenia jugosra- 
w ji, nie pozw alając naw et na zabranie 
najniezbędniejszych rzeczy. W ydalono 
naw et te osoby, które przez 10-ki lat 
zam ieszkiwały Jugosław ję. Lokalne wła 
dze jugosłowiańskie nie uwzględniły 
naw et zezwoleń na pobyt, udzielonych 
przez m inisterstwo sp raw  wewnętrz­
nych.

DEMARCHE RZĄDU WĘGIER­
SKIEGO.

BUDAPESZT. W ęgierska agencja  u- 
rzędowa dow iaduje się ze źródeł kom-

skich z granic Jugosław ji, podając licz­
ne szczegóły, św iadczące o brutalnerr

przedłożenia sp raw y w ydalen ia obyw a­
teli węgierskich w Lidze Narodów.

Mussoiini rozdziela nagrody za uprawę * )oża

polskie tow ary  dla sw ego  użytku będą projekt noweli do rozporządzenia Prez>
dentj Rzplitej o o rganizacji giełd.

Na m arginesie tej sp raw y należy Radj m inistiów  między in. spraw a
także zauw ażyć, że naszej rodzimej mi bieżącem i powzięła również uchwałę 
shiphandierce brak fachowców. w  spraw ie przekazania państwowego

gruntu leśnego w  pow iecie grodzieńskim 
pod zarząd m inisterstw a komunikacji 
d la przedsiębiorstwa P k P na cełe bo 
dow y bocznicy kolejow ej od stacji 
Druskieniki do zdrojow iska Drusklemki 
oraz postanowiła zmienić nazw* refera­
tu kom unikach namochodowej PKP, na 
blurc kom unikacji sam ochodwej PKP 

ZJAZD W OJFW ODÓW  
W ALRSZAWA. — W  dniu wczoraj

* **
Kupiec lubelski Moj*żesz Zysterman 

p ociągrię ty  byl do odpowiedzialność! 
karno - skarbow ej za zatajen ie docho­
dów w kwocie 200.000 zt. Prezes komi­
sji szacunkowej w ym .erzył mu grzyw nę 
za zatajen ie dochodów w  kwocie 4S.OOO 
zł Kupiec odwołał się  do Sądu Naj­
w yższego , który dwukrotnie uchylił 
nałożoną na niego grzyw nę, przyczem
za drugim razem przekazał sp raw ę do szym  odbyw ał s ię  w dalszym  ciągu 
rozpatrzenia sądowi okręgowemu w  - pod przewodnictwem  m in is tra  Kościat 
W arszaw ie. Sad okręgow y przyjął, że j kow skitgo  z jazd  wojewodów. W  po 
kujnec zataił 95,000 zt. i w ym ierzył me i tzcsegu iiiych  obradach b ra li udziai

| grzyw nę 

, dniu wczorajszym

w kwocie 95.000 zł plus 
y w

wyrok ten zatwier-
000 zl kosztów. S ąa  N ajw yższy w

dził.
* **

W  R zym ie — jak  co roczni i- — rozda vwił Mu^-solini nagro iy  za udaną upra 
wę zboża. Szczególne uznanie w-zbndził odznaczony pi-z o zeń pew ien du­

chowny z W aty kauu.

Przed plebiscytem v  Zagłębiu Saary
Dyskusja nad raportem Komitetu Trzech

W \V'arszawie powstało już kilka 
t. zw. ,.cm entarzysk samochodowych". 
Są to m iejsca, gdzie składa się prze­
znaczone na szmelc taksówki i sam o­
chody. W obec spadku obrotów doro­
żek sam ochodowych, nie pokryw ają one 
już nawet w ydatków  eksploatacyjnych, 
wobec czego coraz częściej szoferzy 
w yzbyw ają  się wozów, me m ogąc so­
bie pozwolić na ich remont.

Cena tak ie j taksówki wynosi dziś 
już 200 zt., zaś sam ochody sprzedaw a­
ne na t zw . ,,szmelc" sprzedaje się  za 
50 — 60 zł Na cm entarzyskach sam o­
chodowych leży już dziś po 1.000 i 
w ięcej starych wozów.

GENEWA. Rada Ligi Narodów że w yw ierać L iga Narodów. Francja 
przystąp ła dziś ao  dyskusji nad przed- dowiodła, że nie ma żadnych ukrytych 
staw ionym  pi zez barona Aloislego rapoi m yśli i że pragnie pozostać w ramach
tern Komitetu Trzech w sp raw !e zarzą­
dzeń przygotow aw czych  do plebiscytu 
w Saarze.

L ayal przypomniał sw e ośw iadcze­
nie, złożone w izbie deputowanych, że, 
jeśliby ludność S aa ry  w czasie  utrzy­
mania status quo w yraziła z czasem  ży ­
czenie powrotu do Rzeszy, Francja nie

dem uspokajającego wpływu, jak i mo-

międzynarodowych.
Jeśli rząd niem iecki, jak  się tego 

mówca spodziew?. ożywiony jest podo 
bnem pragnieniem , to Kwestja S aa ry  nie 
stanie się przyczyną kom plikacyj m ię­
dzynarodowych.

Komisarz Litwinow zaznaczył, że So 
w iety  interesują się sp raw ą Saa ry  z a ­
równo jako  członek Rady Ligi, iak 
również ze względu na jego  wpływ na 
spraw ę pokoju. Litwinow zaznaczy), że 
ludność S aa ry  może w yb ierać n ietylko 
m iędzy dwom a państwam i, lecz może 
się wypowiedzieć także za przedłużę-

l  ZRZESZENIA PRACOWNIKoW 
P. B. R.

Otrzymaliśmy następujący komuni­
kat:

W sobotę, dnia 1-go grudnia odby­
to się roczyste otwarcie lokalu Zrze­
szenia Pracowników Państwowego Ban 
ku Rolnego Kolo w Pińsku. Na bankie­
cie wydanym  z tej okazji przem awiali: 
prezes Kofa p Janusz Gostyński oraz 
dyrektor OJdziału P. B R p. Czesław 
K adenacy, k tóry w  swem przemówie­
niu podkreśli! doniosłe znaczenie uru­
chomienia lokalu i w yraził nadzieję, że 
zogniskuje on życie 
lektuaJne m. P ińska. Uroczystość mia 
ta charakter ściśle w ewnętrzny.

Lokal Zrzeszenia Pracowników' P 
B. R. mieści się na placu 3 go M aia 
pod Nr. 71/2.

• »«----
Na %  miijor.a chorych Polska posia­

da zaledw ie 150 orzychodni p.-zeciw- 
ąm źliczycn, Francia zaś 600, a  Niemcy 
3.000! Oto gdzie toczy się prawdziwa 

ralka z gruźlicą! Obywatelu, twełm 
'bow iazkiem  jest p rzyjąć udziat w tej 
walce, a więc popierajcie „Dni Prze 
ciwgruźłicze!" ż ąd a jc ie  i kupujcie na 
■epkl przeciwgruźlicze, z których do 
chód p*-»eznacz< nv jest na budowę sa- 
natorjum na W ileńszczyźnie.

Wyścig zbrojeń w Europie
PARYŻ. — K om isja fin ansow a Iz ­

by deputow anych obradow ała w czoraj 
nad  sp raw ą dodatkow ych kredytów  w 
sum ie 800 m ilio ró w  franków  na uzu­
pełnienie i  odnow ienie m ater ja łu  wo­
jennego. W czasie d eb aty  przem aw iał 
m in ister w o jny gen M aurin  ,k tó ry  
w skazał, źe od czasu ośw iadczeń, zło 
zonych przez m arszałka P eta in  w  lip-

Brsnsoleta ks. Juljanny
HAGA. — D zienn ik i donoszą, że 

n astępczyn i tronu  holenderskiego ksie  
żn iczka Ju i ja in ia  zgub iła w  Londynie 
podczas uroczystości ślubnych  księżn i 
czki M aryny i k s ięc ia  K entu  cenną 
b ranso letę, w ysadzaną b ry lan tam i 
w artośc i 7 tye . funtów  szterlingów . 

j P o lic ja  Sco tland  Yarćlu czyn i energi- 
niem obecnego ustio ju . W  wypadku i czne poszuk iw an ia z a  zgubą
przedłużenia status quo słuszna jest te- *  « § » ____
za. że L iga Narodów może rozporzą­
dzać sw o ją  suw erennością i może uznać 
stan status quo za  przejściow y.

Delegat Polski Komamicki przylą 
czyi się do powinszowań złożonych Ko 
m itetowi Trzech, a  szczególnie baronowi 
Ałoisiemu i gratu low ał obu stronom kto 
re dzięki wzajem nym  ustępstwom  potrą 
tily usunąć wzajem ne trudności. Ko- 
marnicki pragnie przypomnieć słowa,

Uroaziny Karkensena
BERLIN — W  całych  Niemczech 

obchodzą d/..;ś uroczyście rocznicę uro 
dziś ostatn iego  fe ldm arszałka byłej 
a rm ji cesarsk ie  i -Wackenscna. 
a rtystycznego .

 « § » ------

sp raw  zagranicznych, Który wyraził 
nadzieję, że dzięki dobrej woli zainte 
resow enych państw  pleb iscyt będzie 
się mógł odbyć w  korzystnych w arun­
kach bez szkody interesów ludności 
S aa ry . Rada p tzy ję la  raport przedsta­
wiony przez barona Aloisiego w spra 
w ie zarządzeń przygotowawczych 
plebiscytu w Saarze.

w ypow iedzian t przez polskiego m inistra i F r a n t j a  W y d ? t d  t e r r o r y s t ę
chorwackiego

BIAŁOGRÓD. — P ra sa  jugosło­
w iańska w  depesz.y z 1‘u.ryża donosi, 
że fran cu sk ie  w ładze sądow e postano­
w iły w ydać .J ugo.shiw na je j żądan ie 
głośnego tero rystę  em igran ta oho rw ać 

do j kiego A n drze ja  A rtukow icza, adw oka­
ta  z Gos p icza w  D alm acji.

m inioter ro ln ictw a i  refo rm  ro lrv c l 
Pon iatow ski, m in iste r  opieki społecz 
nej P acio rkow ski, prezes c en tra liu  
kom isji oszczędnościowo- oddłużenie 
wej do sp raw  samorzadui poseł M atu 
szew ski, prezes zrw. rew izy jn ego  samo 
rządu te ry to ria ln ego  Ja ro sz yń sk i, pre 
zfcs funduszu p racy  Dolano w "ki orer 
w icem in istrow ie skarbu  LechnicKi 
S tan iszew sk i

PO LSK A  ŚPIE W A CZ K A  W  RYDZE 
RYGA. — W  środę, w  łotewskie 

operze narodow ej w ystąp iła  znikom i 
ta  poi.-ka śp iew aczka E w a Bandrow 
sk a  T urska w ro li V ioletty\ W ystęp  
c ieszył s ię  n iebyw ałym  wodzeniem 
Na p rzed staw ien ia  obecny był prezy 
deut rep u b lik i KwiesLs i w icoprem jei 
Sku jon ieks, w ie lu  p rzed staw ic ie li ko ' 
pusu dyplomat\cz,nego, poselstwo po) 
sk ie  w  kom plecie, kolon ja polska, mło 
dzież akadem icka. Z nakom uą śpiowa 
czkę wywoływano k ilk ak ro tn ie  po każ 
dym  akcie .

 « § » -------

Stracona nadzieja
URATO W AN IA LU TN IKA ULM f 

LONDYN.— W czo ra j do późnej 
nocy n ie  otrzym ano żadnej wiadomi, 
śc i o losach  lo tn ik a  au s tra lijsk ie g o  Ul- 
m a i  jego  tow arzyszy . Stracono  już 
n adz ie ję  odnalez ien ia  ich  żyw ych . Za 
e in ionych  lotn ików  poszuku ją wciąż 
34 sam oloty i  23 o krę ty  wojenne.

Katastrora pociągu Paryż—  
Wiedeń

SZTUTGART. — W czoraj przed 
połudiuam  n a  dworcu w Z eichingen w 
W irtcm b erg ji w yd arzyła  s ię  k a ta s iro  
f a  ko lejow a. Pociąg  pośpieszny P a ­
ryż  — W iedeń zderzył sie  z wagonem 
tow arow ym , k tó ry  uległ zupełnemi 
zniszczeniu, a  dw ie osoby, zna jdu jące  
s ię  w  n im , poniosły śm ierć. Lokomotj 
w a, b rankard  i jeden  wagon osobowy 
pociągu pośpiesznego w y w ijc ił y  się. 
M asz jm ista  i  p a lacz  zo sta li zab ici. 
Podróżni tego  pociągu przew iezień1 
zosta li autobusam i do Sz tu tgardn  

P rzyczyn a  k a ta s t io fy  było niezam- 
Knięcie p rzejazdu .cu r.b . N iem cy zw iększyły  swe zbro­

je n ia  ta k  znacznie, że F ra n c ja  m usi, 
s ię  nau  tern pow ażnie zastanow ić i i

w X ^ i e POr  - m i r i d a ć  się  wy Francuscy akademicy w o j s k o w i  otrzymują ołogosławienstwo u grobu Napoleona
przedzie Niemcom- Po przem ówieniu 
m in is tra  w o iny kom isja  p rzy ję ła  wnio 
^ek rządow y dw unastu  głosam i przeci 
wko je d n e u i.

Katastrofa okrętu
którym płynął min. Łozorejtis

HF.LSINGFORS. — Okręt „Kom 
p as“ , n a  któ rym  litew sid  m in ister

kulturalne i inte Spraw zagran iczn 'j : h  Ł o z rra jtń  odpły 
nął w środę z H elsingforsu  do TaDi-

na, n a tr a f ił  na s iln ą  burzę. S y tu a c ja ,1 
cht. ilam i s taw ała  s ię  n iebezpieczną F a 
le  po i wałv k ap itan a  'okrętu , k tó ry  uto 
nął.

Włamanie na stacji Ziabki
Ograbiono kasę pocztową

WILNO. —  W czoraj rano na- się po uprzedniem przepiłowaniu  
deszla do W ilna do tut. poi.cii krat od strony podwórka, 
wiadom ość, że w  nocy z śroi ly  n< Spraw cy po splądrow aniu loka- 
czwartek na stacji kole jow ej Z ia b -;ju rozj>jij kasetkę ogniotrw ałą, z

(G 'ę b 0 k ,e ) ,M 6 rei .abra , I .tych. I wdokonano włam ania.
ak potem  okazało, w ta n y - j  *> M i  kie

w acze ograbili m ieszczącą się w  ‘  “  '
budynku stacyjnym  agencję pocz­
tow ą do w nętrza której aoslar.o

rów nika ągencji, skradli rew olw er.
Na m iejsce w yjechały władze 

D o lic y jt io - ś le u c z e .

W stępow anie uczniów do a k a d e ir j i  wojskow ej w  S t, C yr połączone je s i  ze szczegółnem i cerem onjam i, do kto 
r y c i  n a leży  m iędzy innem i błogosław ieństwo n grobu N apoleona. K ażaa  nowa k la sa  o trzym u je  nowe unię. W 
tym roku  nazw ano nową k la sę  nazw iskiem  iran cu sk iego  generała, k tó ry  odznaczył się  w K anadzie  „Monte

calm“ .



Piątek 7 grudnia 1934 r. 5 L U W U

PROCES 0 MAJĄTEK STABO-ZAMOSZE
Kupcy ryscy dążą do eksploatacji lasów 

przez obalenie kurateli
lak  już plsalLśniy ostatnio* sa la  Są- otrzym ali nic zarówno Romer, jak  i 

<lu Apelacyjnego w W ilnie była miej- Skarb  Państw a.
scetn ciekawego* a  zarazem  skompliko „Gospouarka11 ta  zwróciła jednak u- 
wanego procesu o m aiątek Staro - Za w agę  krewnych Romera, którzy chcąc 
moszc w  pow iecie brasławskim . uchronić m ajątek od całkow itej zagłady,

M ajątek ten o powierzcnni przeszło poczęli się ubiegać o w yznaczenie nad 
3 tys. heittarów, należał przed wojną d o . opuszczonem mieniem kurateli. Z po- 
uizędnikr M inisterstw a Komunikacji mocą im przyszedlł również sam  Ro-
W actawa Romera. Nastała wojna. Ro­
mer w yjechał do Rosji i przez dłuższy 
czas nikt nie wiedział, co się z nim 
dzieje.

M ajątek Tymczasem pozostawał bez 
żadnej opieki. W  roku 1925 na w ido­
wnie wypłynął mejak* Loruch Szlape 
łewski, kupiec leśny z R ygi, który w y-

mer, k ióry przez konsulat polski w  Le 
ningradzie prosił Min. Spr. W ew n. w 
W arszaw ie o zaopiekowanie s ię  m ająl 
kiem

Kuratela zostaia przeto wyznaczona, 
przyczem jako  kuratorzy zostali p ize2 
Sąd w yznaczeni pp. Paweł Doiiniec i 
krewny nieobecnego Romera Leon Ro-

IUVENTUS CHRISTIANA.

Dnia 30. 8 . 1934 r. zmarł w W ar­
szaw ie ś. p. ks. Edward Szw ejn ic, re ­
ktor kościoła akadem ickiego, duchowy 
kierownik ruchu katolickiego młodzieży 
akadem ickiej, założyciel S. K. M. A. iu- 
v tn tus Chrystjana i wielu innych orga- 
rnzacyj katolickich, a pod koniec życia 
tw órca Związku Akademick. S tow arzy­
szeń Katolickich w W arszaw ie, n ieza­
pomniany duszpasterz i w ychow aw ca.

Za jego św ietlaną duszę odprawiona 
zostanie M sza św . w kościele św . Jana 
dnia 8 12. o godz. 9-ej rano.

Następnie tegoż dnia o godz 12-e] 
w południe w sali Śniadeckich U. S. B 
ku uczczeniu jego  pamięci odbędzie się 
uroczysta Akademia

KO N FEREN CJA W ĘGLOW A

WILNO. — W  diuu  w czorajszymlegitym ował się umową zaw artą  z Ro- mer Dalszy c iąg  hUtorji dóbr Staro
merem jeszcze przed wojną na eksplo- Zumosze, to w a lk a  owych kupców o o- i odbyła s ię  w s taro stw ie  konferencja
atację  lasów  i w  ten sposob wszedł w  ba len it kurateli, a  tern samem możność z udziałem  p rzed staw ic ie li w łaścic ie li
posiadanie m ajątku. Po śmierci Boru- dalszego w yrąbu lasów j składów  w ęgla. K o nferencja  poświę-
cha Szlapelew skiego adm inistrowanie Sp raw a oparła się początkowo O cona b yła omówieniu sp raw y  jednoli- 
itiajątkiem  kontynuował jego  syn M ow. Sąd O kręgowy który jednak pretensje | fvc| cen /a Węg jej.
sza. Do tego  niewiadomo jakim  sposo- M owszy Szlapelew skiego i tow arzyszy
.jem (.oszlo jeszcz. kilku żydkow , oodalil, a  kuratelę zatw ierdził. W czoraj
w szyscy zaś oni potrafili okazać odpo- natomiast na skutek odwołania się Szla-
wiednie plenipotencje, które zresztą z padewskiego ao arug ie j instancji, kwe-
punLtu widzenia praw nego były w  nale stją  procesu zajął się Sąd A pelacyjny.

CO

BERLinn
Ostatnia wycieuKa 
w tym ro^u

21/XI1 —  38/XII

zł. 129.52
t y l k o

i  ii & o n s - l ; i s // [ o o k
W iln o , M ic k ie w ic z *  8 . I

Nastały juz. mrozy
Przerwanie prac regulacyinych

WILNO. — W sku tek  mrozów za­
rząd  m ie jsk i przerw ał p race p row a­
dzone p rzy  r e g u la c ji brzegów W ilj i . . 
W  c iągu  z im y jed n ak  m ają  być podję 
te  p race  nad w b ijan iem  paL wzdłuż

rzyn .eck iego  w  następnych  zas ta ia c a  
p ro jek t p rzew idu je  regu lac ję  Lewego 
brzegu W il j i  oć p arku  n a  Z akręcie aż 
do P ośp ieszk i. Równocześnie u  w ylo tu  
ul. Podgórnej, nad W ilją , wybuduwa-

Wilno na powodzian
KONTU PKO Nr. 15.055

WILEŃSKIEGO WOJEWÓDZKIEGO 
KOMITETU POMOCY OFIAROM 

POWODZI W W ILN IE

praw ego brzegu W ilj i  koło e lektrow ni n a  zostan i' s ta c ja  oczyszczan ia ście- 
aż poza pom nik Ad. M ick iew icza. Z ków.
początkiem  w iosny lozpocznie się sy- 
panio w  tem  m ie jscu  wału. W edle 
przygotowanego ju ż  p ro jek tu , w a l usy

K P A  NA W I L J I  
— WILNO. — W  zw iązku  z mro­

zam i ne W il j i  p o jaw iła  się  w  dn i*

łytym  porządku. Do ostatecznego rozstrzygnięcia nie do-
Rozpoczęła się  chaotyczna gospo szlo jednak i teraz, 

darkr leśna. Rąbane w szystko , co się Okazało się bowiem, te do spraw y 
dało, wobec czego niezadługo już zdoła muszą być z a 'a ‘zone nowe dokumenty, 
no w yrąbać I w yw ieźć z m ajątku drze- wobec czego 5!ąd A pelacyjny postano- 
wa na przeszło 1.733.00u zl. Z sum y wił proces odroczyć i zażądać sprowa- 
■tej, jak  się potem doolero okazało, nie dzenia owych dokumentów.

WYBORY WYDZIAŁU POW.

Gródek pow. m ołodeczanskiego M i 
chał Ązyszun zabił k ilk u  uderzen iam i 

Z łotych: s ie k ’ e ry  swego parobka M ichała Sze 
Saldu  z  d n ia  4-X II 1934 r .  86.206.34 mieńgo, a  następn ie u k rył tru p a  n a  

W  dn iu 5 X11 1934 r. wpłynęło: teren ie  sąsiedn ich  ogrodów.

GŁĘBOKIE. W  dniu 5 grudnia r b. 
naskuiek zarządzenia w ojew ody w ileń­
skiego odbyły się w Glębokiem w ybo­
ry członków W ydziału Pow iatowego, 
W yborów dokonała Rada Pow iatowa, 
zebrana po raz p ierw szy w nowym 
składzie na specjalnem posiedzeniu wy- 
borczem

W obec zgłoszenia jednej listy gloso­
w anie się nie odbyło i w  skład W ydzia- 

U N T W E R SY T E C K A  *u w esz '* w szyscy  zgłoszeni kandydaci, 
a m ianowicie- Domineewski Konstan-

P1Ą1EK 
D iti 7

AmDrcźego 
Jutro 

Nie*. Pocz.

KOMUNIKAT STACJI 
Gł TEOROLOGICZNEJ USB. 

z Oma 6 g ru d r ia  1934 r.
t hśnienie średtue 776 
T em peratu ra średn ia  — 8 
T em jferatura n a jw yższa  — 5 
T em peratura n a jiiiż sz a  —9 
W ia tr : południowo-wschodni. 
T en dencja : lekk i w zrost.
Uwagi pogodnie.

PROGNOZA POGODY WEDŁUG
o f i c j a l n y c h  d a n y c h  p a ń s t w o  
WEGO INSTYTUTU METEOROLO- 

BlCZNFGO VJ WARSZAWIE.

W schodnia połowa Polski: za-

WILEŃSKA.
— W yjazd  rektora Stan iew icza. J. M , . . , „  . . . n  j

rektor prof. a r Witold Staniew icz w y- ~  dr^bny Tolmk- Fr>;z,ck Rt“™ ald 
! jechał do W arszaw y celem wzięcia u- — osadnik w ojskow y, M iłaszewicz Ale- 

W ichńd *lońct |. 7 30 działu w  stołecznym obchodzie 3U-!e- ksander — ziemianin, Sw irklis Herman 
cia pracy naukowej Pana Prezydenta — prof. m iejsc gimnazjum . W ęciawo- 

Z icnod tlo ń ra  g. 3.26 Rzeczypospolitej prof, Ignacego M oście, wicz Zygmunt — ziemianin, Grudziński 
kiego. H;erouim — drobny rolnik Ponadto od-

W  tym że Bniu 7 grudnia o gocz ^yty gj„ Wybory członka W ileńskiej 
8-ej w auu kolumnowe, Um wersyte- R„ j  W u]e» ,  dzkiej, którym  .s ta ł

tu Stefana Batorego odbędzie się taki „  , 3 , , , o -------  - . - -
sam  obchód ,  na którym  nieobecnego Rl0*r J >safowicz. P ozutc nano Pow iatow y K om itet POP w
re k to ra  Staniew icza zastępować będzie wyborów członków Rady W ileńskiego 
p ro rek to r  prof. Tadeusz Creżowski. Opiekuńczego Związku M iędzykomunal- 

— Powszechne w ykłady uniwersy- ni- oraz członków Komisji Rew izyj- 
i teckie. Dziś, w piątek, dma 7 grudnia nej, Drogowei. Budżetowej, Rolnej,
I 1934 r odbędzie się w  sali H-ej Uni- Zdrowia i Opieki Społecznej oraz Ul­

wę sytetu (ul. ś-to  Jan ska) czw arty  od św ia ty  Pozaszkolnej,

M ie jsk i K om itet POP vr 
Nowej W ile jce  

S tow arzyszen ie  T arbut ur 
Sm argon iach  

Z arząd Gminy R yin szany , 
pow. b rasław sk i 

N auczycielstw o X III  re jon* 
gm in y  w o m iań sk ie j 

Personel N auczycie lsk i ginm . 
B enedyktynek , W ilno , Św.
Ignacego Nr. 3 

Edward A luclina , in s tru k to r 
O św iaty jrozaszkolnej, inspekto  
r a tu  szkolnego, jxmv. w ileńsko 
trock i, W ilno  16.80

Państwowo gim n. żeńskie im.
Irm ks. A. C zarto rysk iego  
w W iln ie  8.82

W  dniu  6 g ru d n ia  1934 r .  wpłynęło 
Od Zarządu G m iny w Przebrzo- 

dziu  6 .0C
Gminny K om itet PO P w R ado­

m in ie, pow. w il.-trock i 
Szkoła jrowsz. w .Tnszunach, 

gm ina i  jx>czta Troki

pan y będzie w  najb liż szym  okresie od dz isie jszym  gęstr k ra  W  sałym  swym 
szp ita la  św. Jak ó b a  a i  do m ostu Zwie b iegu W J ja  jeszcze nie stanęła.

 «§»-----

Z a b ó j s t w o  p o d  G r o d k ie m
W ILNO. — W  osadzie G roaek gm . w iem  Szem ieńgo odgrażał się , że po­

w iadom i po lic ję , i i  jego  pracodawca 
posiądź ta jn a  gorzeln ię. Gdy pu pew­
nym  c z a s ij S jy szu n o w a zniechęcili, 
s ię  do p rz y ja c ie la , Szem ieńgo usiło- 

i wał s iią  zm usić j ą  dc uległości. W łaś­
n ie w  czasie z a jśc ia  n a  tem  tle , p rzy  
były  do m ieszkan ia  Szyszun  rzucił sit  
n a pajruoka i  zap ił go.

Z biodnia się w ydała  i  spraw cę a- 
17 0 °  resztowano. Szem ieńgo był kochan­

k iem  żony Szyszuna a  gdy ten  to  za­
uw ażył, zmuszony był m Jczeć  bo3.30 >

“  Aresztowanie naczelnika U. Akcyzowego
{ SŁON1M.— Z polecen ia p ro kura-1  K ozakiew iecz, oskarżen i o popełnieni*

to ra  został aresztow any nacze ln ik  u- nadużyć podczas urzędow ani*
12.00 -zędu akcyzowego w . Słonim ie Jó z e f  Z ostali un i osadzani w areszcie  *ło

M ościcki, oraz sek re ta rz  tego urzędu tumskim .

Awantura na pogrzebie żydowskim
SLONIM ,   W czoraj odbył się  n ie chciał wpuścić zwłok z p~wod*

pogrzeb członku, o rg an izac ji „B und ' ‘ 1 n iedopełn ien ia obowiązków re lig ijn ych  
h a iw la  M alca . Gdy orszak pogrzebo- przez burdow rćn Z powodu tego po- 
w y zbliżał s ię  do bram  k irk u tu , z a s tą  w stała bó jka, k tó rą  z likw iuow ała po­
pił mu drogę tłum żydów starozakon- l ic ja . 
nych  w licz  me około 50 osób, k tó r jr________________ —

84.35 1

6.75

50.00

czyi prof T. Czeżowskiego p. t , ,0 Niezależnie od posiedzenia wybor-
metafizyce \V .'ęp  20 gr., młodzież czeg 0 odbyto się zy-ykte posiedzenie
płaci 10 gr. Szatnia nie obowiązuje.

Z jjowodu akademji ku czci P Pre- 
j zyd tn ta Rzeczypospolitej wykład rozpo 
I cznie się z opóźnieniem, m ianowicie o 

godz. 19, min. 15

AKADEMICKA
— S o d a lic ja  M a rjań sk a  A-czek 

USB w  W iln ie  pow iadam ia swych
.-hmurzenie naogól dość duże z możli- członków, że w p ią tek  dn ia  7 b.m. o 
w ością opadów śnieżnych. Nocą um .ar- godz. 19 odbędzie się A doracja  Prze- 
kow any, dniem lżejszy mróz. Umiar- n ajśw . Sakraznentu w k ap lic y  S .S . CJr-
Kowane, chwilami poryw iste w iatry  z 
południo - wschodu

Zacnodnia połowa Polski: przewa-

szu lanek  — Sko,)ów ka 4.
— W  sobotę d n ia  8 g rud n ia  o go­

dzin ie  8.30 odbędzie s ię  M sza św. w
zme pochmurno, m iejscam i jeszcze opa i k a P lic.v i^-S. U rszulanek (Skopow ka 4) 
dy. Chłodniej. Umiarkowane w-iatry z potem zebran ie  t^-óine w  O gnisku wła 
południa i południo - wschodu snem.

DYŻURY A P T E K  Dziś w nocy
iy ż u ru ją  a p te k i : Rostkowakiego —

K alw ary jsk a  31, W ysockiego — W ie l­
k a  3 j ,  F ru m k ira  — N iem iecka 23, 
-akceso rów  A ugustow skiego  — K ijów  
■dca 2 , oraz w szystk ie  n a  przedmieś- 
stiach

N A B O Ż E Ń ST W A
— Roraty W ileński cn Sodallcyj M ar 

jańskich odbędą się  dnia 9 grudnia (w  
•ledzielę) o godz. 7 rano w  kościele

św . Michała.
Uprasza się  wszystk ich <oda!isów 1 

lodaliski o jaknajiiczniejsze przybycie 
w odznakach sodalicyjnych.

— Roraty Cechu P iekarzy. W  dmu 
s g iudn .a 1934 r. odbędą się Roraty 
Cechu P iekarzy Chrześcijan w  Wilnie 
w kościele św . Ducha (ul. Dominikań­
ska) o godzinie 6-ej. Zapraszam y 
cztonków ; sym patyków .

URZĘDOWA
— Pozw olenia na bron. S tarostw o  

.jrodzkii przyj>omina, że rozjwczęło 
już  p rzyjm ow an ie podań o przedłuże­
nia jtoizwoleń na broń n a  1935 r. Poda 
a ia  n a leży  składać w  okienku Nr 1,

rod zinaeh urzęaowy ch.

ZEBRANIA I O D C ZYTY
— W alne zebranie Zrzeszenia Asy 

stentćw  odbędzie się  w  cfciiu 14 grud 
nia 1934 r. o godzinie 19,00 w pie-w- 
szynt term nie, o 20 w drugim , w Gtó- 
v nym Gmachu U niwersytetu, sa la  II. 
Porządek dzienny. 1. W ybór przewod­
niczącego. 2 , Odczytanie protokuiu po­
przedniego wainego zebrania. 3. Sp ra­
wozdanie ustępującego zarządu. 4 . Sora 
wozdanie komisji rew izyjnej. 5 W ybór 
wlndz Zrze-zenia. 6 . W olne wnioski.

— Posiedzenie W ydziału III T -w a 
Przyjaciół Nauk odbędzie się dma 8 go 
grudnia (sobota) o godz. 12 w poi. w 
lokalu Serninarjum Historycznego LI S. 
B. (Zam kwa 11) Porządek d z ien n y  
referat prof. B. Jasinowskiego p. t. O 
konieczności stworzenia dyscyp liny pod 
nazw ą filozofja historji filozofji.

— Odczyt w Ognisku K P W . Dziś,

Rady Pow iatowej.
-»«-

Św ięcianaoh 
Pow iatow y Komitet. PO P w

w Św ięcianach  300.00
L okalny K om itet POP w 

Nowym Pohośeie 
M iejsk i K om itet PO P w 

B rasław iu  
Ochotnicza S traż  P ożarna w 

SmorgOniach gm . łodzisk iej
Razem zł 86.821.03

1 3  1 4 ,  1 S  g r w o n i a  r. b .,  b ą d n e  
p r z y j i w w a ł  w S lO n ib n ie — E-O- 

PSiNE KŁOPOTY. 1 te l  „ W ik to r ja *  o i d j r a t o r  S w . J* -
Kaźdy człowiek ma swój kłopot t k u L *  w V i l r i e

Kłopotem jednak t to niebyłe jakim  p n u L ł n P  D  V I I /  V  I I I  O
Fiankow skiego, nauczyciela z Polesia, ^  P  l l  | U I  I I  I  W  1% I VI U

5 1& stal się jego pies
Psa tego  p. Frankowski postanowił

(C kostby  usze, g*rdł* : nbsz).
m w  podarować sw ojej ciotce w Wilnie. j

u W  tym celu, będąc w  W arszaw ie, OTWARCIE K U R SU  SPOIECZNEGO
B B W R

Zjazd ociemniałych fołnierzy
WILNO. W  dniu 8 12. r. b, odbę- j zaś o godzinie 19,30 w  tejże sali — u-

roczysta akadem ja pod hasłem : „Cześć 
inwalidów dla Ziemi W ileńskiej i je j 
w ielkich ludzi".

O rganizacją zjazdu ZwiązKu Ociem­
niałych Żołnierzy zajęta się pokrewna 
organizacja, a  m ianowicie Związek In 
walidów W ojennych Rzeczypospolitej 
w W ilnie, zapraszając do Komitetu 

działu w  spotkaniu uczestników Zjazau. : Honorowego p. w ojewodę wileńskiego 
Zgodnie z zarzadzc-niem Federacji Zwią- ............ - - ...............................

j 42  zbudował z desek klatkę, wsadził tam 
psa i nadal na dworcu jako bagaż. 
P ies szczeka! i w yryw ał się, lecz pan 
jego  pozostał nieubłagany.

—  Musisz jechać ao W ilna — po­
ciesza! b:edne zw ierzę nauczyciel. —

dzie się w W ilnie VII zjazd delegatów  
Związku Ociemniałych Żołnierzy Rze 
czypospolitej. W  zw iązku ze zjazdem 
I-ederacja PZOO. w ydala  zarządzenie 
do w-szystkich zw iązków sfederowa 
nych, by w  dniu 7. 12, o godzinie 17,30 
przybyły na W ileński dworzec osobowy 
ze sztandaram i, celem wzięcia u-

W ILNO. — W  czw artek  dn ia  6 h. 
m. pun ktua ln ie  o godzin ie 9-ej ran t 
w lo ka lu  S e k re ta r ia tu  YYejewódzk.ego 
B B W R  w W iln ie , odbyło s ię  uroczyste

Zobaczysz, tam będzie ci lepiej. Ate l o tw arc ie  4-dniowego ku rsu  in stru k cy j

***

zek Rezerwistów w ystaw i kompanję re­
prezentacyjna, która przybędzie z orkie 
strą.

Program zjazdu ustalono jak  nastę- go i cyw ilnego, 
puje: W  dniu 8 b. m. ogodzinie 9,30 
Ks. Arcybiskup Metropolita Ja łb rz y -! 
kowski celebrować będzie w Ostrej W  związku z tym  niezwykłym  i 
Bramie uroczyste Nabożeństwo O go- w zruszającym  zjazdem  należy przypc 
dżinie 10,30 nastąpi złozeme w ieńca mnieć, że żołnierze polscy, dotknięci u- 
przez ociemniałych na grobach pole- tratą wzroku, cierpieniem cięższent, 
giych obrońców Wrilna na cmentarzu niż rany mnych inwalidów, zdobyli się 
Rossa. O godzinie 11.30 odbędzie się w swoim czasie na olbrzymi wysiłek, 
uroczyste otw arcie z jazau w sali Izby tworząc sw ą  w iosną organizację, sku- 
Przemyslowo - Handlowej, w ieczorem p iającą 629 ociemniałych.

u ego d la  dz ia łaczy  społecznych Bez­
p arty jn ego  BIoku wo1". w ileńskiego . Z 
ram ien ia  władz państw ow ych p rzy ­
był, w  zastęp stw ie  nieobecnego p  wo­
jew ody Jaszczo h a , p. w icewojewod* 
w ileń sk i Jan ko w sk i. Otwarcia, kur.m  
dokonał jirezos R ad y  W ojew ódzkiej 
B B W R  senator Abramowicz.

P ierw szy  w ykład n a  tem at „ideo­
lo g ia  B ezp arty jnego  B lo ku"  wygłosił 
j>. poseł B irkenm ayer. Dais/.e w yk ia

^  .   I   _____ e .. j  _.. . . dy o dbyw ają się w  lokalu  S o k re ta r ja
nych osobistości ze św ia ta  wojskowe . ^Biegłego Psa <-ustarc-"-1-- jak  się oka- ^  a0  ,jn ia  g g ru d n ia  wdąc*-

pies do W ilna nie dojechał.
Na szlaku W arszaw a — Brześć by- 

1g jako  tako. Gdy iednak pociąg za­
trzym ał sie w  Brześciu, pies przegryzł 
k latkę i uciekł Nie pomogła doraźna 
pegon, zorganizow ana przez kondukto­
rów. po żywe; własności p. Frankow­
skiego zaginął wszelki ślad.

Pan Frankowski zaskarży ! wówczas 
Kolej Państw ow ą o odszkodowanie, żą-

Wt. Jaszczołta, J. E. Ks. Arcybiskupa da* za 053 zF 
j Ł lb r z y k o w s k i e g o ,  dowódcę O K. 3. 1 P.roces odb ł s i? v 'la,ś ,lie  w czorsi w  
gen. Litwinowicza oraz szereg  w yb it- Sądzie Grodzkim u W ilnie. Historja

TEATR I MUZYKA. | na leży , i i  u tw ór ten  odznaczony zo 
— T ea tr  M uzyczny „L u tn ia1 . D z i’ stftl 1 1 na  konkursie  d ta- 

s ie jsze  w idow isko p i opa, ondc e P U  ln a t>'cznT,n w M oskwie. W  ro li głów
sznik z T yro lu ’ 1. W ystęp y  Ja n in y  K a i ue-i w>'sUb ,i św ie tn a  a r ty s tk a  — S t.

dma 7 grudnia o godz. 18 m. 30 w  sali czy  ckm j. Dziś ukaże sic pc rn 2 3 -e  Afazarekńwmi. R esztę obsady stano-
Ogniska Kolejowego K. P. W ., Wilno, w artościow y u tw ór m uzyczny Zeller, w '9  P P  : s - O m telów ra, (Z. M oiska,
prZy Ul. KolcjOWCj Nr. 19 inż. Alichćlł TVł *ł m i . . > l \f T>otirLr»iir«iVn 7. Sfonhnu-iP7nivun TT

zało, w iele kłopotu. Z ramienia Skar- * . „ r . , ,„  , , ' .. . , , , me. W ykładow canu s ą  zarowno wy-bu P aństw a wystąpił jeden z radców  * , . , . .
Prokirratorji Generalni*, interesóy zaś ł ; t l“  P ^ ^ a w m ie l e  m iejscowego ży-
p. Frankowskiego bronił przed sądem politycznego , społecznego i nas
adwokat. C iekaw a zwłaszcza dyskusja  kowego ,ja k  i  szereg  jx>słów oraz dzia
rozpoczęia się, gdy adwokat dom aga! łączy  B loku, p rzy  o j łych z W arszaw y.
s ię  owych 500 zl. tw ierdząc iż P’’es byl P rogram  obejmuje zagadn ien ia  idoo-
rzeczy w .śu e  w artościow y. Oponowała logiczno -wychowawcze, organizacy jn e
przeciwko temu ostro strona przed- ad m in is tracy jn e , gospodarcze i  spo-
w na- leczne N a w yk ład y  uczęszcza okoł*

Być może, że pan ma racje , lecz 50-c iu  prezesów i sek retarzę  -ad  po
gdzie j-est Fen piet., ja k  ustalić jego  w ia t cŁ j  grodzkich BBWTt o rar
wartość Żądam jednak odda'ema po- , . . , , , ., , ,

. . .  „  u  , •• j  • . . około s tu  słuchaczy — hosp‘ tantow.wodztwa. Pan Frankowski wieełzia*, ze , •_
pies gryzie deski, poco go w  takim ra- S *
zie nadawa* na bagaż Nie. koiej W y- ZWŁOKI DZIECKA W  JEZIORZE,
soki Sądzie żadnej odpowiedzialności
w  tym  w ypadku ponieść nie może- — GŁĘBOKIE. W  dniu t b  m, kapral 
zakończył sw oje przemówienie przed- 1 KOP. Kazimierz d e szczyk , prztcho.

M IE JSK A
— Opłaty w taksówkach. Na jed- 

iem  z najbliższych posądzeń  Rady 
Miejskiej rozw ażana będzie spraw a ob­
niżenia dotychczasowej tary fy  za prze- 
azdy taksówkam i.

Poprzednia Rada M iejska wypowie-

J » y  U,. . u i M - r ,  !>r. . a  inz. nucnat „ i^ n ^ n ik  z T y ro lu " , k tó ry  ze w zirle-! Part!owsk{l- Z- Stachow iczów na, H . 
B» reW ' W ™  ^  P°d W A d u  n a sw ą  p iękną m u a y ^ y S a J  ^ l l  S k -zyd ło k m u , M. Szpakiew iezowr. K.

no uznanie. W  ro li głównej J  K ulczy Z autrzeżyńska, J .  Bonecki, II. Borow- 
cka , w otoczeniu całego ..espom a r ty -  ? ¥ ’ B ay-R yazew sk i, T. Surow a,

„W alka o władztwo w przestworzach1 
W stęp bezpłatny.

r o ż n i ;
— Podziękowanie. Zarzad Polskiego 

Biatego Krzyża składa tą drogą serde­
czne podziękowanie w szystkim , którzy 
przyczynili się podczas T ygodnia P. b 
K do powodzenia imprez i zasilenia fun 
duszów na ośw iatę żołnierza bądź to 
nomocą p rty  organizowaniu T ygodnia 
P. B. K,, bądź też złożenitm ofiary tak 
gotówkowej, jak  i w  naturze

Ofiarodawcom a w  szczególności 
iz ia la  się za zmniejszeniem dotych- j. pp W elerowi i Moczulskiemu za szczo- m(! * 0371 Padonr 7 K u lczycką, w ie­

czorem o godz. 8.15 pu cenach zniżo-

Z aotrzeżyńska, J .  Bonecki, H. Borow-

stycznego. Gony propagandow e od 25 
groszy.

-  Repeituar najbliższy w „Lutni".
W  sobotę dw a p rzed staw ien ia : o go*- , _ , , , ■ • ,
d ż in ie  4 po poł. pu cenach zniżonych ^  df lś/  b-ra' W H<uodziAl^ ~  d<>- 
„G ri-G ri" z (Z Lubiczówną, o g  8.15 " ‘

M. W ęgrzyn . R eżyser — J .  Bonecki.
Ju tro  w robotę dn ia  8 b.m. o godz. 

8 wiecz. „K w iec ista  d ro g a " . -
— Wileński Teatr Objazdowy —

staw iciel P rjicuraiorji.
Ostatecznie Sąd postanowił ze wzglę 

dów formalnych cały proces odroczyć
dn.

dząc brzegiem lezioi, Alojzt>erg kolo 
wsi Nleciżwied: iowo, gm. nołublckiej, 
zauwazyf pływające zwłok* 1 oworodkj 
pici żeńskiej. Gleszczyk niezwłocznie za­
wiadomił o ten włacze policyjne, które 
z&rządziły zabezpieczenie Znalezionych 
zwłok i wszczęły dochodzenie.

w- tło cenach zniżonych „B al w  Sa- 
I y o y "  •/. J .  K u lczycką. W  n iedz ie lę  ró­

wnież dw a p rzed staw ien ia : o godz. 4 
po poł. po cenach zniżonych „M ada-

rasowych staw ek, później zaś Urząd drze ofiarowane kw iaty  „Bog zapłać" 
Rrzefysłowy po przeprowadzeniu
badań w yoow ńdział się 
zniżką.

—Nowe
jcrdn i. ułożonych

również za — Funkcjonariusze Urzędu Celne-
Przypuszczać należy, że w !^ °  opodal,kowali się  w  wysokości I 

przyszłym roku przejazdy taksówkam i procentu swtnch poborów na urządze- 
•ędą znacznie tańsze. I ńe gw iazdk i dhi n a jb ied n ie jsz y !h

1 tezdnie B ad an ia  nowych ! ' Iided’ uI ziid ean e j z in ie ju t jw y  tam te j 
żonych w  W iln ie  pozwoliły I o f e r  , *V ~ . W ^ ° . lnf j  . wysokości 

istabć, że n a jlep ie j kon srrw u je  s ię  ' °  7 ’’ za,nllas^ sk ład an ia
is fa lt , ułożony na ul. M ick iew icza.

N atom iast, je ś li  chodzi o k lin k ie r, 
'iiimo, że ułożono go dopiero przed 
Iwomr la ty , zaw iódł jm kładane na- 
Iziaje i  w  w ielu  m ie jscach  już w y- 

ezerbił się.

KOLEJOW Ą  
— Kołej orzed św iętam i. U zw iąz­

ku ze zbliżającym  się okresem św iąte ­
cznym ruch tow arow y na koiejach w y­
kazuje znaczne ożywienie.

Tuż przed św iętam i kolej projektu- 
e wprowadzić dodatkowe pociągi pa- 
.ażerskie

nyeli „G n-G ri"  z Z. Lubiczówną. W  
|xmiedziałck po raz  40-ty po cenach 
propagandow ych „O rłów" z J .  K u l­
czycką i I  . Dembowskim w rolach 
głównych.

— „Zemsta N ietoperza- w  „Lut­
n i" .  P rzygo tow an ia do w ystaw ien ia  

, . , , . życzci. .sjyrinej operetk i J .  S trau ssa  „Zemsta
nowoC2esn>ch do rocz ! N ie to p en a - ' -  w  całej pełni. P ięk ­

n y  tcA utwór, p o s iad a ją cy  swe trad y ­
c je  — w ystaw iony zostan ie z w ielk im

skonałą fa rsę  am erykań ską p .t. „Dzień 
bez k łam stw a" , k tó ra  c ie »zy  s ię  du- 
żern j>owodzemcm na p row incji. Ju tro , 
8 g ru d n ia  w ileńsk i te a tr  objazdowy 
g ra  w B aranow iczach.

— Ju trz e jsz a  popołudniówka. J u
tro, w sobotę d n ia  8 b.m. o godz. 4 
jio poł. p rzedstaw ien ie  popołudniowa 
w ypełni „H am le t"  Y?, Szeksp ira . Ce­
ny propagandowe.

— N iedzielna popołudniowka, W
n iedz ie lę  dnia 9 g ru d n ia  o godz. 4 u- 
każe  się  na p rzed staw ien iu  popołud- 
niuwem doskonała współczesna kome- 
d ja  B. Shaw 1 a  p .t. „N igdy n it  moż­

nym zwyczajem .

— Sprostow an ie. W zw iązku z no­
ta tk a . zam ieszczoną w num erze 290 
(3782) „S łow a" z dn ia  23-go paź­
d z ie rn ik a  r.b  p .t. „Strzał\ rcwolwero 
we do d z ie c i" , o trzym ujem y od p. 
K onstantego Kosmowskiego lis t , w 
którymi stw ierd za , że p rzedstaw iony w 
notatce p rzeb ieg z a jśc ia  n ie  odpow ia­
da rzeczyw istości mimo, że byt zaczer 
p r ię t y  7. zam eldow ania, złożonego w 
V I km n isa rjac ie  jio lic ji przez, p . M uł 
gorzatę E rdm anową, k tó ra następnie 
Mimeldowanie cofnęła.

nakładem  p racy  i kosztów. Rolę głów 
ną k reu j"  J .  K u lczycka. O pracowanie 
reżyse i skio M. Doimosławskiego.

— Teatr M iejski na Pohulance. 
Prem iera! Dziś, w  p ią tek  dn ia  7 grud 
n ia  1 godz. 8 wiecz. p rem je ra  głośnej 
korued ji wsjiółez.esnej W . K ata jew a  
„K w iec ista  d ro g a " , w  k tó re j au to r z 
w łaściw ym  sobie humorem u jm u je  
współczesne życ ie  w  Sow ietach. Boha­
terem  sz tu k i jest now y ty p  n a  scenie 

* — prelegen ta ra-ljow ego. 7>aznaczyć

W YPAD KI I KRADZIETlP
— ZAMACH SAMOBÓJCZY. Za 

ćruła się  n ieznanem i b liże j p a s ty lk a ­
mi 18-letn ’ a  W ero n ika  M m kiew iczo- WIi-KI pud Głębokiem.
wa (Krawiectei 1 . )  Samotńiczyiuę GŁĘBOKiE W  ostatnim tygodr n 
odweao-ic do szpitala sw. Jakoba - *

— „ODM R OZILI N O G I". W  cią- P o w ił y  się  w  szeregu miejscowo* i
gu d n ia  w czorajszego n a  uL Nowogró gm iny glęhocLie stada w ilków , którc 
dzkiej i  Z aw ainej, znaleziono na che poczęiy w yrządzać mieszkańcom okot
dn ikach  3 osoby, k ió re  tw ierdz iły , że cznym duże szkody, porywając owce .
„odm roziły" sobie nogi. B y li to bez- . 
iom ni, k tó rzy  wobec n as tan ia  cbło- ,nnt ZWierz?L  domowe, 
ió w  w  ter. sposób chcie li t r a f ić  dc M ieszkańcom spalonej niedawne wsi 
szp ita la , gdzie zna leź liny  ciepły k ą t  Gwozdow© wiikL udusiły 18 owiec, z 
u trzym an ie .

— P'rdrzutek. Do Komisarjatu P P. 
Fryzitnko Stefan ia (P iw na 6 ) dostar­
czyła podrzutka płci m ęskiej w  wieicu

na p rzew id z ieć" . Ceny propagandowej około 4-ch tygodni, którego znalazła w  
-  A leksander Uniński, laureat Cho- klatce schodowej domu Nr. 6 przy ul. 

pinowskiego konkursu, odznaczony I Piwne, Podrzutka umieszczono w  przy 
negrodą, w ystąp i w  jednym recitalu 20 tułku Dz. Jezus
b m. w sali Konserwatorium Bilety 
już do nabyc ia : Filharmonia, W ielka 8. 

CO GRAJĄ W  KINACH? 
HELIO S — N ana .
PAN — P ieśń  zdoDywu św ia 
ROXY — K leop atra 
CASINO — K leopatra .
OGNISKO — Legion Śmierci. 
L L X  — P ożar uad  W ołgą 
A D R JA  — S.o.a.a.L  14 zatonęła. 

R E W IA  -Ś w ia tła  w ielk iego  m iastc

których jednię porwały ze sobą do lasu

POŻARY.

DZ1SNA. We wsi Litów te, gm 
porphskiej spaliła się stodoła wraz z 
tegorocznemi zbiorami, należąca d« 
Tularonka Wiktora, straty wynoszą 
OKOło 800 zi. Przyczyny pożaru, narazk 
nic ustalunu.

PO SZLAKO WANI O C U C E N IE  
PFTARDY  

WILNO — W  związku z wybu­
chem petardy w dniu 9 listnpadi. W e wsi V ołusadka gm. dokszyckiej
przed lokalem synagogi przy uL Po soalif i się stodoła z żyrem i  narzęozianu 
pławjkłej 19, zostali an sztowani Zdzi rolniczemi, należąca do Aichimowicza 
sław W ardejn, I^on Hrynkiewicz, Jan Stefana. Straty wynoszą 2,000 zł. Z* 
Drawnel i Waldemar Olszewski chodzi przypuszczeni., iż pożar po  

Pozatem jakc jprawcy rzucenia pe wsteł wskutei podpalenia przez nie  
tardy pozostają w rękach władz Jan znanych surowców 
Bobrowicz i Edward Leoszko. I — i:—
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ZA KULiSAMI_ EKRANU

W  połowie grudnia rozpocznie się 
nakręcan:e nowego filmu polskiego, 
w którym role główne z ag ;a ją  Dym-| 
sza i Krukowski, a obok nich dwa i 
pól lat licząca córka Dymszy Zosia i 
bardzo zm yślny pies - wilk, cos a la 
Rin - Tin - Tin.

59ieKcrzyprzsciił}UliezpieczQ]ni£połE(2ne!
t n .  W I L U

Uyjątkcwy proces na tle recuhrji w Ubezpietzalni Społecznej

Wieśniak —  artysta

WILNO. W czo .a j przed Sądem Ok 
* ręgow ym  w w ydziale cyw ilnym  zna-

Eugenjusz Bodo, ukończywszy pra lazła się następująca ciekaw a spraw a

To właśnie stało się przyczyną obe- prośbę strony przeciw nej oddalił. W  
cnego sporu na terenie Sądu . Lekarze temże orzeczeniu, Sąd  O k,ęgow y po 
ci, c!o których przyłączyli sie również stanowił, iż kw est j a  sporna rozsirzyg-

cę p izy nowym swym  filmie „Czarna ze strony az 59 lekarzy wileńskich —• lekarze rejonowi wnieśli tam  podanie nięUa której dom agają się lekarze, ino-
perła“, w yjecha. w tournee po Paiesty przeciwko Lbezp Spoi. m. W ilna, 
nie. Jak  widać w ystępy między chaiu- 
cami popłacają, bo coraz to któraś J ak w r o n io  na terenie Kasy Cho- 
z „gw iazd" rew ji lub kina w yb iera się r ’ch> a  i ak  °3tat™» tę instytucję na- 
w odwiedziny do kibucników. z* * %  Ubezpieczała* S i e c z n e j  do­

konano v  b. r. daleko idących  zmian.

z prośbą o  rozstrzygnięcie pytan ia, czy że być rozpatrzona, lecz tylko  przez, 
byli oni pracownikami etatow ym i, czy specjalną Komisję Rozjemczą składającą 
też, jak  tw ierdzi K asa Chorych, t y lk o , się z przedstaw icieli zainteresw anych 
konti aktow ym i. stron.

* **
W ytw órnia duńska 

Film", gdzie pracowali n iegdyś popu- 
1,
zlikwidowana. Sic transit...

•  *  *

V lasta Bur.an znów na ekranie. Ka­
rol Łamacz nakręca z nim film w  
dwóch wersjach — czeskiej i niemiec­
kiej.

mette.

Bezpośaednio pc ogłoszeniu decy­
zji Sądu , wym ienieni pełnomocnicy le- 
k a izy  zapowiedzieli apelację  skierowu-

Na m arginesie tego  procesu należy 
' zaznaczyć, że je st to pierwsza tego

W czorajszej rozpi awie przewodnl- 
PaHadium - z miar.y te dotyczyły również czyi sędzia W ereszczako w  asyśc ie  sę- 

in ponu- ?Praw y  p ^ y jm ow an ia  i leczenia ubez- dziów W ilew skiego  i Selensa. Jako
m i kolnicy Pat" i "patachon została Piecz0ny ch- w  zw iązku z tern dotych rzecznicy lekarzy staw ili się natom iast jąc skoiei całą sp raw ę do drugiej in-
iltw idnw jn ; s,if- łmnsit ’ " czasow e przychodnie i am b-iatorjum  adw okaci Zasztowt - Sukiennicka i W . stancji.

p izy  ul. Dominikańskiej m ają ulec 11- Rodziewicz, z ram ienia zaś Kasy Cho.
kw idacji m iejsca zaś ich za i  ią t. zw . rych występów a l adw . Lejbman.
rejony, na które m iasto zostało już . . . .  . . .  „  , r  .

dzielone Rozprawa polegała tylko na przemo. rodzaju sp raw a w  Polsce. Sp raw a ta,
wteniu stron. Jałto p ierw szy zabrał jak  w idać z pow yższego, nie została

R eorganizacja ta  pociągnęła reduk ojps rzecznik K asy Cnorycn, ponure- jeszcze na skutek złozenia apelacji prze
cję w  i ód personelu lekarsk iego . W szy śl3 ;ąc m. in., że dana spraw a nie ood- sądzona a  ostatnie je j załatw ienie będzie

W art., wiedzieć że prawdziw e na- S.cy *ekarze Ch. o iizym ali trzym ie- p-^oa p0d ju rysdykc ję  Sądów  powsze- miało decydu jące znaczenie d la w szyst- 
zwisko Rcne Claira jest Rene Cho- SI'? czne wym ów ienia p racy a ostatnio chnych a jedynie może być rozpatrzo- kich lekarzy zredukowanych prze- Ka-.

1 termin ten upłynął liczby 59 lekarzy na w  ram ach specjalnej Komisji Roz sy  Chorych,
częśc tylko będzie zadudniona ja - jem czej
ko lekarze rejonowi dyżuru jący i p rzy j. ' | Z tych też w zględów  w czorajsza roz

„Piotr 1“ — taki tytuł nosić będzie n .u jący pacjentów Ubezpieczalni w  pry Przeciw ko tezie tej oponowała sko- praw a w W iln ie a  zwłaszcza orzeczę- 
nowy film sowiecki, nakręcony przez w£tnych gabinetach . lei adw . Sukiennicka. Zdaniem je j nowa nie Sądu w ywołały wśród ogółu lekarzy
P etrowa ze scenaru sza  L ipatowa we- W iększość atoli pozostała zupemie ustaw a ubezpieczeniowa taV'ch kom isyj zrozumiałe zac iekaw ien ie  dn.
dług powieści Al. Tołstoja pod tym sa- ^  p racy  Na dobitek Ubezp. Spol. nie przew iduje. To samo poruszył w
mym tytułem. Nakręcone będą trzy r,ie c.ice ich zaliczyć do swoich b t ra- sw o jem  przemówieniu adw . Rodziewicz,
wersje rro jy jska angielska . francuska. fowników etafułvych> a  co zatem ictzie ostateczn ie  w  w yn iku posiedzenia

llf i Pietrow (ale już nie ten, co po- odm awia im jakiegokolw iek odszko Sąd przychylił s ię  do tezy  w ysun ięte j

W ieśn iak  ze /.takowa K ościelnego A dam  P etryn a  je s t  u ta lentow anym  rz e i 
b iarzem . Je d n a  z jego  p rac  — księżaczB.a w  s tro ju  ślubnym  f ig u ru je  na o- 
brenym  salon ie  dorocznym w Zachęcie. P. P e tryn a  je s t  sam oukiem , Stud jo  
wał on zaledw ie pćł roku w A kaderu ji K rako w sk ie j. Na zd jęciu  — a r ty s ta

sam ouk przed sw o ją rzeźbą.

H M kriM

przednio), znani autorzy „Dwunastu dowania za dotychczasow ą pracę, 
krzeseł" dostarczyli scenarjusza do 
nowego filmu p. t. „Pewnego razu w 
lecie". T ad. C.

przez pełnomocnika Ubezpieczalni i

Z 7 a KURTYNY

Z TEATRU KRAKOWSKIEGO

„DNI PRZECIW GRUŹLICZE"
Ukonstytuowanie sią Komitetu 

Wykonawczego
D nia 25 listo pada r.b w lokalu

o n  ł  o l ^  U H z I  Z. y  I I I I C I I I  p v Y V  u C l ł - e i i i  c m  . j c o i  *1*  i  r  / ,    ■ .  .  _

to druga sztuka w sezon;e („Domek z f y , ,  T W 0Kresie
kart" ), która zainteresowała w ielce pub ‘■'•Ali 1934 r. do 10-1 193.' r . Został
Kczność krakowską. W różą tej sztuce n a  niom w yłoniony W ojew ódzki Komi 
30 kompletów! Następną prem jerą bę W ykonaw czy w  następując jnn  skła
dą „Zbójcy" z okazji 150-lecia Schillera d z ie :
nartępnie repertuar zapow iada „Damy Przew odn iczący — dr. H en ryk  Ru-
i huzary Fredry oraz pra — premjerę dzińskr, naczeln ik  W ydziału  T -acy  , 
sztuki Buche — Fekete‘go „Tc w ięcej, O pieki, i Z drow ia, w iceprzew odniczą 
niż miłość Jak w idzim y —  repertuar cy  _  ]on> dn Tadeusz W ąso w sk i; 
teatru krakow skiego jest w artościow y 1 sk arb n ik  —  dr. W acław  B ad zv ń sk i; 4 
wielce urozmaicony. sek re ta rz  -  dr. .Zofja K uncew icz.

sław  — d yrek to r Poczt i T elegrafów  
w W iln ie , p  p ro l. K cicher M ichał — 
dziekan  w ydziału  lekarsk iego  w W il-

W ystaw iona ostatnio pod reżyserją , 
wybitnego artysty  i reżysera wileńskie
go K. W yrw u z  -  W -ch.ow skiego no. W ojew ódzkiego T w a
wosc „Mecz, małżeński Licnter.berga,  ̂ 7, x
odniosła w ielki sukces artystyczny i cie ‘ . 1 zego o \ o s ię  argam - .  ,,
szy się olbrzymiem pow odzenie,. Jest z;‘C3Jne posiedzenie „Din Prz.cciwgru- nie, p. gen, b ryg . SkW arczyński S ta -

J   --*• •  •- '  ----- •- -  zhczvch- trw auu  vch w nkresie  ort i n isław  — dowódca I  d yw iz ji, p. prof.
S tan iew icz  W ito ld  rek to r  U n iw ersy­
te tu  S te fan a  B atorego w W iln ie , p. 
Sze lągow sk i K tz im ie iz  k u ra to r  okrę­
gu  szkolnego w ileńskiego , J .  E Teo-

Plaga oszustw na wileńskich rynkach

m iejskiej rzeszy publiczności. je  i rozpoczyna, z reguły grę szczęśli-
Oszustwa polegają na gierkach o- wib druS i zaś u d a *  s i?  °Pjd a l  (zw y 

szukańczych, które in icju ją podej- -a-ne k le na r6S ullcy ,ub w ygodny punkt 
indyw idua, m ające do pomocy kilku t. o b serw acy jn y ! by przestrzec gra jące-

w ernej publiczności. Poza dniami tar- 
gowemi (w iórkam i i p iątkam i) inicjato- 

dozjusz — A rcyb iskup  praw osław ny, j rzy gier prosperują na ulicach naszegc

K an ce la r ia  K om itetu  W ykonaw cze 1

OPODATKOWANIE SIĘ NA RZECZ Jednocześn ie powołano do życ ia  se  ł inach ) do 18, dokąd p ro si... y  ! Proceder t i r  jak  i iliśn zaob- 
v  . 1 J „ „ .„o „ „r — .— u se rw o w a ć  o d h v w  sie  w  sn o so h  n aste-

TFATRU k e je :
P ropagandow ą —  jirzowodm czący

Ą azd  właścicieli kin z całego w oje- <i0P. d r. « te fa n  B a g iń sk i; F in a . - w ą  ezych“ .
r(V f7 t l i r i  l i r n i i r n c i l r i a r r n  e i .  . W _ -ew ództw a w ołyńskiego, vxlbył się w 

Łucku. Po om ówieniu sp raw  zawodo  
w ych  i organ izacy jnych  zebrani postał-

zw racać s ię  we w szelk ich  sp raw ach , serw ow ać, odbyw się w sposób nasię- 
do tyczących  „Dni P izec iw gru ź li- nu jący :

I Na upatrzone i zgóry „upolowane"
—  przew cdnic/ący dyr. M arjan  B ie r ­
n a c k i; A kadem icką —  przew odniczą-

"owili opodatkować się na rzecz' pols- cy  proc; 
kiego teatru na W ołyniu. W , orano no- P>z^ o d m c z ą c y  dr. Antoni B orow sk i;W ołyniu. W ybra 
w_j zarząd stow arzyszenia z p. Garłow- 
skim, jako  prezesem

SZTUKA ZAPOLSKIEJ W  BIAŁOURO 
DZIE

Powiatową — przew odniczący dr. An 
toni T uruto i Imprezową — przewód 
n iczący  p. W an d a  M aleszew ska.

P ortanow im o  prosić  p  wojewodę 
trPeńskiego  W ładysław a Jaszczo łta  o

PO 70-ciu LATACH

Otwarcie kościoła 00. Franciszkanów

Kroniki w ystępków  krym inalnych o- m iejsce, tam gdzie w godzinach pew- jacego  kolor odw retny, a dla Siebie 
statnich dni kilku notowały w iększoną nych wzmozony jest ruch przechod- korzystny.
ilość występków  oszustwa na rynkach niów, przybyw a prow adzący gierkę, ze Przed kilku m iesiącam i stosowaną 
naszych. Rynek Drzewny, Lukiski, na składanym leciutkim stolikiem , posia- by|a g :a  w j zw kręgielki, ale w y- 
Zsrzeczu (ten ostatni o wzmożonym dając wszelkie akceso/ja gry , przy so- n iaga jąca  licznych akcesorjów , r.ieiat- 
ruchu z powodu skasow an ia rynku bie w kieszeniach. wych w prędkiej iikw idacj. gry  (z
św . Piotra i P aw ia ) , stały się areną, Nie p rzybyw a nigdy sam . Główne- c]lw j|g pojaw ienia się Dosterur.kowego) 
na której na,przeróżniejsi rycerze mu inicjatorów i „krupierowi" tow a- została zarzuconą i dziś znajduje się  w 
przemysłu dali się w e znaki, tak przy rzyszą zawsze dw aj pomocnicy, z któ- muzeum... pohcyjnem przy ul. Święto- 
b jw a jąc y ch  do m iasta włościan, jak  i tych jeden jako  t. zw. „naganiacz" sta- jańskiej.

O m awiając p lagę g 'e r oszukańczych, 
która ostatniemi czasy wzmogła się tak 
bardzo na rynkach naszych i która 
ilością zgłaszających  się osób poszko­
dowanych zaalarm ow ała władze bez­
p ieczeństwa. zastanow ić się rrzeba nad 
sposobami je j zwalczania.

Praktyka w ykazała, że przeciwdzia­
łanie zlu przy pomocy władz policyj 
nych (policji um undurowanej) nie da­
je dosiatecznego w yniku. Patrole zor­
ganizowane przez pomocników gracza, 
a obserw ujące ulicę zoddali, alarm ują 
oszusta przedwcześnie i nie dopuszcza­
ją  do aresztow ania go. O rgany śledcz* 
policji nieumundurowanej w inny zwró­
cić baczną uw agę, a zorganizowanie 
patroli, te j właśnie pol'cji na rynkach 
w dr.ie targow e, dać winno rezultaty 
zaaaw a ia jące . Surow a kara w ym ie­
rzana recydyw istom , w innaby też ode­
grać rolę środka pedagogicznego, od

.w . nar -m a c y , którzy dostarczają za- -TC ^n ẑed zbliżającym  się  policjantem 
improwizowanym „kiubom. g ry"  łatwo- obC“Odowy m-

Rzecz oczyw ista  że za chwilę tuz 
przy gra jących  zbiera się tłum gapiów, 
zbiegowisko śc iąga  dalszych obserw a­
torów, z g iuna których w yłan iają się 
jednostki zasugerow ane g rą , staw ia ją ,

m iasta, na placu opodal Hali T argow ej,

go u rzędu je  w  ł o ^ ^ ^ c ^ k T e g o  w ‘o [ na ^  ° P ° fal kościoła Bernardynów nieraz groszaki na pewną p.ze
jew ódzkiogo T-wa P r , ,c iw ę ru ź lic z e To, 1 na ,:>lku ruchl.wszych ulicach naszego ° ™  groszak,, pewną p.ze
ul. W ileń sk a  27 ~  1, teł. 8.53 w go- m iasta <ul- Niemiecka) R ejestry policyjne naszego m iasta 

notują około sześćdziesięciu „zawodo­
w ych" graczy, którzy prztz organa bez 
p ieczeństwa odnotowani i karani byli za 
oszustwa i organizow anie gier niedo­
zwolonych Z aznaczyć należy, iż g ry  
uliczne są  gierkam i i hazardem zgó- 
ry obliczonym nie na ślepy traf szczę­
ścia, czy też intuicji w grze ponitera.

Teatr Narodowy w Bialogrodzie, w ys 
tawił / wieikiem powodzeniem „.Moral­
ność Pani D u'skiej“ G. Zapolskiej.

K om itet H onorowy, do którego w e­
sz li :

P, gen. D ąb-B iernacki S te fan  in- 
-J/fARCIE SEZONU KONCERTÓW i spektor Arm.ji w W iln ie , p. insp Bu- 

'  “  kJl.IlARMONJl V\ VRSZAW- czow ski A lo jzy  — kom endant woje-
J wódzki P o lic ji Pań-;twowei, p . dyr.

Nie chcąc pozbaw iać muzykalnych E alkow ski K azim ierz -■  d yrek to r Ko- 
sfer stolicy tradycyjnych  koncertów w  ]ei Puństnow ych  w  W iln ie , .T. E. J a ł -  
Filharmonji, d yrekcja  Filharmonj: w ar b rzykow ski —  A rcyb iskup  M etropnli- 
S7awsk:cj postanowiła bez dalszej zwło ta  w ileń sk i, p. dr. M aleszew ski W ik - 
k i przystąp ć do o tw arcia sezonu koncer tor — prezyden t m iastu  W iln a , p. Na- 
low ego 1934 — 5 . P ierw szy koncert w ro rk i Jó z e f  — prezes Izby Skarbo-
symfoniczny p iątkow y odbędzie się w '      . . .
dn 7 bm. Udział w koncercie wezm ą 
orkiestra i chór o*aioryijny F.lharmonji 
warszawsiej pod dyr. \V B ierd iajew a 
i S. Karuzo So listą będzie Bc'esław  
Kon — laureat m iędzynarodowych kon 
kursów w W arszaw ie i w W iedniu (I na 
groda). D yrekcja czynić będzie wszel­
k ie wysiłki, aby koncerty Filharmor.ji 
w arszaw sk ej osiągnęły poz.om artys­
tyczny m ożliw ie jak  najw yższy, tak pod 
względem  wykonania przez orkiestrę 1 
chór, jak  i pod względem doboru dyry 
gentow i so !isłów. jednocześnie, p rae- 
nąc uprzystępnić publiczności korzysła 
nie >: koncertów, obniżono znacznie ce ­
ny biletów na sezon b ieżący.

wda, że z wielką zręcznością i „umie-
W e  wczorajszym numerze u-j  żej.Potern z w ió c i ls ię d o  o. prowin jętnoscią" przez oszustów, ale niemniej

objęcie protektoratu oraz zaproszono kazała się na łamach naszego pis, cjała o.o. Franciszkanów i wszyst będące tuczem innem, jak ograbianiem
ma radosna wiadomość dla miesz' kich ojców, oddając >m kościół i cudzego grosza,
kańców Wilna o otwarciu prasta- życząc im, by idąc śladami zało- Pozornie zdawaćby się mogło, że 
rej świątyni o.o. Frnciszkanów. życiela św. o. Franciszka, niecili gra w t. zw. „parę i liszkę" nie jest ni- 
Według zapowiedzianego progi a- Jego ducha wśród ludu, przyno- czem innem, jak grą w karmelki i od- 
inu wczoraj t. j. we czwartek JE. szac dla winnicy Pańskiej obf.te gadywaniem ich parzystości, niemniej 
ks. arcybiskup dokonał przy asyś- Diony. jednak jest to gra o pieniądz cudzy,

są t-o grv z zasady sw ej przeznaczone , , „
5  . stręczającego  od t ikczemnego procena wydrw igroszostwo, prowaazone pra- v ^  h

cie o.o. Franciszkanów i ludu licz 
nie zgromadzonego u bram kościo 
ła, rekoncyljacji.

Rekoncyljacja znaczy to poje

Kościół jednak rano iwe czwar k,óry z chwil  ̂ ,postawienia" tej czy 
tek, piątek i sobotę jest zamknię- innej kwoty .skazany jest na przegra­
ły tylko wieczorem o godzinie 7 n,e- Zręcznym Rowiem ruchem prowa- 
będą się odbywać przez te trzy dz9cy grę dodaje bądz mmuje ilości
. . r  . . . lf HrmfMknu/ rn nrzv r)hlir’7pnm irh tln_

deru.
Z pomocą wreszcie policji wimto 

przyjść całe społeczeństwo, oddając o- 
szustów w ręce spraw iedliw ości.

( z e t ) .

dnanio ,a w’ięc świątynia, która ty dni nabożeństwa przebłagalne z karmelków, co 1 y obliczeniu ich iło­
wej W  Wilnie, P. *nż- Nowicki M ieczy- , e la1 zamkni?ta służyła dla celów wystawieniem Na,siw. Sakramentu SC1 da]e w ł e,ekcie inn? 1,ość- mz wy-

śwóeckich, od wczorajszego dnia
Czy wżesz Obywatelu, że w PoLsrr I będzie służyć dla celów Bożych

. . . dla lepo wielkiei chwałv.odrodzonej gruznea uniosła w orzecia «
sru 6 lat wtecej obywateli, niż straci 
liśmy na wszystkich frontach podcza' 
wojny rwiatowej? Do walki z gruźlica 
po-rinni stanać wszyse/. Popierajcie 
walkę z gruźlicą? Popierajcie „Dni 
Przeciwgruźlicze* * I Kupujcie nalepki 

na budowę sanatorjum na 
W ileńszczyźnie!

dla Jego wielkiej chwały.
Po dokonaniu tej bardzo pod­

niosłej i rzewnej ceremo-iiji JE. ks. 
arcypasterz w  krótkich, ale serde 
czuych słowach przemówił do lu­
du iw/ynełniającego świątynię, 
wspominając o latach niewoli i za 
mknięciu kościoła oraz o wielkiej 
radości, jaką przepełniają się ser­
ca wiernych, gdyż przebywa jesz­
cze jeden przybytek chwały Bo-

i Kazaniem.
Pierwsza zaś uroczysta msza 

sw. będzie dopiero w  niedzielę o 
godzinie 10  rano. którą odprawi 
JE. ks. arcybiskup, Kazanie wygło  
si o Franciszkanin.

W  tym czasie, t. j. w  sobotę 
d ria  8 grudnia, przypada odpust 
Niepokalanego Poczęcia Najśw. 
Marji Panny, a ponieważ rano ko­
ściół będzie zamknięty, dlatego u- 
roczystości odpustowe rano będą 
obchodzone jeszcze w  Kaplicy.

mienit poniłer.
Poza popularną (gd yż  zajmuje jak 

najmniej m iejsca) grą w „parę i liszkę", 
stosow aną jest gra w trzy karty , z 
których dwie o barw ie czerwonej, a je ­
dna czarnej, da ją  rezultat podobny w 
ogryw aniu , jak  w grze wspomnianej 
w yże j. Oszustwo tej gry  połega na 
kunsztownem nietylko rozrzucaniu 
kart, ale i na konstrukcji karty  o bar­
wach czarnych, która jest zbudowana 
podwójnie, m ając dubiową powierz­
chnię, —  prow adzący grę zawsze od­
słania... dowolnie i na niekorzyść gra-

TfeATR MUZYCZNY
lu rw e, "

W y tę p ?
Janiny Kulczyckiej

D z i ś  
po cenicta prop«gi«d->\ yeb:

.PTASZNIK Z TYROLU-

8W 1ATŁO WIEDZY  
ńKARBY KULTURY

uprzystępnisz analfabecie —  
nauczyw szy go czytać.

W skazów ki w sprawie „M ie­
siąca walki z analfaoetyz-  
mem“ w Polskiej Macterzy 
Szkolnej, W arszaw a , Kraków  

skie Przedmieście 7.
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S Z P O N A C H  GPU
(fragm enty wspojin.eń s więzień aowocklch).

N ieraz leżąc -wieczorem na p ryczy  ( 
gw arzyłem  ze swoim i sąsiadam i. W  te j 
p rze lew a jące j s ię  n iepow rotnej f a l i  
w ięźniów  znalazłem  dwuch rodaków i* 
W iln a , robotników z hu ty  sz k lan e j,1 
byłych hromadowców. P rzekroczyli 
g ran icę , omamien widmem „budowni­
ctw a so c ja lis tyczn ego * ', m yśląc , że 
zna jd ą  tu ta j sw o ją  d”U£rą „ojczyznę 
robotniczą**, a  znaleź li w iez ien ie , po­
tem czeka ich obóz kon cen tracy jn y , 
a  w końcu zesłanie gdz ieś na roboty 
na d a leką  północ, co n ie je s t  lepsze 
od zam kn ięcia w  obozie. Dz.iś p rz e j­
rze li, żałowali swego kroku , k lę li  a g i­
tatorów , z tęsknotą w spom inali o ro 
< 'innem  W iln ie . N ic a z  gw arzyłem  
z .-obornikami z Łodzi, b kom unistą, 
k tó ry  p zybył do Z. 8  R . R . również 
n ie lega ln ie  z d e legac ią  robotn iczą, z 
powoc jak ich ś  uroczystości sow iec­
k ich . D elegacja  była oczyw iście fe to ­
w aną. Podobało mu się. Inn i od jechali, 
on Dozoetał. P rzybysz  % r.ar bodu, nie

oswojony z reżim em  sow ieckim , zaczął 
zbyTt o tw arc ie  w ypow iadać sw e spo­
strzeżen ia  k ry tyczn e . T ra f ił  do w ięz ie­
n ia  i  dziś, leżąc obok m nie na p ryczy, 
k lął komunizm i kom unistów , oczeku­
ją c  co mu los d a le j zgotu je . Spotka 
łem s ię  tu ta j z dezerterem  z w o jska 
polskiego, jednego z pułków, stacjono­
w anych w  pobliżu W iln a . Ten również 
żałował swego kroku.

Zapóźne ż a le !
Ci w szyscy tu ta j są  n iepotrzebni. 

C i, co widzie-li ży ńe w k ra ja eh  „bur- 
żuazyjn .’ °ł > ci, eo mogą porów nyw ać 
w aru n k i ż yc ia  w tych  k ra ja c h  i  w 
k ra ju  zw ycięsk ich  „piatiletck** —  są 
elem entem  niepewnym . Tam,, na za­
chodzie, jak o  szerzyeie le  ferm entu, są 
pożadan i, pop ieran i, subsyd jow an i. — 
T u ta j, w  |Z. S . R. R . s t a ją  s ię  łatwo 
„kontr - rew olucjon istam i**. W łasna 
młodzież, młodzież w ychow ana po re ­
w olucji, młodzież, k tó ra  n ie  może so­
b ie uprzytom nić, że gdz ieś m ozua k u ­

p ić ch leba w dowolnej ilo ści bez kar 
tek  i  bez ogonków — t a  młodzież 
p rzed staw ia  ty lko  w artość w państw ie 
socja listycznem .

A czko lw iek i śród te j młodzieży 
szerzy  s ię  ferm ent. Z apytyw ałem  pew­
nego młodzieńca, niezadowolonego z 
is tn ie jącego  w  R o sji jm rządku  rzeczy, 
„aki u stró j zn a jd u je  lepszym ę  Odjwi- 
w iedział m i, że So w ie ty , le c z .. bez 
S t a l in a ! In n y  znów, opo';.’'a d a i m i, za 
eo tra f ił  do w ięz ien ia . N ależał do g ru  
py  terro rystów . M ie li zam iar dokonać 
zam achu na S ta lin a . Gdzie, ja k , w j a ­
k i sposób —  szczegóły n ie  b yły  ob­
m yślane B ron ia , posiadaną przez 
n ieb był jeden  rew olw er, odebrany od 
obezwładnionego przez n ich  m ilic jan ­
ta . Jed en  z tow arzyszy , ja k  zw ykle by 
w a, zdradził. „Spisek** się  w yk rył. 
„Spiskowcy** skazan i zosta li n a  10 
la t  obozów kon cen tracyjn ych . D ziw ią 
s ię , żo ich n ie  rozstrzelano. GPU, któ­
re tak szczodrze upuszcza kr^w  swym  
ofiarom , w danym  w yp adku  zrozum ia­
ło snadźę że m a do czyn ien ia  n ie z 
p raw d/ iw ą kontr - rew o lu c ją , lecz z 
młodzieńczą fan taz ją . I  k to  w ie ! — 
może 7 owych n iedoszłych terro rystów  
w obozach koncen tracyjn ych  w yrosną

p raw ow iern i kom uniści, w yznaw cy 
S ta lin a . I  wogóle p i zez cały  czas me­
go pobytu w w ięz ien iach  an i razu  n ie 
spotkałem  kon tr rew o luc io n isty  „z 
praw dziw ego zdarzenia**. W szyscy  są  
ta k  stero ryzow an i, w sze 'ka m yśl wol- 
nodum na tak  z ah ijan a  je s t  w zarodku, 
że o ja k ie jś  rew olcie n ie  może być 
m owy. W ięce j je szcze : c i, k tó rych  ska 
zano z w in ą  lub bez w in y , zam iast 
n ienaw iśc i do reżim u i swoich ciem ięż 
ców, czasem  p o w iad a ją : dobrze mi
tak ... w ładza w ie , co czyn i... byłem 
s łab y , wahałem  s ię ... ta cy  n iepotrzeb­
n i... oddano m ię do zahartow an ia ... 
z resz tą , co znaczy m oje jedno  życie  
albo i ty s ię c y  n aw et tak ich , ja k  ja ,  
w  porów naniu z tem  w ie ik iem  budow­
n ictw em ... i  t . p.

To już  w yraźn a  psychoza.
Rozm awiałem  z pewnym  in żyn ie ­

rem , typ u  rozpowszechnionego do n ie­
d aw n a „w ricd itiela** z tych , co p lw a- 
ją  n a  s ieb ie  i p rz yz n a ją  s ię  do win 
n iepopełnionych. Chodził po nasze j 
o lb rzym iej ce li z k ą ta  w k ą t  i , t a rg a ­
jąc  r ę k ą  czuprynę, m ów ił:

—  D jab li w ied z ą ! Gośmy n ag a ­
d a l i !  W pro st tw o rzy liśm y jKiwieść o 
rzeczach  n ie is tn ie jących . Z ahypnotyzo

wano nas, czy co u d jab ła ! Zdawało 
s ię  nam , że tak  lep ie j... Że lep ie j i 
d la  n as i  d la  sp raw y  socja lizm u. .

S ty k a ją c  s ię  z now oprzybyw ający- 
nji do naszej ce li, dowiedziałem  s ię  o 
nowych sposobach b ad an ia , p rak tyko ­
w anych  przez GPU. W  p ierw szych  la ­
tach  mego uw ięz ien ia  przym us f izycz ­
ny podczas b ad an ia  nie był stosowany. 
B ito  jed yn ie  na pogran icznych  jio s te - ! 
runkach  GPU. D ziś jed n ak  ten  sposób 
b ad an ia  p rak tyko w an y  je s t  dość czę­
sto  naw et w M oskwie. O czywiście do 
każdego w ięźn ia  stasow ane je s t  in d y ­
w idua lne  podejście . Jednych  u s iłu ją  
nakłonić do podpi sania żądanych  zez­
nań biciem , innych  zastraszan iem  t y l­
ko. Często i  7 „dobrym** w yn ik iem j 
p rak tyko w an y  je s t  p rzy  b adan iu  spo 
sób zw any „konwejerem **. P o lega on 
n a  tom, że badanem u odm aw iają  p ra ­
w a do snu.

B ad a ją cy  ( ,,upołnomoczennyje**) 
zm ien ia ją  s ię  jeden za drugim , w ię ­
zień zaś m a możność zdrzem nięcia 
czasem w c iągu  ty lko  5— 10 m inut, o 
ile  s ię  spóźni k o le jn y  „ujx>łnomoe/en-
ny.i“ -

T akie b adan ie  trw a  czasem  sicdni 
dni i d łużej, zależn ie od system u ner­

wowego badanego. Gdy b adan y  zasy 
p ia , opraw cy o b lew aią  go zim ną wodą, 
s tu k a ją  jak iem iś  brzękadłam* koło 
uszu.

„M yśli s ię  m ącą —  opowiadał nu 
jeden , któ regc badano sposobem kon 
w e jeru  w  c iągu  p ięc iu  dni — zapom i­
n a  s ię  znaczenia w yrazów . Zamiacl 
im ion osób p lączą s ię  n a  ustach  na 
zw y geograficzne. Z daie się , że na głc 
w ę nasadzono ja k ą ś  czapkę żelazną 
P aro k ro tn ie  chw ytałem  s ię  za ghrwę, 
p ragn ąc  zd jąć  ją ,  i byłem  zdziw iony, 
g d y  dłonie do tykały  moich w łasnyeh 
włosów P rag n ien ie  snu  je s t  tak  nic 
jio in iem e, że s ię  w ypow iedzi! ć n: £ 
d a“ ...

Nic dziwnego, że z tak ą  „żelazną 
czapką** n a  głowie „w ried itieli** two­
rzą  pow ieści o rzeczach  n ie is tn ie ją ­
cych

Oko m oje p rzyzw yczajone już  
tego p rze lew ającego  s ię  tłum u w ciąż 
nowych kandydatów  do obozów kon­
cen tracy jn ych  lub też w ynędzn iałych , 
"wygłodzonych, obszarpanych jrostaci 
uc iek in ierów  z w ygn an ia , z ła w ością 
odróżniało łudzi, k tó rych  losy były 
n ieco odmienne.

(D. e. m.)



Piąte* 7 grudnia 193* r. S Ł O W O 7

óŁiSPGDARCZE

Ctely 2jtZGti (cTiircif.eęo itKOiysKia
organi acyj i kóteK rtir.iuych

W dniu 2 grudnia odbył się w W ar­
szaw ie zjazd Centralnego T ow a.zystw a 
O rganizacyj i Kulek Rolniczych, który 
przyjął caiy szereg niezmiernie ważnych 
uchw al, do yczących  polityki rolniczej, 
oraz zagadn eń eksportu i zbytu artyku 
łów rolniczych na rynku wewnętrznym .

W  jednej z przy.ętych  rezolucyj w al­
ny zjazd podk esiit pożytek, płynący 
d la ro.ni-ctwa z istnienia i działalności 
dobrowolnych organizacyj rolniczych.
— Rezolucja ta stw .erdza, że zaradnoś­
ci gospodarczej i ak .yw nego  nastaw ie­
nia człowieka wsi do otaczających  go 
z jaw isk  społecznych i ekonorn cznycn 
nie uzyska się przez szerokie aki je, o- 
parte na przymusie i przym usowych or 
ganiza-cjach Drobne roln.ctwo posiada 
nie własnych dobrowolnych zrzeszeń o- 
św iatow o — gospodarczych uw aża za 
sw o ją najw iększą zdobycz i ś .o d tk  pro sz3 akcję

Idzielczości, a w .ęc możliwie bezposre 
dnio odbiorcom, unikając zbędnego poś 
rednictwa.

UREGULOWANIE STOSUNKÓW 
RYNKU MIĘSNYM

AKCJA ODDŁUŻENIOWA 
W  ROLNICTWIE

W  aktualnej spraw ie przeprowadza­
j ą  ' nej akcji oddłużenia rolnictwa, zjazd,

, doceniając całkowicie tę akuję, podję- 
! tą przez rząd, stwierdził potrzebę jak - 

Ziazd w oddzielnych rezolucjach w y najszybszego w ydan ia rożpo/ządzeń 
raził konieczność utrzym ania w wnęk- wykonaw czych. Zjazd wyraził jednak  ̂
szych ośrodkach konsum cyjnych targo °b aw ę> czy akcja ta  nie zostanie z a - , 
w .fk  żyw ca, które pozw alają na doklad szachow ana przez pogtebb jącą się nie- 
n t informowanie rolników o cenach, opłacalność gospodarstw  rolnych wsku 
W szelką akcję, zm ierzającą do zdezor- tek spadku cen produn ulnyi.ii * ułE

c e n
— ttK m a u a u tiia it ^ S B ta a a n ss/ m m a ssK t ■

Jak to było w Berfinie

ganizow ania tych targow isk zjazd uz­
nał za wysoce szkodliw ą dla rolnictwa 
i zwrócił się z prośbą do czynników 
rządowych o w ydan ie jaknajdalej idą­
cy ch zarządzeń, paraliżu jących  jxnvyż-

w adzący do podniesienia ogólnej kultu 
ry  wsi Dobrowolne organizacje ośw ia­
tow e i kulturalne w iejskie były w ok.e- 
sie niewoli narodu — ośrodkami pracy 
i wałki o byt gospodarczy i duszę pol­
ską  — dziś zaś sta .ą  się szkolą sam owy 
ch ovyw an ia  obyw atelskiego oraz samo 
pomocy gospodarczej drobnego rolnic­
twa i zbliżają treść życia naszego wol 
nego Państw a do wsi

W  oddzielnej rezolucji wałny zjazd 
powitał z uznaniem ośw iadczenie p 
ptenijera Kozłowskiego, idące po linji 
interesów drobnego rolnictwa, zw raca­
jąc się jednocześnie w te j uchwale z 
apelem do wsi, aby staw ała w  szeregi 
ot gam zacjl, oraz z apelem do istn ieją­
cych a nierozszerzonych dotychczas w 
Centrali Kółek Rolniczych, aby złączyły 
jw t wysiłki, gdyż tylko w ten sposób 
— jak  ośw iadcza rezolucja — pomóc 
będzie można rządowi do szybszego 
zrealizow ania jegu  intencyj podniesienia 
dobrobytu i kultury wsi.

ORGANIZACJA ZBYTU

Zjazd przyjął cały szereg uchwał, do 
tyczących  organizacji zbytu produktów 
rolnych. Rezolucje podkreślają, że w po 
Mtyce rolniczej uwzględniony musi być 
wetylko eksport, ale i obrót w ewnętrz­
ny artykulam , rolnemi. M inisterstwo roi 
nierwa powinno mieć w iększy udział w 
zakrese decyzyj rządowych zarówno do 
tyczących  polityki eksportowej, jak  i 
regulowania obrotu wewnętrznego. — 
W szelkie w ybujałe lub nieprojwrejona! 
ne obciążenia tego obrotu oplatam; rzez 
nemi, targow em i i t d pov. .my być u- 
sunięte. Również taryfy kolejowe pow in 
nj bj ć dostosowane do obecnego polo 
icn ia  i interesów rolnictwa. Również ko 
nieczne jesl w prow adzenie standary­
zacji plodow rolnych i produktów hodo 
wli. Zjazd uchwalił przeprowadzić w 
najbliższym  ronu gospodarczym  w  Kół­
kach Rolniczych kam panję w kierunku 
jednolitych zasiew ów  umożliw;ających  
zbyt jednolitego tow aru —  oraz akcję 
zbiorowych sprzedaży przy pomocy spó

Jednocześnie zjazd stwierdził konie­
czność ściślejszej niż do .ychczas współ 
pracy rzeźni m iejsk eh z giełdami nręs 
nemi i kasam i targowem i, które są  po­
wołane przez czynniki rządowe do regu 
lowania całokształtu obrotu żyw cem  i 
i produktami uboju.

Zjazd przyjął też rezolucję, odnoszą 
cą się do sytuacji na rynku mięsnym w 
W arszaw  ę Rezolucja ta stw ierdza, że

dostosowania jeszcze całokształtu ży ­
cia gospodarczego do zmienionej w ar­
tości pieniądza.

Jednocześnie zjazd zwróci! się z 
prośbą do p. ministra rolnictwa, aby 
przy ustalaniu nowych form szacunko­

w ych ziemi uwzględnił konieczność 
sprowadzenia cen ziemi do realnych war 
tości, najw ięcej bow m krzyw dy w y ­
rządziło rolnictwu nieuzasadniune śru­
bowanie w ysokich cen ziem. w ubieg­
łych latacn zarowno w  parcelacji rzą­
dowej, bankowej, jak i przywabię). 
W zakresie obrotu ziem ią niemożliwe 
jest dziś dla drobnego rolnictwa pla 
ct uie w iększych zadatków gotówką — 
konieczne jest w ięc zwłaszcza przy t.

przez w zgiąd n a : należytą aprow izację zw. likw idacji nadmiernie zadłużonych 
W arszaw y, na zapewnienie odpowied- w arsztatów  w iększej własności ziem- 
nich dochodów rzeźni przez zw ększenie sl.iej —- wypuszczenie vz dostatecznej 
obrotów, o az nr ogóirie interesy rolnic w ysokości listów renty ziemskiej, u- 
twa — zarząd m. W arszaw y powinien Ti-.ożbwiającej żyw szy obrót ziemią 
stworzyć specjaln ie korzystne warunki W  końcu tej rezolucji ziazd zw ra- 
na targow isku i rzeźni dla sprzedających ca się z prośbą do rządu o dalsze

obniżenie oprocentowania długów rol­
niczych oraz uwzględnienie w  rozpo­
rządzeniach w ykonaw czych w szerszej 
mierze u lg w zakresie kred"tu meljora- 
oyjnego, udzielanego drobnej w lasno-

Moment meczu niedzielnego w Berlinie

Wilnu walczy 7 Warszawą w beksie
zyw :ec na rynku w arszaw skim . |

EKSPORT PRODUKCJI ROLNICZEJ 
D o NIEMIEC

Zjazd stwierdził, że umowa kompen 
sacy jn a  polsko — niemiecka w dziedzi­
nie wywozu produkcji rolniczej natrafia 
w praktyce na nieprzezwyciężone trud­
ności, gdyż na liście importu znajdują 
się tow ary, dla których rynek polski nie i 
ma zainteresowania i które m ogą być 
sprzedawane na Kream dłużej — term i­
nowy. Zjazd więc zw raca się z prośbą 
do czynników rządowych, aby listę im­
portu niem ieckiego poddały w  jak  naj­
szybszym  czasie szczegółowej rew izji, 
względnie, aby zostały w ypracow ane 
dla produkcji rolniczej warunki, umożli 
w iające w ykorzystan ie w yw ozu do Nie 
mięt

śc i rolnej zarówno w  listach o b ligacy j- j 
ny th  Banku Rolnego, jak  i z funduszu 1 
■na m elioracje rolne. |
ZJEDNOCZENIE POLSKIEGO RUCHU 

SPÓŁDZIELCZEGO
Ziazd podkreśli! w ydatnie poczyna­

n ia  rządu w kierunku zjednoczenia pol­
sk iego  ruchu spółdzielczego w  jednym 
zw iązku rew izyjnym . Zjazd stwierdził 
konieczność utrzym ania rolniczego cha 
rakteru Zjednoczonego Związku Spół­

dzielni, oraz ścisłej wsoólnracy do­
browolnych organizacyj rolniczych na 

terenie wtadz organizacyjnych przez 
udział sw ych  przedstawicieli

Układ kontyngentowy z Z. S. R. R.
na rok 1935

Jutro w  sobotę odbędzie się 
mecz bokserski W ilno  - W arsza  
w a.

W ałki rozegrane zostaną w  sali 
teatru żydow skiego przy u l. Lud- 
w jsarsk .ei 4, początek o gsdz. 12 .

Składy obu drużyn są następu 
iąee: musza —  Rotholz względnie  
K rysik  w alczyć będzie z S an d o ­
rem, w  koguciej — Moczko spotka  
się z Krasnopiorowem , w  piórko­
w ej —  Polus w alczyć będzie ze 
Szczypiorkiem , w  lekkiej —  Fabi-

sik spotka się z Talką, w  półśied  
niej Janczak w alczy z Maduko- 
wem, w  średniej —  Ożorek spot-

Finał szermierczych 
mistrzostw Polski

W  nadchodzącą niedzielę 9 bm., 
odbędzie się finał szerm ierczych dru­
żynowych mistrzostw Polski pomiędzy 
zespołami W arszaw ianki, Policyjnego

ka się z W ojtkiewiczem , w  połcie RS Katowice i Lw ow skiego K. S. 
Żkief —  D oroba w a lc z y  z Polik- j Zawody rozpoczną się ogodz, 9.30 
szą, w  ciężkiej zas wobec rezygn? a odbyw ać się bedą w lokalu PZS —
cji Lłziureski, M izerski z Lcgji zdo 
będzie dw a punkty walkowerem  1

Mecz budzi ogromne z a c iek a -1 
wienie. W  drużynie w arszaw skiej 
na uw agę zas! gują Rotholz, Mo­
czko, Polus i Ożorek.

Bokserzy policyjni w konkurencji 
międzynarodowej

Jćk ciq widzą,
tak cię piszą

Można powiedzieć bez w ielkiej prze 
sady, że Pani w zimie ani na iedrną 
chwilę dnia nie będzie rozstawała się 
z futrem. Zawsze i p raw ie  na każdej 
„sztuce" wierzchniej odzieży będzie 
tkwił bodaj najm niejszy .kawałeczek 
futra. Nawet przy sukni codziennej'.

Bardzo modne jest przybranie ka­
pelusza futerkiem, choćby skraw kiem , wozu do P o lsk i. J a k o  korzystną zm ia­

nę n a leży  zanotować znaczny wzrost

W  ubiegłym  tygodn iu  zostały s f i ­
nalizow ane roano w y polsko - sowiee- 
k ie , dotyczące w ym ian y  tow arow ej w 
roku 1935.

Jmk się  dow iadu je  a je n c ja  „ IS K ­
R A "  w w yn iku  tych  rozmów strona 
sow iecka udzieliła hutom joolskim z a ­

mówień n a  7.000 ton ru r  w iertn iczych  
oraz 20.000 ton walcow anego żelastw a, 
strona po lska zaś p rzyznała  Związko­
w i Sow ieckiem u kon tyngen ty  na p rz y ­
wóz do  Polsk i ryb , fu te r , n ic i, chemi- 
k a l j i ,  kaw ioru , w ina, je l i t ,  an trac y tu  j 
i jaD łek  T ow ary te stano w ią s ta ły  od 
w ie lu  la t aso rtym ent sow ieckiego  p r z y

w porównaniu z rokiem poprzednim j 
kontyngentu na fu tra  surowe kosztem j 
wyprawionych. j

W  związku z zawarciem układu o • 
zamówieniach i kontyngentach nastą 
pi w  krótkim  czasie przedłużenie na I 
cały 1935 rok porozumienia celnego,! 
zawartego w drodze wymian}' not w 
dnin 22. VI. b. r . na czas do 31. XII. 
b. r. {

sianow iącym  jak iś p ikantny guzik na 
czubku głowy, czy zaw ad jack i plastro- 
nik zboku.

Dz.wne — ale p raw dziw e! Paryż 
motywów do model poszukał... aż w 
Rosji. Faia mody z Paryża przynusi 
mianowicie czaokę całkowicie 'utrza- 
ną, zwaną tam łagodnie ,cosaque“ . 
Nie można powiedzieć, żeby każde] 
Pani było w tern ładnie; w ygodnie — 
napewno; zwłaszcza na ślizgaw kę i 
narty.

W ilno stanow i dobry .grunt" pod 
„papachy" — i zapew ne Panie nasze 
rzucą się na tę nowość łaDCzywie. — 
Jedno zastrzeżenie: — ostrożnie, bo na 
praw dę na palcach można pohczvć 
w yjątk i, których ten typ  czapki n.e 
szpeć'

W obecnej modzie zimowej dopa­
trzeć się można w yraźnie dwóch akcen 
t<Sw: doprowadzenie do wybrnatego ar 
tyzmu okryć luksusow ych (a  w ięc w ie­
czorowych “ irzu t, „cape" i t. d.) 
oraz prostoty i celow ości w  kroju 
palt futrzanych.

Modne okrycie jest zapięte pod 
szyją dobrze chroniące od chłodu, 
szerokie i często posiada nawet kiesze­
nie To są oczyw iście tylko  główne 
zarysy, szkielet modelu. Pozatem ist­
nieje przecież cafe mnóstwo dekora­
cyjnych  możliwości, które pozwolą z 
prostego napozór futra uczynić o-

J a k  z powyższego w yn ika , w arunk i 
polsko - sow ieck ie j wymian}’ tow aru  
w ej zostały  uregulow ane zgóry na ca­
ły  rok, wobec czego żadne przerw y 
w norm alnym  biegu tych  sp raw  w  od­
różn ieniu od sy tu ac ji tegorocznej, n ie , 
będą m iały  n uejsca .

Likwidacja zobowiązań
Niemieckich Zakładów Ubezpieczeń

krycie strojne i szykowne. Możfiwe 
więc są bufiaste rękaw y, szale, w stę­
gi, pelerynki, k raw aty  pod szy ią  — 
i w ogóle różne pomysłowe fantazje. 

Jeśli chodzi o gatunki futer — to 
najmodniejsze są  karakuły, breitsch- 
wantze, lisy  i astrachany. ub.

Płaszcze futrzane damskie kurtki, bła­
my, skory tylko w składzie futer M. 
ZLATKOWICZ, Wilno Niemiecka 33, 
tet. 9-W.

M inisterstwo Skarbu komunikuje, że 
kom isja likw idacyjna do sp raw  zobo­
wiązań niemieckich zakładów ubezpie­
czeń w  dniu 27 listopada rb powzię­
ta uchwałę o przystąpieniu do wypłaty 
I ej raty na poczet należności, przypa­
dających na roszczenia z tyiuiu umów 
ubezpieczeń na życie, wym ienionych w 
art. 21 polsko - niem iecikego układu 
w aloryzacyjnego w w ysokości 10 proc. 
sum przerachowanych (bez g ro szy). 
Kon.isarz do likw idacji zobowiązań 
niemieckich zakładów ubezpieczenia 
na życie rozpocznie w yp łaty  w naj­
bliższych tygodniach 'W ypłaty będą 
uskuteczniane jedynie d io gą  przeka­
zów pocztowych i wyłącznie w  kole j­
ności numerów re jestracyjnych , zgło­
szonych i przerachowanych już rosz­
czeń.

Z uw agi na duże obciążenia biura 
komisarza p acam i nad przetachowa- i 
niem tych  roszczeń, które spowodu 

1 braku koniecznych dokumentów lub 
nasuw ających  się wątp liw ości dotych 
czas nie m ogą być przerachowane — 
oraz z uw agi na okoliczność, że sa - 

j ma technika wypłat silą rzeczy bedzie 
w ym agała dłuższego czasu (przypusz­
czalnie około 3 do 4 m iesięcy), w ska- 

, zanem jest w  interesie ogółu, ażeby 
osoby zainteresowane zechciały za­
niechać nadsyłania do biura komisa­
rza zapytań natu ry informacyjnej lub 
bezcelowych próśb o w cześniejszą w y  
płatę z naruszeniem ustalonej k o le jn o -, \

ści, które, przysparzając dużo nie­
produkcyjnej o racy, ham uią i općż- ^ p ,n8(\ "  
m ają b ieg likw idacji.

W e w torek rozpoczął się w B erli- W alki toczą się jedynie w wagach 
m e tu rn ie j bokserski, zorgan izow any cięższych.
przez tam tejszy k lub  p o licy jn y , w W  wadze półśredniej Chmielewski
któ rym  b iorą udział bokserzy p o licy j- pokouał .Niemca Mierschke‘go na pur 
ai N iem iec, A u sw ji, P o lsk i, Szw ec ji f c t j . 
i  D an ii. Na zd jęc iu  n iek tó rzy  uczest-
n icy , od le w e j: M ietschke f B e r l i . , ) , !  W  WaclZ3 8redmeJ ^ jc h rz y c k t
R ieh ter (B e r lin ) , I lo rnm u um  (B er- z Hornemannen]

Druga i ostatn ia ra ta  należności, 
która przypuszczaln .e wym esie około 
5 do 8 proc. będzie uskuteczniona 
po zakończeniu wszystkich prac nad 
przerachowaniem należności wątp liw yc 
w ych, otrzymaniu od niemieckich za­
kładów ubezpieczeń reszty sum, na­
leżnych w myśi uktadu w alo ryzacy j­
nego oraz po ustaleniu ostatecznego 
spótezynnika przerachowania.

Nadmienia się  w reszcie, iż dotych 
czasowe koszty .ikw idacji wynios‘y  
mniei niż odsetki, jak ie  wpłynęiy 
od tych sum , które zostały już 
otrzym ane od niemieckich zakładów 
ubezpieczeń.

! l in ) , D woracek (W ied eń ), B biette , 
(M onach ium ), E rich  Campe (B e r l ir ) ,  

j k tó ry  pokonał Chm ielewsktegu, K y- 
^uss. E ckstein  i ^eh etm ayer.

Poniżej p rzeb ieg  tych  zaw odów ; 
odnośnie udziału  Polaków , wedle 
P A T :

BERLIN. W e wtorek wieczorem 
rozpoczął się w Berlinie międzynaro 
dowy turniej bokserski, zorganizowa­
ny przez Policyjny Klub Sportowy.—

W  wadz< 
przegrał na punkty 
(Niemcy).

W  wadze półciężkiej K yfuss (Nie­
mcy) wygrał z Karpińskim nieznacz­
nie na punkty.

M a;carzvcki 1  Karpiński zostali 
zaten wyeliminowani.

DLAk a z p e j  cery
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BERLIN W drugiej rundzie Ohmie 
loysk i natknął się na b. mistrza Eu­
ropy Campe (Niemcy) i przegrał nie 
znacznie na pnnkty.

Mistrzostwa Polski w hokeju kodowym
Polski Zw. Hokeja Lodowego usta 

lii skład finałowej puli, w skład ktć 
rej wejdzie, osiem najlepszych zesoo 
łów naszych, które rozegrają walki o 
tytuł mistrza Polski.

Skład puli przedstawia sR następu 
jąco: Pogoń Czarni ! Lech ja ze Lwo­
wa, Warszawianka i Legj> z U arszawy 
Cracovia z Krakowa, Krynickie T. H., 
Ognisko z Wilna. Dawny wielokrotny 
mistrz Polski, AZS W arszaw a, nie

lowych. Obecny mistrz Polski, AZS 
Poznań, walczyć będzie oopiero w fi­
nale ostatecznym.

Z ośmiu drużvri, walczących «  fi­
nałowej grupie, czterej zwycięscy 
spotkają się w rozgrywce finałowej. — 
Zwycsęsca w spotkaniach tych czterecn 
g,up spotka się w meczu decydującym 
z mistrzem aktualnym Polski.

Rozgrywki wstrpne pomiędzy oś, 
ośmioma zespołami rozpocząć się mają

został wyznaczony do rozgrywek fina. w dniu 16 bm.

Zawieszona dyskwalifikacja
LWÓW. Komisja Dyscyplinarna — 

przy Okr Zw. Piłki Nożnej w e Lwowie 
uchwaliła na podstaw ie nowych, na­
gromadzonych przez p Saw aryn a , do­
wodów, zaw iesić jego dyskw alifikację 
na dw a m iesiące do czasu ponownego

rozpatrzenia spraw y.
Przypominamy, że p. Saw aryn , zna­

ny lekkoatleta i sędzia piłkarski, o- 
trzym al dyskw alifikację w związku z 
zajściam i na meczu piłkarskim w Zło­
czowie

o*zy ul. Marszat!cowsk,pj 138 m. 5.

Międzynarotic ue  irrpre2y 
raszy ch łyżwiarzy

ja k  już podaw aliśm y, Polski Z w. 
nie w sezonie zimowym szeregu im­
prez m iędzyiiaroduwych. M in. prze­
w idziany jest. udział Polaków w do­
rocznych słowiańskich mistrzostwach 
w Lublanie oraz mecze m iędzypań­
stw ow e z Niemcami, W ęgram i i Ru- 
munją.

Ktc będzie trenerem 
naszych lerysistów

Jak  nas unormuje Polski Związek 
Lawn - T enisowy, dotychczas me na­
deszła od Korzelucha odmowna odpo­
wiedź na n aszą  propozycję trenowania 
czołowych tenisistów polskich przed 
puharem Davisa.

1 Oczekując odpowiedzi te j, Zarząd 
i PZLT prowadzi jednocześnie pertrak­

tacje  z trzem? zawodowym i tienera- 
j mi francuskiem i: P laa, Estrabeau i 
I Ramillon Z treneram i tym i porozu- 
, miewał się  osobiście członek zarzą­

du P Z lT , inż. Eiger, w czasie sw e j nie 
dawnej bytności w Paryżu. Obecnie 
pertraktacje kontynuowane s a  w dro­
dze korespondencji.

W Niemczech już: sprzedfją 
bilety nz igrzyska uSimp.

LIPSK. .Za dwa tysiące  m aret 
sprzedano już w Niemczech biletów 
wstępu na igrzyska olimpijskie 1936 r., 
mimo to, że oficjalna przedsprzedaż 
lozpoczyna s ię  dopiero w dniu 1 s ty . 
cznia 1935 roku.

Ceny „paszportów" olimpijskich, u- 
praw niających  d > wstępu na w szyst­
kie imprezy ig rrysk , ustalono na 100 
marek dla p ierw szych  miejsc, 60 marek 
dla drugich i 40 marek dla trzecich

„Paszjaorty" nie są  im ienne i mogą 
być w ykorzystyw ane przez inne osoby.

Zainteresowanie pr?edsprzed a ia  kart 
w ejściow ych jest ogromne.

Tragiczny zgen zn?komi- 
tego narciarza

WIEDEŃ. W  Insbrucku zmarł tra­
gicznie w cz?sle cwiczeń narciarskich, 
znakomity narciarz 1 alpinista, pik. BZ 
gerl. śmierć nastąpiła wsku.ek gwał­
townego uDadku, który spo\ od owal sil­
ny wylew łowi.

Bilgeri zmar8 w wieku lat 64. — 
Był oi? jednym z pionierów nar :iar- 
stwa w Europie. Wydał szereg ksią­
żek narciarsKich 1 wychowa! szereg 
pokoleń narciarskie!, pracując od 
widu lat jako instruktor.

Śmiertelny wypadek na 
ringu

Nb zawodach bokserskich w Porpi- 
niat.ara (Włochy) dziewiętnastoletni 
bokser Rufflni od uderzenia w głowę 
poszed' na deski, tracąc odrazu przyton? 
ność.

Mimo natychmiastowej pom oc le­
karskiej Ruffini zmarł wskutek dozna­
nego wstrząsi mózgu.

W styczniu Tłoczyński je- 
drie do Portuaalji

Jak się dowiadujem y, stan zdrowia 
nj -'epszego naszego ten isisty, Ignacego 
T loczynskiego, p rzebyw ającego  w 
Rabce, ulega słabej Doprawie.

O ile w ^opraw ie me nastąp ią n ie­
korzystne zwroty — wów czas orojak- 
row any w yjazd  Tłoczyńskiego do 
Portugalji na zaoroszenie ministra 
Szum lakowskiego dojdzie do skutku 
w  p ieiw szych  dniach styczn ia  1935 
reku.
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Po londyńskim ślubie

Ju ż  o północy przed uroczystością o b sad za ły  tłum y u lice, k tó rem i p rze jeżd żać  m iał orszak ślubny.

P rezen ty  d la  K sięstw a K entu

WIADOMOŚCI SPORTOWE
Ż A K S  ORGANIZUJE W Y C I E C K ?  

DO ZAKOPANEGO
Żydowski A kad . K lub Sportow y 

organ iz„  e w czas ie  fe ry j Bożego Na­
rodzenia 14-dniową w ycieczkę do Za­
kopanego. In lo rm ac je  i  z ap isy  w Se- 
k re ta r ja c ie  (u l. Z aw alna 1 ) w gmlz 
13 — 15.

Odebrane insygnia uniwersyteckie

U nas i gdzteindzk^
W  dniach 18 i 19 lutego 1935 r. | 

odbędzie się tk ro tzn e  walne zgroma- i
dzenie Polskiego Zv Piłki Nożnej.

Na porządku dzeinnym zebrania 
znajdzie się, jak  zw ykle sp raw a re­
organizacji system u rozgryw ek o mi­
strzostwo i o w ejście do lig. Poza- 
tem zapow iada się gorąca i ourzliwa dy j 
skusja w  spraw ie zniesienia k a re n c ji,
i skasow an ia autonomji sędziów.

*» *
DRE/h U. Odbył się w  Dreźnie m.ę 

dzynarodowy kongres jiu*jitsu na któ­
rym m in. postanowiono prosić M ię- j 
dzynarodowy Komitet Olipmpi.iski o u- j 
wzgłędmenie tego  sportu w programie 
najbliższych igrzysk olimpijskich 

Pięć państw  zobowiązało się w y  
siać sw ych czołowych zawiKfników na ] 
rw . olimpijski lurn iej jiu - jitsu j

LONDYN. Do -Ondynu przebyta 
joż słynna kanadyjska drużyna ho 
keistów Wlnnipeg Monarchs. Drużyna 
ta bronić bedzie Kanady w  turniej" o 
mist.zostwo świata.

Pierwszy swój mecz na gruncie 
europejskim rozegrają kanadyjczycy w 
Paryżu w nadchodzącą sobotę

** •
BUDAPESZT Jesiennym piłkarskim 

mistrzem W ęgier została drużyna bu­
dapeszteńska Ujpest.

BRUKSELA. Vines pokona) w Bruk­
seli T ildena po zaciętej w alce w  5 se­
tach : 6 :4 , 6-8, 7 :5 , 1:6, 6 3.

PARYŻ A ngielscy hokeiści W em -j 
bley Lions pokonali w meczu o pu- 
har Europy Stade Francais w sto­
sunku 3 :2.

PARYŻ Hokeiści drużyny Paris 
Voten-ts pokonali w  rewanżowem spot­
kaniu zespół memieck' Beniner Schlitts 
chuchctub 6:0.

BRUKSELA. B elgijski Zw. Bokser 
sJr zam ierza zorganizować latem 1935 
ro k j czwónnecz m iędzypaństw ow y z 
udziałem p ięściarzy amatorów Nie­
miec, Polski, Włoch i Bełgji.

G i l z y  P r r m a  A i d a  
z roślinnych surowców 
są najlepsza na świecie.

KALENDARZE NA ROK 1935 OZDOBY CHOINKOWE POCZTÓWKI ŚWIĄTECZNE
P O L E C A  W  D U Ż Y M  W Y B O R Z E

H u r t o w y  S k ł a d  P a p i e r u  i M a t e r j a ł ó w  P i ś m i e n n y c h

„P A P IE R  Spółka A kcy jna "
WILNU, ZAWALNA 13. 

mrimriiifcB a ■ « r  r  •  : 1

REW Jk Bilkon 25 f r .  Wielki p o d ró ju y  program

najweselszy czło»lek Chariie Chaplin wD̂ ,iłl
wszystkich
CZI.ÓW ? .  t. ||
2) Po r»z pierwszy w Wilnie wersja d ż - l ę ­

kowa epokowy moanmenralay film p. t.
W ro l i  ęł. M<rj» C IR >A. Dla mlodtlezy dozwolone

Nsjwiększy ik to
r jU p u r  
kotnedj

SWiATŁO WIELKIEGO M IASTA '’
..KididWl iKWIlliMf"

tz ii raiMcIacylno pitm jsral 
t s s o m .  n dii y S p i m w a *  — 
nii|w ę t s i ;  t a n o r f  . i w i i t a
-  naj- — - -  -  

n owszem 
arcydiieie

d * r  lękowe

ioztf Sthm tit
P i rC M  zdsbywa świat

pr £ t . i ę i n n n  arcydiieie 1 1 N«J »ię<s„ 4 rozkoszą jest śtacbwć
Sebm.lt* te nba-dz e) na NaSZEJ s p a n la rz e  dźm ęsow c),  odznaczającej się 
drecyzją i dostonałoicią Nadprogram n r o z t a lc  ny. najnowsze dod ki. Począ­

tek punktualnie: 4, 6 , 8 10 i ID.źO, B I huuor nieważne.

H E U O S L |i | i |  J L  wźg nietmiert. powieści Emi­
l i i  J f t  BAyj la Zoli. Dzieje kurtyzany,

N.jwi,asze arcydzieła I  W  A S I n  J f i A  kióra żyła 1 nmtrła dla ml-
filmowe 1914 — 35 r.  łoicl.  W roli tyt. genjalaa

R Ó ŻAN KA słynna A n n a  C T E U  Naaprogram:
gwiazda ekranów sowieckich M I I I I O  I C- I ł

Seansei 4 6, 8  i 10-15.

. Lekar ze
Doktór 8 l UM3<YICZ

Choroby skórne weneryczne i moczo-
jsutowe. w icikd M,  lei. 9ZI Przyj­
muje od 9— 1 1 3 —8

D o k t ó r  R O M A N O W S K I
Choroby kobiece. 

P rzyjm ue: 1— 3 1 5 —7.
W leńska 25, lei. 1168.

m a i n m a a t i u ł ł ł  iaa aaaaaaai n m .

Mipna iipi leódż l

Atrakcie w kolorach

GOŁĄB W  KLATCE.
Hodowcy i miłośnicy gołębi niechaj 

czy ta ją  wzmiankę naszą ze specjalną j 
uw agą. Danem nam było przy pomo­
cy  policji państwowej zapoznać się z 
nowym rodzajem gołębi... kielbasożer- 
nych...

Takim właśnie typem charaktery­
stycznym  dla tego gatunku jest pan To 
masz Gołąb (Oficerska 21 ), który idąc 
za wrodzonym instynkiem  tego rodza­
ju ptaszków, zaopatryw ał się nocy u- 
b .eglej w  wędlinę ze składu m ięsa I 
wędlin przy ulicy Ponarskiej 14. Po­
nieważ to była godzina 4 -ia  nad ra­
nem, a  Gułąb w ydziobyw a! artykuły
w iększe przez okno, pan posterunkowy

W A R SZAW A.
Sobota, dnia 8 grudnia.

i 9,00 Sygna ! czasu, 9,07 G im nasty­
ka. 9,22 M uzyka z płyt. 9,33 Dziennik 
pcran.ny. 9,45 Chwilka pań domu.
10.00 Transm isja Nabożeństwa z Kra­
kow a. Po Nabożeństwie m uzyka re lig ij­
na z płyt. 11,57 Sygnał czasu. 12,00 
Hejnał z Krakowa. 12,03 W iadomości 
meteor. 12,05 Przegiąa teatralny 12,15 
P*ranek m uzyczny ze studja. 11,00 S ta­
re w alce i popularne piosenki z płyt,
15.00 „Co się jeszcze da zaoszczędzić 
w  gospodarstw ie" — w yg i. p. Kazi­
mierz W yszom irski. 15,15 M elodje i 
tańce huculskie z p ły t.-15,25 Pogadan-

LOKOMOBiLA Lanzp, rocznik 
1912, 10 atm. 15,8 m. kw. grun­
townie wyremontowana tanio do 
sprzedania. Oferty pod „Lokomo- 
bila* do Adm.

, , ka. 15,35 Utwory w wykonaniu orkie-
z w ro c i baczną uw agę na ptaszka ; zła- ^  m andlłlinU 6w (p iy ty ) . J5>43 f>No.

. . .  1 we rasy  i odmiany u ludzi, zw ierząt i
G .łęb ia zamknięto w klatce- ! roślin„ _  , f_ Jan Rostallńsk
Amatorzy tvch pięknych ptaków mo ^  # a ^  ( dziecj„ J r

gą  oglądać ten okaz (za pozwoleniem , z ? L w o v a  17>00 M jz y k a  do tańca w

wykonaniu orkiestry J. Rcżewicza. W o­
dzirej Andrzej Bogucki. 17 50 ,.Upo- 

MIŁOŚNIK KONFFKCJI. ! minki artystyczne" — w yg i. p Jadw iga
Bieda z takim mężem w ta pora, j Puciata Pawłowska. 18,00 „Feljeton

PIANINO w dobrym stanie kupię 
okazyjni': za przystępną cenę. 
Ołerty pod .2 0 0 - 3 0 0 * .

SZAFKĘ do książek, ncwielką  
kupię okazyjnie. Zgłoszenia pod 
„Drobiazgi*.

SZUBĘ (oposy tiajlep. gat.) odpow. 
dla wiel. księży sprzedam oka­
z a n ie .  Oglądać 8 —11 i 4—6, 
Arsenalska 6 -  8

WAGĘ doktorską kup e okazyjnie. 
Oferty z ceną nadsyłać listownie 
pod ad rtsem : Wiwulskiego 4, 
m. 5.
U A M M ł ia i i i i i i i lU iU U iA t iA a M

p. prokuratora) w  areszcie centralnym .
Kwik i

Sonat U n iw ersy te tu  K aro la  w P radze ze sh im rm i iiisygn jam i, ouebranem i 
od U n iw ersytetu  N iem ieckiego, n a  k t ćreu . to tle  — ja k  wiadomo — doszło

■to ostrego zatargu .

W sp?nioły Krzew chryzantemowy

— żaliła się pani Adamowa, — ot, już 
i zima podeszedszy, obuć się niema w 
co, a ty  ob niczem sani nie pomyślisz, 
wszystko na mojej biednej głowie!

To pow iedziaw szy, pokazała mężo­
wi swemu dość pokaźnych rozmiarów 
kończynę dolną, obleczoną w dobrze 
już sfatygow any bucior

— Nu, nie krzycz stara, jakości po- 
radzim ! Poczekaj tylko trocha. Może 
cości znajdzim podchodzącego!... — 
odrzekł uspakajająco  małżonek.

w iejsk i" — w yg i. red. Feliks Gwiżdż. 
18,10 „Życie kulturalne i artystyczne 
stolicy". 18,15 Recital w iolonczelowy 
Kazimierza W iłkomirskiego. Przy fort. 
prof. L. Urstein. 18,45 „W śród uw ię­
zionych oakteryj" — reportaż z Insty­
tutu B akterio logii i M edycyny Do­
św iadczalnej U. J w  Kiakowie. Prze­
prowadzi dr. Jan Reguła. T r. z Krako­
w a. 19,00 Arje i pieśni w  wykonaniu 
Jan iny Hupertowej P rzy fort prof. L. 
Urstein 19,20 .Piaseczno poa W arsza-

Jakoż i „znalazł", bowiem w dniu * w ą“ — w ygł. p H. Lukrec. 19,30 Kori-
wczorajszym  pani Gelber Leja (W . Po­
hulanka 16) zam eldowała w  policji, iż 
nieznani sp raw cy skradli z je j miesz­
kania k ilka par obuw ia i kapelusz war 
tości 15 zł.

Po przepiowadzonej rew izji część 
skradzionych rzeczy znaleziono u dezor 
cy tego  domu, Żurawskiego Adama.

Ot, i przykrość w ta porał
Wincuk Markotny.

GIEŁDA WARSZAWSKA
W ALUTY

cert zespołu Rewellersów  ze Lwowa 
19 50 W iadum ości sportowe. 20,00 Kon 
cert Dopularny. 20,45 Dziennik w ieczor­
ny. 20,55 „Jak p racu jem y w Polsce".
2 1.00 Utwory symfoniczne Jana Sibe- 
liusa w w yk. Ork. Symf. P. R. pod dyr. 
M ieczysława M ierzejew skiego. 21,45 
„Czy i co nadaw ać z literatury przez mi 
krofon" — w yg i. p. Z. Kisielewski.
22.00 Koncert reklam ow y. 22,15 
G w iazdksw e zagadki muzyczne z na­
grodami (p ły ty ). 22,40 M uzyka tane­
czna z płyt. 2 30 0  W iadomości mete­
orologiczne. 23,05 „Lota szyoerców ".

Słynny krzew  chryzantem ow y w rezy  doncji cesarza J a p o n ji w S in juko , no­
szący  nazwę „Y enkuraku“ . — K rzew  ten j>osiada 605 kw iatów .

B e lg ja 123.95 124.26 123.64
B erlin 213.— 214.— 212.—
H o lan d ja 358.40 359.30 357.50
I^ondyn 26.22 26.35 26.09
Nowy Y ork 5.291/2 5.32 J/2 5.261/2
K abel 5 .29%  5.323/4 5 .26-j4
Oslo 131.90 132.55 131,25
P aryż 34.93 35.02 34.84
P rag a 22.13 22.18 22.08'
Sztokholm 135,35 136.00 134,70!
S z w a jc a r ja 171.75 172,18 171,32|
W łochy 45.23 45.35 45.11 j

T endencja n ie jed n o lita  j
A K C JE :

B ank  P o lsk i 94.50 95.—
W ę -k ) 15,50 15.00
Lilpop 10.40 10.30
Starachow ice 12.90
H aberbnsch 36.50

T endencja p rzew ażn ie m ocniejsza.
P A P IE R Y  PROCENTOWE

B udow lana 45.75
K onw ersy jn a 6 4 . '1  05.00 64.75
K olejowa 6050
D olarowa 72.63
D olaiów ka 53.25
S tab iliz a c y jn a 68.38 68.75 68.88 dro-

bne

G f i s n r
Zam.ast k w a tó w  na mogiłę ś. p 

Zofji Kossowowej na Centrale Komitetu 
św  W incentego a Paulo składają zl 
10,— Juszkow scy.
>^■<£5*30 f  « K M W » g K P — 1 ~

Trrrrrrrrrrrrrw T

MIESZKANIE do wynajęcia 2 i 3 
s< koje i kuchma, ul. Białoatockt 
Nr. 6, w byłej Kdonji Moatwh 
łowskieł.

MIESZKANIE do wyn.jęcia 5 po­
koi z wygodami i baikontaii »>
1 piętrze, ul. Białostocka Nr. 8, 

byłej Kolonii Montwiłłowłkiej,'

2 POKOJE do wym ęcia ze 
wszelkiemi wygodami (łazienka, 
radjo. telefon) umeblowane lub 
nie. Można z używalnością kuchni 
Mcntwiłłowska 10—2 (dom na 
rożny).

N a u k i i
l¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥MM¥f ¥¥¥¥¥» ■«¥■■■
FRANCUSKA udziela lekcy] w 
zakresie wszystkich kia* girnia 
zjum. Mickiewicza 22. m. f i  
od 11— 1 g.

S T E N O G K A F J 1  c h c ę  s ,ę  n a u c z y ć  
w iec i-o ra n u .  O f e r t y  p o d  . S z y b k o  
K. N .*,_________________________

STUDENT U. S B. judziela ko 
repet>cyj w zakresie szkoły śred­
niej. Zarzeczna 16 —16.

POTRZEBNA na w,es nauczy­
cielka dla przygotowania dziew­
czynki do 6 rddziiiłu Nazareta­
nek. Zgłaszać sie 9 1 10 grudnia 
w godz. od 13.30 do 15.30 ppoł, 
W Fohulanka 33 m. 4, u p. Ni- 
tosławsKiej

“M tdnCMA H tw R a if iJA .

BÓLE ZIŁÓW
G R Y P A . f  a ic  i i f u k d  
BÓir;ARTRL7f£Zm_

srawokMpśTHi  /rw >
iąM zcii
t •? G - ł JT K lE M

w 6t T «aw i«ar  ir»*iiaw^aiu
aoszKOW w eueetK

Poszukuią pricy jjI  ?
¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥»¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥< W¥f¥

BUCHALTER bilansista peszu* 
kuje pracy stałej lub czasowej. 
Warunki według umowy. Łaskawa 
oferty dla „Miejscowego*.

R d Ż O i

p r o g r a m y
WILNO, 7 GRUDNIA 1934 R.
6.45 t ran sm is ja  z W arszaw y , pro­

gram . 7 .55 : g ie łd a  roln icza. 11.57 sy g ­
nał czasu, kom unikat m eteorologicz- | 
ny. 12.10 koncert ze Lw ow a. 15.30:* 
Kom. z W anszawy, 15.35: odcinek po 
w ieściow y. 15.45 : tran sm is ja  ze Lwo­
wa 1 W arszaw y . 17.50: jkkIwieczorek 
rad jo w y  d la  dzieci. 18 .15 : p łyty ,
38.15: p ły ty . 1*.45 : transm . z W a r­
szaw y. 19.45 : program  n a  sobotę.
19.50: kom. Sportowy. 20 tran sm is ja  
z W arszaw y , 22.40 : kom unikat kol. 
23.00 : kom un ikat m eteorologiczny.
23.05 : pły ty 2 4 : tran sm is ja  z W ar- | 
sza wy

Czas pom yśleć o o is łc iz in lach  
SM iqt*< znycll 11 1

Baczność' ^  fI l U U I I U J k .  p(łm m ico- ^
wych wileńskich 3

Sprawdźcie
d*jcłe kosztoryiów » beiwątptenU  ̂
przeki m e le  sł\, C  ft f i  B  
iZ ogłoszenia do »  “  V* w  4 
oraz dc wrzystkich pis* T A N IO  i  
i b a r d z o  w y g o d n i e  J e s t  4 

z a ł a t w i ć  z< pot c in.ctwem |

Ł o n  M M m n i i  o 
S. GRABOWSKIEGO

Garbarska 1, tel. 82. ź

DOSTAWCÓW ziół leczniczych 
prawidłowo preparowrnych po­
szukuję. Oferty pod „Farmacja*.

T A P C Z A N  / —Ł 0Ź K A c lo te le
meble wyścielane, wszelkie ra 
boty tap.cerskie najsolidniej, aaj- 
tanie], n.jlepiej w firmie S t a i  
Sabała, Niemiecka 2.

0  UBRANKA, Diehznę i obuwie 
dla dzitci w wirku 10, 7, 5 lat 
prosi bezrobotny b. nauczyciel. 
Adres w Redakcji dla S. J. y>.
n a i i i i i i n a i m i n i i i u n ---------

1 Z g u b y  |
-W¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥¥f" ¥¥¥¥WI kJ

DN. 4 B. M. zginnł pirs myśliw­
ski rasy .Setter Gordon*, sierść 
długa, czarna, jedwabisto, pod­
palana na bronzowo, ogoc wach­
larzom aty, uszy długie, -/iek 4 
latł. Uprasza się o doprowadze­
nie na ul. Słowackiego 16 m, i  
za wynagrodzeniem.^

■czarni

*  v ic wca StacijJa*- MackRf-wtcz w  n  V - T \ ik v T <2 „ S ł o w a "  Zarnii - w a  V


